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^  Mowa posła Rojowskiego,
o SZOna w dyskusji nad projektem usta- 

P0®0cy skarbowej dla okolic nawiedzo- 
kięskami elementarnemi, opiewa:
Wysoka Izbo!

fJm _ ^Prawie niedostatku tegorocznego, któ- 
^ r®Jch niezwykłych wydarzeń elemen- 
4avpjed 1 prawie niepamiętnego nieurodzaju 
•Sów;}Zone są niemal wszystkie kraje Austryi, 
^onk'’ * obszernie wielu znamienitych 

wys- ^ b y  podczas umotywowania 
k° tP£°w 0 uznanie tej sprawy za nagłą, ja- 
ptzPz L w Piorwszem czytaniu wniesionego 
boyye  ̂ projektu ustawy o pomocy skar- 

bardzo dokładnie i szczegółowo przed- 
lieyi ^rz^. tei sposobności nieurodzaj w Ga- 
tnier2^ ° ^ i e koledzy moi. posłowie Włodzi- 
Oij Gniewosz i Eugeniusz Abrahamowicz. 
^god P̂ ° ezasu Jednak upłynęło niestety wiele 

a nawi4?dzonym klęską dotychczas 
8tr0l)ę dostała się pomoc. Panom z lewej 

ii -WyS' zawdzięczają mieszkańcy
ie ^ krajów, którzy w  nędzę popadli, 
 ̂ ^piawa pomocy w  taki sposób jest trakto- 

^  P°Pros-u rozmyślnie bywa przewie
r t ^ '  {B rawo. brawo z prawicy). Z kosztów, 
0(j ń (*'eużytecznie pochłonęła sesya wys. Izby 

- n,a 23 września po dzień dzisiejszy, mo-
1000 gmin obdzielić zapomogą po

z’- Panowie, imieniem moich biednych 
t„ ^ c ó w jestem obowiązany przypomnieć to 
jt°a24 wys. Izbie, jako też i to, że bardzo 
<tąje Wfla zabawka nieustannego głosowania 

ne®° dotyka biednych obywateli Pań- 
Wya]W wysokim stopniu pod względem ma- 

że biedne tłumy wszelkiej naro
ż e  j”151 bardzo dobrze wiedzą, iż ostateczuie 

Ponoszą koszta tej zabawki, na jaką 
krzej; aJ% sobie panowie z lewicy, chcący 
c«łj£ ^ostrukcyę dobić się popularności. (Hu- 

rawa z prawicy ) Tacy to są po tamtej

stronie Izby reprezentanci ludności! Ileż to bo
chenków chleba możnaby było rozdać między 
ubogich, którzy głód cierpią! B is dat, qui 
cito dat — stara to i znana nauka; a jednak 
czas upływa, akcya pomocy zasypia, zapasy 
zboża wychodzą za granicę; powiaty i gmi
ny, ku którym prawdziwa klęska głodu ol
brzymimi zbliża się krokami, pozostają bez 
pomocy i doczekają się cbwili, w której zapa
sy zboża będą jeszcze mniejsze, a ceny je
szcze wyższe, w której drogi będą zepsute, 
tak że chleba i ziemniaków do miejscowości 
odległych, nie mających porządnej komunika
cji, ani dowieźć ani donieść nie będzie mo
żna. A nie zapominajmy i o tem, że który 
chłop miał nieco zboża, ten dla braku wspar
cia pieniężnego sprzedać je musiał, aby pó
źniej za tem droższą cenę je napowrót od
kupić.

Już w miesiącu sierpnia r. b. odbyło się 
w Stryju zebranie posłów sejmowych i z Rady 
Państwa powiatów stryjskiego, kaluskiego, do- 
liriskiego, iydaczowskiego i drohobyckiego. 
którzy zastanowiali się nad stanem rzeczy mię
dzy miejscową ludnością i już wówczas doszli 
do przekonania, że tym powiatom głód za
graża. Dnia 20 sierpnia deputacya przedsta
wiła J. E. księciu Namiestnikowi Galicyi i 
Wiceprezydentowi krajowej dyrekcji skarbowej 
we Lwowie p Korytowskierau opłakane po
łożenie ludności wieśniaczej z usilną prośbą 
o jaknajm hlejsze zainieyowanie akcyi pomo
cniczej. A więc już wówczas położenie było 
niezwykle niepokojące, a do tego przybyły 
dnia 8, 4 i 5 października wielkie śniegi i 
mrozy, które pozbawiły biednego chłopa ostat
niej nadziei, bo szczupły plon ziemniaków 
zmarzł, a potem odwilż nie pozwoliła sprząt
nąć późnego owsa i tatarki, by pola na nowo 
uprawić. Omłot zaś zboża sprzątniętego jest 
tak niewydatny, że rolnik nie wydobywa zeń 
nawet kosztów uprawy. Oto uzupełnienie 
obrazu, który już moi szanowni panowie ko
ledzy nakreślili wys. Izbie co do stanu rzeczy 
w Galicyi. Z tego obrazu widać, jak wielce 
potrzebna jest pomoc, Państwa, jak pospie
sznie powinno się było działać, aby zapobiedz 
zupełnemu upadkowi rozlicznych gmin i tysię
cy rodzin. Bieda i nędza wzmaga się. a potęgu
je się i rozgoryczenie z powodu braku pomocy.

zwłaszcza gdy i nadzieja co do rzeczywistej 
przyszłej pomocy dla Galicyi jest bardzo 
mała.

Będziemy głosowali za projektem rzą
dowym, jak wyszedł z pod obrad komisji 
budżetowej, z nadmienieniem, że oprócz wymie
nionych w jej sprawozdaniu powiatów gali
cyjskich, będą uwzględnione także powiaty 
cieszanowski i jaworowski; a uczynimy to ze 
wzgiędu na pilność sprawy, ze względu na 
to, żeby akcya pomocy nie poszła już w od- 
włokę. Ale zastrzegamy sobie raz jeszcze wy
stąpić przed wys. Izbą z zażądaniem większej 
pomocy.

Nie mogę jednak pominąć, by nie przy
pomnieć wys. Rządowi, że taka pomoc jest 
tylko chwilową pomocą, że natomiast przy
czyny klęsk w Galicyi są stałe. Do Rządu 
należy stałe przyczyny trwale usunąć, aby 
stworzyć ludności warunki ekonomicznego po- 
dźwigaięcia się. W pierwszym rzędzie pozwa
lam sobie wspomnieć o często omawianej a 
tak nieodzownej w Galicyi regulacji rzek i 
o stworzeniu dróg wodnych, szczególnie zaś 
o uregulowaniu górnego biegu Dniestru wraz 
z dopływami, z pomiędzy których głównie 
Łomnica rok w rok setki morgów łąk, ogro
dów i pól spłukuje albo zasypuje piaskiem, 
żwirem i namułein oraz pustoszy rozliczne 
miejscowości trzech powiatów, dolińskiego, ka- 
łuskiego i stanisławowskiego, wyrządzając irn 
rozliczne szkody. Łomnica ma tę właściwość, 
żena wiosnę'przy wysokim stanie wody żłobi so
bie, nowe koryta, albo nawet kilka koryt, pu
stosząc grunta naokoło i burząc komunikaeye. 
O cóż tu chodzi ? O 20-procentowy przyczy
nek z funduszu melioracyjnego do kosztów 
uregulowania tej rzeki, uchwalonych przez 
Sejm, który od wielu lat próżno wyczekuje 
sankcyi ustawy swojej i rzeczonego przyczyn
ku. To samo powiedzieć można o rzece Sole. 
Przy sposobności uregulowania wielkich rzek 
wypadałoby zająć się sprawą połączenia Bał
tyku z Ozarnem morzem zapomocą przekopu 
między Sanem a Dniestrem. Plany, które wy 
pracował znany inżynier Laurent, są od lat 
80 gotowe; Sejm niejednokrotnie przedstawiał 
je Rządowi. A dalej potrzeba Galicyi wielu 
jeszcze gościńców i wielkich mostów, n. p 
w Dobrowlmach na Łomnicy, w Czołhanach

na Swicy, między Oświęcimem a Kętami na 
Sole między Czernichowem a Brzeziną na 
Wiśle i tylu innych. Fotrzeba nadto krajowi 
poparcia w budowaniu dróg żelaznych o wą- 
zkim torze, prowadzących do olbrzymich kom
pleksów lasów, gdzie mnóstwo drzewa gnije, 
podczas gdy biedna ludność musi drogo pła
cić za drzewo na opał w kraju, w którym zi
ma trwa więeej niż sześć miesięcy. Na cza
sie i na miejscu byłyby także ulgi podatko
we dla przedsiębranego drenowania. Podnie
sienie hodowli bydła, która wciąż jeszcze do
znaje macoszej opieki, jest jednym z głównych 
warunków zaradzenia ubóstwu ludności wie
śniaczej. Jako przykład macoszej opieki po
zwolę sobie przytoczyć, że w preliminarzu 
Ministerstwa rolnictwa na rok 1898 znajdu
jemy subwencyę na samo tępienie mszyc win- 
nicznyeh w kwocie 250.000 zł., a oprócz te- 
160 000 zł. na nieoprocentowane pożyczki dla 
właścicieli winnic; na podniesienie zaś hodo
wli bydła we wszystkich krajach przeznacza 
się zaledwie 260 000 zł. Gdyby tedy przy
najmniej obniżono ceny soli, choćby tylko dla 
bydła, gdyby przynajmniej ropę solną roz
dzielano między właścicieli bydła, z podnie
sieniem hodowli bydła byłoby jako tako. Po
trzeba też reorganizacyi głównych targów na 
bydło i reformy przepisów weterynaryjno- 
policyjnyeh, szczególnie co do wywozu bydła 
zagranicę. Nawiasem tylko wspomnę o po
trzebie zreformowania giełdy zbożowej.

Do innych niewłaściwości, z których 
krajowi wiele szkody wypływa, należą źle za
prowadzone księgi gruntowe, niedostateczna 
czynność geometrów podatkowych, w skutek 
Której na największe nieszczęście naszego 
chłopa i jego nieletnich spadkobierców po
wstają tak zwane części niewydzielone. A da
lej potrzeba zmiany ustawy o należytościach 
skarbowych od działów spadkowych. Wypa
dałoby także zainieyować na koniec już su
rowsze zastosowywanie ustawy o lichwie, z 
czem powinna łączyć się akcya około nastrę
czenia rolnikowi i robotnikowi tańszego kre- 
dylu W.ele uwagi wypadałoby poświęcić 
przemysłowi domowemu. Założeniem większej 
liczby szkół przemysłowych możnaby prze
mysł w kraju podźwignąć; a nastręczając 
przemysłowi sposobność pracy pośrednio i
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śtyj Jechali więc dalej w pozornej zgodzie, 
<W ?Z:łc sobie grzeczności na postojach i 

się wzajem winem, którego de Lor- 
gdj 01 lał znaczne zapasy w wozach. Lecz 
t ji z rozmowy między nim a Maćkiem 
^pj^bojów  okazało się. że Liryka de Einer 
W  ^ ń ę  nie jest panną, ale ezterdziestole- 
^ V Zan3eżną niewiastą, mającą sześcioro 
k ’ ^zburzyła sie tembardziej duma 
,ba b iSzku- że ów dziwny cudzoziemiec śmie 
j pie®“ nietylko z Danuśką porównywać, ale 
ifyhJj^szeństwa dia niej wymagać. Pomyślał 

Owoi, że może to być człowiek nie- 
S;i 4 Zl«ysłów, któremu ciemna izba i ba- 
S e c ^ ^ j b y  s'§ przydały od podróży po 
bw  16 — i myśl ta powstrzymała w nim wy-

aatychmiastowego gniewu.
^  ^  Czy nie myślicie— rzekł do Maćka — 
Si&ij 7 duch rozum mu pomieszał ? Może też 

1 tóu dyabeł w głow ie, jako czerw

w orzechu i gotów po nocy na którego z nas 
przeskoczyć. Trzeba się nam mieć na bacz
ności....

Usłyszawszy to Maćko z Turobojów za
przeczył wprawdzie, ale począł jednak spo
glądać z ppwnym niepokojem na Lotaryń- 
czyka i w końcu rzekł:

— Czasem bywa, że, ich w opętanym 
siedzi i sto, i więcej, a ciasno li im, to radzi 
pomieszkania w innych ludziach szukają. 
Najgorszy też taki dyabeł, którego baba 
naśle.

Poczem zwrócił się nagie do rycerza:
— Pochwalony Jezus Chrystus!
— I ja go chwalę — odpowiedział z 

pewnem zdziwieniem de Lorche.
Maćko uspokoił się zupełnie.
— No, widzicie. — rzekł — gdyby w nim 

złe siedziało, zarazby się zapienił, alboby go
0 ziem rzuciło, bom go nagle zagabnąl. Mo- 
żem joehaó.

Jakoż ruszyli dalej spokojnie. Z Cie
chanowa do Przasnysza nie było zbyt daleko,
1 latem goniec na dobrym koniu mógł we 
dwie godzmy przebiedz drogę, dzielącą dwa 
miasta. Ale oni jechali daleko wolniej z po
wodu noey, postojów i zasp śnieżnych, leżą
cych w lasach, a ponieważ wyjechali znacznie 
po północy, wiec do myśliwskiego dworu 
książęcego, który leżał za Przasnyszem, na 
brzegu borów, przybyli dopiero o brzasku. 
Dwór tam stał prawie oparty o puszczę, duży, 
nizki, drewniany , mający jednakże szyby 
w oknach ze szklanych gomółek. Przed dwu- 
rem widać było żórawde studzienne i dwie 
szopy dla koni, naokół zaś dworu roiło się 
od szałasów, skleconych naprędce z sosno
wych gałęzi, i od namiotów ze skór. Przy 
szarzejącym dopiero dniu, błyszczały jasno

przed namiotami ogniska, a wokół nich stali 
osacznicy w kożuchach wełną do góry, w to- 
łubach lisich, wilczych i niedźwiedzich Panu 
do Lorche wydało się, że widzi dzikie bestye, 
na dwóch łapach, przed ogniem, albowiem 
większość tych ludzi przybrana była w czapki, 
uczynione ze łbów zwierzęcych. Niektórzy stali 
wsparci na oszczepach, inni na kuszach, nie
którzy zajęci byli zwijaniem ogromnych sieci 
z powrozów — inni obracali nad węglami po
tężne ćwierci żubrze i łosie, przeznaczone wi
docznie na ranny posiłek. Blask płomienia 
padał na śnieg, oświecając zarazem te dzikie 
postacie, poprzesłaniane nieco dymem ognisk, 
mgłą oddechów i parą, podnoszącą się z pie
czonych mięsiw. Za nimi widać było zaróżo
wione pnie olbrzymich sosen i nowe gromady 
ludzi, których mnogość dziwiła nieprzywy
kłego do widoku takich łowieckich zebrań 
Lotaryńczyka.

— Wasi książęta — rzekł — na łowy 
jakoby na wojenne wyprawy chodzą.

— Jakbyście wiedzieli — odrzekł Ma
ćko z Turobojów — że nie brak im ni my
śliwskiego sprzętu, ni też ludzi. To są osa
cznicy książęcy, ale są też i inni, którzy dla 
targu z puszczańskich komyszy tu przych dzą.

—  Co będziem czynili ? — przerwał 
Zbyszko — we dworze śpią jeszcze.

— A no, zaczekajmy, aż się pobudzą — 
odparł Maćko. — Przecie nie będziem do 
drzwi kołatać i księcia, pana naszego, budzić.

To rzekłszy, zaprowadził ich do ogni
ska, przy którym Kurpie ponarzucali im skór 
żubrzych i niedźwiedzich, a następnie poczęli 
ich skwapliwie częstować dymiącem mię
sem — słysząc zaś obcą mowę, jęli się sku
piać, ażeby na Niemca popatrzeć. Wnet roz
niosło się przez ludzi Zbyszkowych, że to jest

rycerz „aż z za morza“ — i wówczas stało 
się naokół tak ciasno, że pan na Turobojach 
musiał użyć powagi, aby cudzoziemca od zby
tniej ciekawości uchronić. De Lorche zauwa
żył też w tłumie niewiasty, poprzybierane 
przeważnie również w skóry, ale rnmiane, 
jak jabłka i nadzwyczaj urodziwe, więc po- 
czął pytać, czy one także w łowach biorą 
udział.

Maćko wyjaśnił mu, ie  do łowów one 
nie należą, ale że przybywają wraz z osa- 
cznikami przez babsią ciekawość, albo jakby 
na jarmark, dla kupna miejskich towa
rów i sprzedaży leśnych bogactw. Jakoż 
tak było w istocie. Ów dworzec książęcy był 
jakby ogniskiem, naokół którego nawet w 
czasie nieobecności księcia, kupiły się dwa 
żywioły : miejski i leśny. Kurpie nie lubili 
wychodzić z puszczy, gdyż nieswojo im było 
bez szumu drzew nad głowami, więc Prza- 
snyszanie zwozili na ową leśną krawędź słyn
ne swe piwa, mąirę mieloną w miejskich 
wiatrakach lub na wodnych młynach na Wę
gierce, sól rzadką w puszczy i poszukiwaną 
chciwie, żelaziwo, rzemienie i tym podobny 
owoc ludzkiej przemyślności, a brali w za
mian skóry, kosztowne futra, suszone grzy
by, orzechy, zioła w chorobach przydatne, 
lub bryłki bnrsztynu, o które między Kur
piami nie było zbyt trudno. Z tego powodu, 
około książęcego dworca wrzał jakby ustawi
czny targ, który potęgował się jeszcze w cza
sie książęcych łowów, gdy i obowiązek i cie
kawość wywabiały mieszkańców z głębin le
śnych.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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bezpośrednio, pośrednio przez podniesienie do
brobytu rolnictwa, bezpośrednio przez pobie
ranie potrzeb wojskowych i wogóle rządo
wych u przemysłowców krajowych, uczyni 
się przemysł ten jako tako zyskownym, wzbu
dzi się zamiłowanie do pracy i zarazem 
da się mu możność polepszenia płac robotni
kom.

Te oto są przyczyny trwałej biedy w 
kraju i te są skuteczne na zaradzanie jej spo
soby. A zaradzić jej trzeba, bo im więcej ona 
się wzmaga, tem większe między ludnością 
niezadowolenie; bieda ta nakłania zaś nie 
tylko do wychodźtwa, lecz także z pozostają
cych w kraju ludzi czyni malkontentów i ra
dykałów, pomnażających żywioły przewrotu i 
armię buntowników; czyni to zaś tera ła
twiej, na im niższym stopniu oświaty niższe 
warstwy społeczne w Galicyi jeszcze pozo
stają. Dlatego, głosując za projektem niniej
szym i zastrzegając sobie zażądanie większej 
pomocy skarbowej z powodu klęsk tegorocz
nych, nie zaprzestaniemy dochodzić postula
tów naszych, mających na celu usunięcie sta
łych przyczyn biedy w naszym kraju. (Huczne 
Lrawa i oklaski z prawicy).

Delegacye .
Wiedeń, 25 listopada.

(,Sprawozdanie telegraficzne).
Komisya dla spraw wojskowych D e 1 e- 

g a c y i  w ę g i e r s k i e j  przyjęła extraordina- 
rium  i resztę kr dytów dodatkowych. Przed 
końcem posiedzenia przewodniczący komisyi 
wyraził podziękowanie P. Ministrowi wojny 
za szczegółowe i szczere jak zwykle wyja
śnienia. — W niedzielę w południe komisya 
przystąpi do aktu uwierzytelnienia referatu.

Połączone cztery komisye węgierskiej 
Delegacyi przyjęły bez zmian budżet krajów 
okupowanych, wyrażając zupełne, gorące uzna
nie dla taktownej i obfity w dodatnie rezul
taty administracyi okupowanych'prowincyi — 
w skutek czego Monarchia tak zaszczytnie 
spełnia swą misyę na półwyspie Bałkańskim,

Wspólny Minister skarbu K a 11 a y od
powiadał na rozmaite pytania, a między in- 
nemi na pytaniej w sprawie wysłania depu- 
tacyi z Mostaru do Najj. Pana oraz w spra
wie wysłanego do Monarchy memoryału lu
dności serbsko-prawosławnej.

P. M i n i s t e r  zaznaczył, że w kwe- 
styi kościelnych sporów w Mostarze Bząd 
okazał jak najlepszą wolę; żale wyrażone w 
memoryale są absolutnie nieusprawiedliwione. 
Kilka spraw drobnych tendencyjnie podnie
siono do wielkiego znaczenia i niesłusznie 
uogólniono. P. Minister złożył dowód na to, 
że rząd nietylko nie żywi uczuć nieprzyja
znych dla prawosławnych Serbów, ale ob
chodzi się z nimi z taką samą życzliwością, 
jak z wyznawcami wszystkich innych religii. 
P. Minister wyliczył kredyty udzielane na

budowę lub utrzymanie świątyń i szkół, na 
wyposażenie osób duchownych i t. d. — i 
oświadczył, iż chętnie uznaje fakt, że prawo 
sławni Serbowie są ludem uczciwym, dążą 
cym do postępu, n-e idącym za radami rilku 
agitatorów, którzy radziby zaprowadzić ich 
na bezdroża.

Bząd będzie tak samo jak dotychczas 
miał pieczę nad interesami wschodnich pra
wosławnych poddanych, krajów okupowanych 
i tak samo jak dawniej będzie ich chronił — 
a nawet okaże swe dobre chęci — aż do gra
nic najdalszych, zgodnych z interesem Pań
stwa.

Następnie P. Minister K a l 1 ay  ośvnad 
czył, że koszta okupacyjne zmniejszają sic, 
ustawicznie a na wojsko i żandarmeryę kraje 
okupowane płacą stosunkowo więcej, aniżeli 
Austro-Węgry.

Delegacya węgierska przeprowadzi w po
niedziałek d. 29 b. m. na pełuem posiedzeniu 
obrady nad sprawozdaniem komisyi finanso 
wej i marynarskiej a d. 1 grudnia nad spra
wozdaniem komisyi dla spraw zagranicznych, 
zaś dnia 3 grudnia nad sprawozdaniem ko
misyi wojskowej.

Kada Państwa.
Wiedeń, 24 listopada.

(Korespondencja Gazety Lwowskiej).
Z powodu wielkiego natłoku posłów w 

biurze prezydyalnem, gdzie stawili się, aby 
zapisać się do głosu w dyskusyi nad prowi- 
zorycznem uregulowaniem stosunków z Wę
grami, opóźniło się zagajenie dzisiejszego po
siedzenia Izby poselskiej przez Prezydenta 
A b r a h a m o w i e z a  aż do trzech kwadran- 
sy po godz. 11, a zaczęło się wielkim aktem 
obstrukeyjnym, bo czterokrotnem głosowaniem 
imiennem nad dwoma wnioskami jednego 
wnioskodawcy, żąda',ącemi „sprostowania" pro
tokołu z posiedzenia ostatniego w tym duchu, 
by protokół zawierał wzmianki o rzekomem 
naruszeniu konstytucyi i regulaminu ze stro
ny Prezydenta Abrahamowieza przez zawie
szenie posiedzenia na dwie godziny i przez 
postawienieprowizoryum ugodowego na porząd
ku dziennym przed niezalatwionymi jeszcze 
wnioskami o oskarżenie Pana Prezesa gabi
netu i kilku członków gabinetu. Wnioski te 
stawił pos. G r o s s ,  a zażądał co do każdego 
z osobna: 1 głosowania tajnego; 2 głosowa
nia imiennego nad kwestyą głosowania taj
nego; 3. gdyby odrzucono głosowanie tajne, 
imiennego głosowania nad samym wnioskiem. 
Zani -i do głosowań a przystąpiono, Prezydent 
oświadczył nie w formie odpowiedzi — bo 
nad odpowiedzią inożnaby zażądać otworzenia 
dyskusyi, czego Prezydent chce uniknąć — 
lecz w formie uniewinnienia, że co do zawie
szenia posiedzenia z własnej woli Prezyden

ta są liczne precedensy, stworzone przez Pre
zydentów Bechbauera, Smolkę i Chi orneckie
go, a co do naruszenia konstytueyi i regulaminu 
przez postawenie prowizor* um austro-węgier
skiego na porządku dziennym przed wnioska
mi o oskarżenie Ministrów, jest to naruszenie 
urojone, gdyby zaś było rzeczywistem, w ta
kim razie przeprowadzone już obrady nad 
akcyą pomocy skarbowej dla okolic nawie
dzonych klęskami także byłyby naruszeniem 
konstytucyi i regulaminu, a to popeinionein 
z wiedzą i wolą lewicy. — Podczas tego o- 
świadczenia lewica ciągle wyprawiała hałasy, 
wyszydzając i zwalczając każde zdanie Pre
zydenta; odznaczają się pp. Wolf i Funke.

Przed głosowaniem jeszcze oznajmia 
P r e z y d e n t ,  że drugi Wiceprezydent 
Fuchs nie może dziś uczestniczyć w posie
dzeniu (szydercze śmiechy i krzyki na lewicy) 
bo w charakterze prywatnym jako adwokat 
ma ważną sprawę w jednym z trybunałów.

W głosowaniu wnioski Grossa upadły ; 
głosowania tajne odrzucono, jedno 158 głosa
mi przeciw 84 głosom, drugie 115 głosami 
przeciw 49 głosom; same wnioski zaś odrzu
cono, pierwszy 125 głosami przeciw 56 gło
som, drugi 113 przeciw 51.

Po tych głosowaniach, podczas których 
lewica, widząc chwilami pustki na prawicy 
(bo kto głos swój oddał, dążył posilić się śnia
daniem czy obiadem), starała się zdekomple
tować Izbę — oznajmia P r e z y d e n t ,  że 
pos. P f e r s c h e  (Niemiec-postępowiec) zrzeka 
się urzędu sekretarza.

Podczas odczyty wania spisu petycyi pos. 
Antoni S t e i n  e r  (Niemiec-postępowiec) czy
ni co do odczytania jednej z nich w całości 
wniosek taki sam, jak powyższy wniosek 
Gros a Izba więc znowu dwa razy głosuje 
imiennie właściwie nad niczem.

Pos. D y k (Czech) wylicza petycye, któ
re złożono na stole Izby i czyni wniosek, aby 
co do wszystkich, o ile są równobrzmiące — a 
takich jest 56 o rozporządzeniach języko
wych — odraza uchwalić wydrukowanie w 
protokole stenograficznym aby lewica nie mo
gła czynić sobie igraszki z głosowaniem nad 
każdą z nich z osobna. (Na to zrywa się sza
lona burza na lewicy. Pos. F u n k e ,  a za 
nim mnóstwo innych biegną ku stołowi pre- 
zydyalnemu i krzykliwie protestują przeciw 
wnioskowi Dyka jako przeciw pogwałceniu re
gulaminu. Pos. Funke bije ręką w stół spra
wozdawców, stojący o krok przed stołem pre- 
zydyalnym. Ten szturm lewicy na stół pre- 
zydyalny sprowadza także wielu posłów z 
prawicy na wywyższenie, aby nie dopuścić 
gwałtów.) Pos. Dyk wśród ciągłych krzyków  
lewicy motywuje swój wniosek jednym z pa
ragrafów regulaminowych i żąda głosowania 
bez dyskusyi nad tern.

Przed stołem prezydyalnym powstaje 
wielki zgiełk. Wielu posłów z lewicy naraz 
żąda głosu, pos. S c h o n e r e r  z miejsca swe
go także żąda głosu. Pp. F u n k e ,  W olf, 
P f e r s c h e  i Gr o s l  staczają przed stołem 
prezydyalnym wielką zwadę z kilkoma posła

mi czeskimi. Pp. Ministrowie opuszczają SW0 
fotele, które stoją przed stołem sprawozdaj 
ców, a pomiędzy któremi posłowie z lewicy 
przeciskają się na wywyższenie. Pos. F u j  
k e wciąż bije w stół sprawozdawców. P°®e 
L a n g  (Czech, gospodarz Izby) wzywa poS*8

woic10 > 
Pos-

co-

Funkego, aby zachowywał się przyz 
na co lewica obsypuje go o b e l g a m i -  , z 
W o l f  żąda zamknięcia posiedzenia i tu. ^  
przed stołu prezydyslnego miota prezeso*1 , 
twarz najpospolitsze wyzwiska: polski osz 
gałgan! lokaj Badeniego! i t. d. Teraz i K 
S c h o n e r e r  przeciska się aż do samego 
łu prezydyalnego i krzykliwie domaga się & 
su. Ścisk na wywyższeniu coraz większy> 
raz większy też hałas w całej Izbie. _ . j

P r e z y d e n t  prosi o uciszenie ® 
opuszczenie estrady, zapowiada, że P0Z 
mówić o wniosku Dyka, byleby spokój 
stał. (Ponowny wielki wrzask na lewicy> 
Prezydent użył wyrazu „z g i e ł k Tumult, 
ry nie podoba się lewicy). oS

Nakoniec nastaje niejaka cisza, a P 
G r o s s  (Niemiec-postępowiec) zabiera1 6 
Zarzuca Prezydentowi, że udzieleniem g ^ 0 
pos. Dykowi znowu naruszył reguła-11111?̂  
wniosek Dyka także sprzeciwia się reguła ^  
now i; żąda osobnego traktowania pewn0J P 
frycyi, a nad tem żądaniem domaga si§° 
rzyć dyskusyi, a w tej dyskusyi żąda g 
przedewszystkiem dla siebie. (Przeciągi j0. 
w a i  oklaski, ale i ponowne wrzaski na
WiCy)- „riflC)Pos. P fe rsc h e (N ie m ie c -p o s tę p o ^ j^
protestuje przeciwko d o p u s z c z e n i u  w j10
Dyka. ( P r e z y d e n t :  Proszę mówić ^  
sposobie głosowania; wniosek p.Dyka map J 
pod głosowanie, więc w tej chwili pr°te - 
przyjąć nie mogę. — Szalnna burza na, lewi
cy). Pos. P i  e r s c h e żąda osobnego trakt0'
wania petycyj, przynajmniej kategoryam-i “ 
co do każdej kategoryi żąda zawiłego jak ** 
żej, sposobu głosowania.

Pos. P  e r g e 11 (Niem.-post.) czyn1 P0 
dobne wnioski; tak samo pos. K a i s e r  i 
ludowiec) — a wszystko wśród nieustanny^  
wrzasków na lewicy, bo P r e z y d e n t z8' 
wsze zastrzega się przeciw zaczepianiu w ło 
sku Dyka jako nieregulaminowego.

Pos. B e n d e l  (Niem.-post.) żądagl03 ’ 
P r e z y d e n t  odmawia mu. (Ponowne ui>s 
ski na lewicy). . .

P r e z y d e n t :  Zapisany do głosu j0® 
S c h o n e r e r ,  ale proszę go, aby P , 

czy chce stawić tylko wijj0^ a
pos. S c ń ó n e r e r ,  ale proszę 
wiedział mi, czy chce stawić tylko 
o sposobie głosowania nad wnioskiem - .. 
(Pos. Schonerer milczy, a pos. W o l f 1 
krzyczą, że niepotrzebna ciekawość prezyd0 j  
ta, bo z samego przemówienia dowie się. cz 
go Schonerer chce). P r e z y d e n t :  Pr°sze 
pos. Schónerera odpowiedzieć, tak czy j  
(Pos. Schonerer milczy; wielki wrzask na 
wicy). Po raz trzeci P r e z y d e n t  zapytuj0. 
Schónerera, a pos. Wolf krzyczy: Ni© P^ -
p a n  tak głupio! — p0s. S c h o n e r e r  za .
zamiast odpowiedzieć, p y ta : Ozy mam g . ’ 
czy nie? — P r e z y d e n t :  Nie mogę o®*1 
lić głosu.

L I S T Y  PARYSKIE.
W listopadzie.

(Odsłonięcie pomnika Maupassanta. — Przed
wczesne bronzy, czyli pomnikowa niesprawiedli
wość. — Statues en soujfrance. — Trzecią akt 
Panamy. — Broszura ex- ministra Baihaut. — 
Polityka a Mazas. — Panama w przeszłości. — 
Agenci giełdowi i niwelacya towarzyska. — Ka- 
botynerya w wielkim świecie i cnota na deskach. — 
Książę Sagan. — Sybil Sanderson i Clćo de Me- 
rode. — Słowniczek panien dobrze wychowa
nych. — Teatr świątynią. — „Maitres chanteurs" 
w Operze paryskiej.— Postępy Wagneryzmu. — 

Najnowsza sztuka Ibsena w „L’Oeuvre").

W piękny dzień jesienny, na tle pożół
kłych melancholijnie drzew parku Monceau, 
odsłonięto pomnik zmarłego niedawno powie- 
ściopisarza, Guy de Maupassant.

Pomnik Maupassanta — tak przynaj
mniej zapewniali ojcowie miasta i nestoro
wie literatury we wzruszających swych prze
mowach. Trzeba było w samej rzeczy wyświe
cić tę kwestyę ustnie, gdyż pomnik sam by
najmniej nie zdradza przeznaczenia swego.

Na eleganckim szezlongu widzimy ol
brzymich rozmiarów Paryżankę, zadumaną, 
z książką w ręku; jedwabna suknia jej roz
pościera się szerokimi fałdami. Suknia ta i 
zalotnie wyglądające z pod niej „dessous" — 
oto przedmiot najstaranniej traktowany i naj
bardziej wpadający w oko.

A, prawda — jest jeszcze jeden szcze
gólik: rzeźbiarz chciał nam snać odtworzyć 
DU( oar pięknej Paryżanki, bo obok szezlongu 
ustawi kolumnę, a na niej biust Maupas
santa. L daleka bronzowy biust ten wygląda 
zupełnie jak samowar i mamy miłe złudze
nie, że jesteśmy na file o’cloek’u tej pani....

Tak się dziś stawia pomniki w Paryżu.
Paryżanie zachwycają się tem dziełem.

Jaki symbol szczęśliwy! Paryżanka czytająca 
Maupassanta.... I ta spódnica rozpływająca 
sięwężowemi falami ...spódnica,która była na
tchnieniem Maupassanta, powodem jego obłę
du i śmierci! Jaka myśl głęboka!

Były jednak obok względów symbolicz
nych, przyczyny materyalne, dla których po
mnik Maupassanta stał się właściwie pomni
kiem Paryżanki. Oto, widząc, iż składki wpły
wają nierychło, jedna z wielbicielek Maupas
santa zaofiarowała znaczną kwotę, ale pod wa
runkiem, by na pomniku umieszczono postać 
jej w wielkości naUralnej. Bzec tedy meżna, 
że Maupassantowi postawiła pomnik pró
żność kobieca — próżność, której tyle schle
biał, czyniąc kobietę środkiem wszystkich 
swych utworów.

Odpowiedni czy nie, postawiony z fun
duszów publicznych czy prywatnych, pomnik 
Maupasanta jednak stanął nad świeżą jeszcze 
mogiłą pisarza. Stanął niemal tak szybko, 
jak pomnik Komandora, który — według 
słów dowcipnego interpretatora Don Juana, 
Maurela, o dziewiątej umiera, a o pół do jede
nastej już w marmurze zmartwychwstaje.

Fakt ten stwierdza uwagę, że pomniki 
stanowią dziś we Francyi coś w rodzaju le
gii honorowej dla zmarłych. Podobnie jak 
czerwoną wstążeczkę, tak marmur lub bronz 
pośmiertny rozdaje się dziś nie według za
sługi, lecz z protekeyi; uświetniają one czę
stokroć taienta mierne, wówczas gdy pierw
szorzędne zadawalniać się muszą pomnikami, 
które same w dziełach swych sobie postawi
ły. W samej rzeczy ; jaka racy a tego pospie
chu w uwiecznianiu Maupassanta, skoro Pa
ryż nie posiada jeszcze pomnika Wiktora Hu
go i w tem stuleciu już go nie ujrzy ! A ileż to 
jeszcze takich posągów - męczenników, „sta
tues en soutfrance", jak je zowią Paryżanie, 
przypominających krakowski pomnik Mickie
wicza !

Pomnik Balzaca, który stanąć ma przed 
Komedyą francuską, od lat dwunastu „po
wstaje" w pracowni Bodina. Bodin „skupia 
się“.

Musset upiększy kiedyś plac św. Augu
styna. Nad posągiem tym pracują dwaj arty
ści głośni : Mercie i Falguiere. Zdaje się je
dnak, że wspólna ta praca trwać będzie nie 
połowę, lecz dwa razy tyle czasu, ileby ka
żdy artysta z osobna dla wykonania jej po
trzebował, gdyż model zaaprobowano już przed 
dziesięciu laty.

0  pomniku Aleksandra Dumasa nie my
ślą nawet jeszcze na seryo. Wiadomo tylko, 
że stauie on kiedyś na placu Malesherbes, 
obok pomnika Dumasa ojca. Dumas ma i:a 
razie tylko komitet pomnikowy.

1 jeszcze jeden pomnik wzrasta powoli, 
niby wątła roślinka, która przemieni się 
kiedyś w olbrzymie drzewo: pomnik „wiel
kiego Francuza", Lessepsa, w pracowni Fró- 
mieta. Pomnik ten na razie mierzy zaledwie 
60 ctm.; Kędyś dźwignie się on w rozmia
rach kolosalnych na granitowej skale, wyra
stającej z morza u wejścia do kanału Suez- 
kiego.

*
Ciekawa rzecz, kiedy pomnik ten sta

nie? Chyba wówczas, gdy sprawa panamska 
się skończy: a terminu tego nikt oznaczyć 
nie zdoła. Na razie proces panamski bezustan
nie na nowo się rozpoczyna, według znane
go wiersza:

S i cctte histoire vous ennuie,
Nous allons la recommencer.

Jestto jedna z owych „Głośnych spraw", 
które rozwijają się „w dwadzieścia lat pó
źniej", zmieniając zarazem bohaterów i ty
tuł. ' Widzieliśmy najpierw upadek „Wielkiego 
Francuza", po kilku latach „Magika a Bour- 
nemouth"; trzecią odsłonę, odgrywającą się 
obecnie, wypadnie chyba nazwać „Stronni
czość Temidy", skoro mamy polegać na re
feracie Vivianiego i broszurze ex-ministra 
Baihaut.

„Impressions cellulaires...." zdaje się, że 
te wspomnienia z Mazas staną się nowym 
mdzaiein literatury, któremu francuscy me-

zowie stanu z upodobaniem poświęcać sl§ • 
dą. Bozpamiętywania filozoficzne, myśli0Z 
komości rzeczy doczesnych, coś w guście k0 
templacyi Marka Aureliusza lub Mary«9Z8"'[ 
z tą różnicą, że powstały nie nad 
Kartaginy, ale w areszcie.

Mimo tej różnicy, p. Baihaut i Pr^ i ] j  
ciele jego, których listy ogłoszone są w 1 
„Wrażeniach" sądzą, że ofiary Panamy 
prawo porównywać się z bohaterami 
mi. W tej nieświadomości, zboczenie mora 
dochodzi do szczytu.

— Odwagi pani m inistrze!
Baihautowi jeden z jego wyborców z

-  pi0*0
Haut0'  

nieŁ'»X UU U ..U« |I ,u o u

h ł h 6 ^ - f b y  M aryusz się^był u top ii 
byłby doszedł do ósmego koL uJatu". -

p ^ . M  Sz^ n z Cjrene1’
Baihaut, M aryusz, Szymon z Cyrenei-;-

ev • CzłoT iek’ któr0go współwinowaj-
miewa7 od”*, W sp$ ° ja  OWoc^  ^ y c h  ło tro s t^  
więzieniu °ZasU c i§żkie z^ Z°ty

0/ty a  Vendu nos rtevaux: Bob vigoureuX,
Viek ardent....
ta łem A ,e fil0Z.°f  uraie się pocieszać: „Przeczy
tałem ponownie Hiadg i Odysseję. .." 
hvf J a?  Iudz10 Praw dziwie nowocześni. L0'  
srltnu as nie łam ie icl1 bynajmniej PrZJ '
go to w uj ą się om podczas niego do ósmego

j  ; J  io jn U jm  wieki, siedzi się »  
a s tak  ja k  s ię  w  m f odoźci o d b y w a  słu żb ę  

*T-- -   możnawojskową. Nie jest to czas stracony- 
go użyć do prac literackich, naukowyc , -  
nikarskich. Pewien redaktor, za'.e^ °  ° w Ma' 
wnież do kilkumiesięcznej willegiatory . 
zas, zasiadł z całą satysfakcyą ^ ° .S °mU nad
pisał do wydawców list z prośbą, by 
syłali książki do oceny. . T,0uVoir

„Je vais enfin, eber monsieu , F 
m’occuper de bibliographie....“

(Ciąg dalszy nastąpi)- ^
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Na to pos. Scłumerer wraz z towarzy

szami i innymi posłami z lewicy biednie aż 
do samego stołu prezydyalnego, na którym 
Wsparłszy się łokciami, krzyczy Prezydentowi 
w twarz: Dla czego nie dajesz mi pan gło
su?! — Zewsząd cisną się posłowie na wy
wyższenie wśród niesłychanego wrzasku. — 
Nagle pos. S c h ó n e r b r  chwyta dzwonek 
^rezydenta i krzyczy: Sam sobie daję. głos ! — 
Przyt,em silnie dzwoniąc. — Wielkie obu
rzenie na prawicy. Pos. P o t o c z e k  wyrywa 
pos. Schonererowi dzwonek i stawia go przed 
Prezydentem. Kilku posłów usiłuje zepchnąć 
^chónerera i Wolfa z wywyższenia. Zakłębiło 

tedy przed stołem prezydyalnym strasznie 
P r e z y d e n t  zawiesza posiedzenie.

Przerwa trwa 20 minut, wypełnionych 
Kajrozmaitszemi scenami hałaśliwemi, wciąż 
1111 nowo wywoływaneini przez lewicę. Jedną 
z najhałaśliwszych była ta, kiórą wywołał 
P°s. P f e r s e h e  (Niemiec-postępowiec), gdy 
Usiadłszy przy stole prezydyalnym. począł 
Przeglądać złożone na niem pisma, co pra
wicę wi elee oburzyło, a któreto oburzenie le- 
^■Ca przyjęła szyderczymi krzvbami. Znowu 
zakłębiło się przed stołem prezydyalnym, ale 
statecznie Schoaererezyey i. pos. Pfersehe 
Przy pomocy lewicy dotrzymali placu i trzy
mają stół prezydyalny w osaczeniu.

Po przerwie Prezydent A b r a h a m o -  
^Acz oświadcza, że dzwonka, którego pos. 
**®h0aerer śmiał nadużyć, sam już używać 
nie myśli, i prosi, aby mu podano inny; 
w*ywa także gospodarzy (jedynego pos. Lan- 

bo drugi, pos. Fuch.?, wybrany Wicepre
zydentem, przestał być gospodarzem i wogóle 
,est nieobecny), aby uwolnili go od natarezy- 
^°ści posłów oblegających stół prezydyalny. 
Kilku posłów z prawicy podejmuje się tego; 
P°Wstaje walka, wśród której Prezydent zno- 
1 u opuszcza swe miejsce. Przyniesiono inny 

ozwonek, ale w tej chwili chwyta go po?
, ° l f ,  krzycząc, że pozabiera wszystkie choć- 
, /  poznoszono je z*1 stacyj kolejowych. Pos.

0 to c z e k  wyrywa mu dzwonek i stawia 
^a stole, prezydyalnym. P r e z y d e n t  odsta- 
fpla i ten dzwonek i opuszcza znowu salę.

yfflezasem walka wre dalej. Pos. Se h o  
(,®r er  walczy fotelem ministeryaluym; pos. 
„ t ó c k n e r  usiłuje odłamać nogę. od innego 
°telu ministfryalnego, a pos. P f e r s e h e  
tprofesor nien ieckiego uniwersytetu praskie- 
o°) dobywa noża sztyletowego przeciwko pos.

otoczkowi. Na to Jzesi wołają: Oto przy
s t a j ą c a  kuliuran -miecka! Pos Le t n i  sch 
t^iemiec-ludoeuec) wyrywa Pfersehemu nóż 
j r.z,1-a go ku skraioej lewicy, gdzie nóż w 
ocie rani pos Gessiaana (antisemitę) w rę-

Ze stolików ministeryalnych pozrywali 
Posłowie z Lwicy rzeźbione obwódki jako 

hm. Pp. Wo fowi i Schonererowi najwięcej 
Ostało się kuiaków: odzież Wolfa poszła w 
rz§py Odetchnąwszy chwileczkę, pos. Wolf 
ykrzykuje, że jutro przyniesie rewolwer, a 

y®»ezasem żona jego, którą umyślnie był 
[/^Prow adził na galeryę, aby oglądała jego 
jjunafy, rzewnie płacze. Galerya oburzona 

, Ze posłom wstydzić się, odzywają sie nawet 
a °sy : Precz z parlamentem! Pos. Y e t t e r  
V prawicy) szklanka wody ze stołu prezy- 

yainego oblewa walczących. Posłowie z le- 
wykrzykują nazwisko pos. Yyebodila 

a et‘ha) jako najbrutalniejszego wojownika — 
Czasem poseł ten nie jest wcale obecny.

Nakoniec zjawia się znowu Prezydent 
słó r a h a m o w i c z  i wezwawszy tych po- 
^  którzy mogliby dać świadectwo o spra- 
fa “ powyższych scen. aby przybyli do biu- 
ijz: Phzydyalnego, zamyka posiedzenie o go
d n ie  i  rninut 30. — Następne jutro o go-

Z Warszawy.

 ̂ e8zcze o wyroku na studentów Uniwersytetu 
w a rsz aw sk ieg o ).

p0(j , . O wyroku na studentów Uniwersytetu 
, korespondent warszawski Dziennika 

k0rt̂ ńskiego  następujące szczegóły : Wyrok
8orólsyi śledczej, która była złożona z profe- 
C *  Azarewicza, Czausowa i Siegla, skazuje 
lata 4> stu(ientów na wydalenie na trzy 
*  ' na dwa lata. zaś około GO na rok, 
ścia  ̂ *e Gzy kategorye bez prawa przej
ma t *la jakikolwiek inny Uniwersytet, tak, iż 
tpUseQ czas studenci, dotknięci wyrokiem, 
byćH przerwać studya. Oprócz togo 37 ma 
Sz ^dalonyeh  na rok z Uniwersytetu war- 

. skjeg°, fak5 iż natychmiast przejść inogą 
**»a t k 'nny Uniwersytet, piętnastu
h le^  zymać upomnienie, zaostrzone, groźbą 

w*’ ^ziesi?cin zwyczajną admonicyą.
Syp ^.'^yrok ten, zaprojektowany przez komi- 
to tp^6 przede w szystkiem wszedł w so- 
zwy, p(?d obrady całego kompletu profesorów 
^  le jn y c h  i nadzwyczajnych, których liczba 
60, "IJ^rsylecie warszawskim wynosi około 
Ifiijju zPrawy b y k  niesłychanie ożywione. 
laków Lr°fesorów, pomiędzy nimi dwóch Po- 
^ e e i ’ ,L wielkfł. stanowczością przemawiało 

m 0 wyrokowi, jako surowemu, nazy
wa Q Ko nawet stronniczym. Była nawet mo- 
^ y Phwokaeyi znanym telegramem, wy- 

Wilna i o niewłaściwości telegramu, 
wicie w obec zasady, wypowiedzianej
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przez naczelnika kraju ks. Imeretyńskiego, 
że funkeyonaryusze państwa powinni baczyć 
na sumienne, spełnianie obowiązków swoich, 
nie zaś politykować. Ale wiadomo, że poli
tyka ks. Imeretyńskiego wśród tutejszego cia
ła profesorskiego, którego członkowie przewa
żnie powołanie swoje zawdzięczają Apuchti- 
nowi, rne wielu ma zwolenników. Profesor 
Kołakowski, główny propagator i inieyator 
telegramu, najenergiczniej też bronił wyroku.

Stwierdzić trzeba, że surowością swoją 
wyrok ton przechodzi wszystko, co dotych
czas w Uniwersytecie warszawskim miało 
miejsce. Nawet w roku 1883, gdy nie tylko 
policyę, lecz wojsko wezwano dla uspokojenia 
wzburzonych studentów i to, jak wiadomo, z 
powodu zatargów z samym kuratorem okrę
gu naukowego, Apuchtinem, nie było kar tak 
surowych.

Panowie Azarewicz, Czausow, a miano
wicie Siegl nie poprzestali na stwierdzeniu 
faktu co do udziału powo anych przed komi
sję  śledczą w demonstracjach, lecz wszyst
kich, których w ogóle zapytywano o ich o- 
pinię o Murawiewie. JeG tylko jeden głos, 
że studenci byliby lepiej na tem wyszli, gdy
by śledztwo prowadziła .lolieya lub żandar
mi, niżeli na tem, że je p'owadzili ich „opie- 
kunowie“ — profesorowi' Uniwersytetu.

Wyrok podlega jeszcze zatwierdzenia ku
ratora okręgu naukowego: otóż dodać należy, 
iż przedstawiając wyrok p. Liginowi. zebra
nie profesorów jednomyślnie w sobotę uchwa
liło zaproponować kuratorowi złagodzenie wy
roku

Do Kuryera Poznańskiego p iszą, że. 
przeciw wyrokowi głosow..fo naradzie pięciu 
profesorów Polaków — tylu ich tylko wy
kłada obecnie na Uniwersytecie warszaw
skim — i podług jednych wersyj 7, a po
dług cFngich 11 Rossyan, w tej liczbie i o- 
beeny rektor Uniwersytetu, profesor Zenger. 
Na zebraniu profesorów protestowali podobno 
najenergiczniej przeciw wyrokowi profesoro
wie Stniye i Wierzbowski, który zwracać 
miał uwagę swych kolegów na niesłychaną 
prowokację studentów ze strony profesorów.
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— Wiadomości kościelne. Archidye- 
ceźya W >wska obrz. łać.: Administratorami usta
nowieni . ks. Józef Pelz w Podbajcacli, ks. Mi
chał Pa ełowski w Źniatynie. — Przeniesieni 
księża k-op.: Franciszek Sochowicz do Husiaty- 
na, Jan Stojak do Kopyczyniec, Jan Eojek do 
Hodowicj, Aleksander Moszyński do Bełza, Wil
helm Wi-rner do Płazowa. — Kcnperatorem w 
Gwoźdzcu mianowany 0. Otto Źugaj.

Dyocezya tarnowska : Zamianowany ks. Ro
man Lepiarz, proboszcz w Zbylitowskiej górze, 
wicedziekanem dekanatu tarnowskiego. Prze
niesieni księża : Roman Gadowski z Królćwki do 
Siedlec, Fioryan Grył z Siedlec do Królówki.

Zmarł w Lipnicy murowanej proboszcz ks. 
Stanisław Świerzawski, w 63 roku życia a 40 
swego kapłaństwa. Konkurs na osierocone pro
bostwo rozpisany do 22 grudnia.

— Raut dziennikarski. Na liczne za
pytania, donosi komitet urządzający raut prasy 
w dniu 4 grudnia r. b., iż galerya druga w 
sali ratuszowej zostanie podzielona na sześć lóż 
(każda dla czterech osób). Bilety do lóż w cenie 
20 zł., nabywać można w księgarni Gubryno- 
wicza i Schmidta od dnia dzisiejszego.

— Z Koła literacko-artystycznego.
Wczorajszy raut powiódł się pod każdym wzglę
dem dobrze. Po części wokalno-deklamacyjnej, 
w której oklaskiwano gorąco występujących ama
torów, znanych już u nas z estrady koncertowej, 
a to panien Gąsiorowskipj i Chulawskiej, p. Że
leńskiego (syna), oraz Towarzystwa „Eeho“, 
nastąpiły tańce przy dźwiękach orkiestry wojsko
wej. Ochocza zabawa przeciągnęła się do godz. 
3 po północy.

— Odczyty popularne, urządzone sta
raniem lwowskiego Towarzystwa oświaty ludo
w ej, odbędą się znowu w najbliższą niedzielę, 
dnia 28 b. m. w dwóch szkołach. W szkole św. 
Zofii mówić będzie o godzinie pół do 4 popołu
dniu Michał Rolie; w szkole św. Anny o godzinie 
5 popołudniu dyrektor Henryk Galicki.

— Dziennika urzędowego c. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi w zakresie szkół 
ludowych, redagowanego w c. k. Radzie szkolnej 
krajowej, nr. 19, wydany dnia 24 listopada b. r., 
zawiera: Okólnik c. k. Rady szkolnej krajowej 
w sprawie wyposażenia szkół w grunta orne; 
wiadomości osobiste; organizacya szkół; książki 
szkolne i przybory naukowe; wiadomości staty
styczne (wykaz uwidoczniający wyposażenie szkół 
w grunta orne); konkursa.

— Wyposażenie szkół w grunta orne.
W edług wykazu, ogłoszonego przez c. k. Radę 
szkolną krajową w ostatnim numerze jej „Dzien
nika urzędowego w zakresie szkół ludowych", 
na 3561 szkół wiejskich w naszym kraju, 1456 
szkół ma dodaną ziemię orną w ilości jednego 
morga i więcej, 567 w ilości mniejszej jak  1

listopada 1887.

morg, — a 1538 szkół, to jest nie wiele mniej 
jak połowa, nie ma wcale dodanej ziemi ornej.

Ze sprawozdań, przedłożonych przez Rady 
szkolne okręgowe w sprawie wyposażenia szkół 
wiejskich w grunta orne (w myśl art. 16 usta
wy z dnia 5 maja 1896), c. k. Rada szkolna 
krajowa przekonała się, że akcya w tym kie
runku podjęta w wielu powiatach nie wielki je
szcze odniosła skutek, a nadto, że w wielu jeszcze 
przypadkach nauczyciele w miejsce użytku z 
gruntu ornego, pobierają relutum pieniężne i po 
największej części relutum tego nie używają na 
dzierżawę gruntu, lecz uważają to za poprawę 
swej dotacyi. Ponieważ sprzeciwia się to wyra
źnemu brzmieniu ostatniego ustępu art. 16 po
wyższej ustawy, przeto Rada szkolna krajowa 
wezwała te Rady szkolne okręgowe, w których 
okręgu taka niewłaściwość jeszcze się praktykuje, 
ażeby ją w roku szkolnym 1897 stanowczo usu- 
nęłyi a zarazem w oznaczonym terminie przed
łożyły szczegółowe sprawozdanie o wyniku dal
szych starań swoich ku zaopatrzeniu każdej szkoły 
wiejskiej w jeden morg gruntu.

—  W  K a s y n ie  m ie j s k i e n i  we Lwowie 
odbędzie się jutro, w sobotę o godziDie 8 wie
czorem koncert kapeli wojskowej, poczem nastą
pią tańce. L ista dziś wieczorem zamkniętą zostanie.

— Z Towarzystwa przyrodników.
Na posiedzeniu Towarzystwa przyrodników im. 
Kopernika, które się odbyło w sali Instytutu 
chemicznego w dniu 23 b. m. mówił prof. dr.
B. Dybowski: „O rozwoju węgorza". Prelegent 
określił granice działu ryb, do których należą 
wodorze nasze rzeczne i zaznaczył formy węgorzy 
rzecznych. Przedstawił zdania rozmaitych uczo
nych, odnoszące się do wędrówek węgorzy do 
morza i wędrówek narybku do rzek. Wskazał 
na ważne odkrycie dokonane przez prof. Syrskie- 
go, który pierwszy opisał samce węgorza rze
cznego. Następnie przeszedł do świeżo dokona
nych spostrzeżeń dr, Lorenza, który dowiódł, że 
w jeziorze Cauma w Graubiinden odbywać się 
musi tarło węgorzy, więc węgorze mogą się roz
mnażać na miejscu i nie koniecznie odbywać 
wędrówkę do morza. O węgorzu morskim (Conger 
vulgaris) wspomniał prelegent, iż w r. 1886 
prof. Delage dowiódł, że t. zw. szkliste węgo- 
rzaki (Leptocephalus morrisii), są to młode rze
czonego węgorza morskiego. Ostatecznie przyto
czył świeżo ogłoszone poglądy prof. Grassi, we
dług których szkliste węgorzyki (L. brewirostris) 
maja być młodemi osobnikami węgorza rzecznego, 
że one żyć mają w głębiach morskich do 500 m. 
i że tam zagrzebują się w ile. u tymi poglądami 
profesora G- nie zgadza się prelegent i na pod
stawie własnych obserwacyj przychodzi do prze
konania, że węgorze rzeczne nie mają w swoim 
rozwoju okresu Leptoceplialusowego, że natomiast 
„Leptocephalus brevirostris“ są to młode jakie
goś węgorza morskiego.

W dalszym ciągu mówił prof. Dybowski
0 „ropuszce rudej" (Polobates fuscus).

W  końcu przedstawił prelegent okazy sza
rańczy wędrownej (Paehytylus migratorius), które 
dostarczone zostały przez członka Towarzystwa, 
p. M. Grochowskiego, z Podola galicyjskiego, 
gdzie miały tego roku spowodować znaczne szkody.

P. Jarosław  Łomnicki mówił o pracy Go
dlewskiego młodszego, omawiającej powstanie 
ciałek nasiennych (elementów rozrodczych sam 
czych) w gruczole obojnaczym ślimaka winniczka
1 o pracy Siedleckiego, mającej za przedmiot roz
płód pasorzytnych pierwotniaków (Coccidia).

— Wystawa pracy uczniów II kursu 
majsterskiego dla szewców, urządzonego we Lwo
wie przez Wydział krajowy, odbędzie się dnia 
27 b. m. od godziny 9 przed południem do 4 
popołudniu w lokalach naukowyeh (ul. Zielona
1. 32), Wstęp wolny.

— Pomnik Ujejskiego. Posiedzenie peł
nego komitetu dla budowy pomnika Kornela 
Ujejskiego, odbędzie się w piątek, dnia 3 g ru 
dnia b. r. o godzinie 6 popołudniu w sali po
siedzeń m agistratu (ratusz, I  piętro). Prezydyum 
komitetu uprasza członków o przedłożenie na tem 
posiedzeniu listy zebranych składek.

— Za spokój duszy ś. p. z ks. Poniń- 
gkich Karoliny ks. Lubomirskiej, dobrodziejki 
Slow. „Gwiazda" i fundatorki stypendyum dla 
młodzieży rękodzielniczej, zmarłej w Wiedniu 
dnia 27 listopada 1890, odprawionem zostanie 
staraniem wydziału „Gwiazdy" jutro, w sobotę 
o godzinie 9 przed południem żałobne nabożeń
stwo w kościele OO. Bernardynów.

—  Rucll telegraficzny. Na liniach ga
licyjskich w miesiącu październiku b. r. prze
szło telegramów 563.232. Za nadane telegramy 
wpłynęło do kas rządowych 49.584 zł.

— Rada nadzorcza Towarzystwa wza
jemnych ubezpieczeń w Krakowie, zebrała się 
wczoraj — jak  donosi Czas — o godzinie 11 
przed południem na listopadową sesyę. Posie
dzenie zagaił prezes p. Józef Męciński przemową, 
w której złożył cześć pamięci Feliksa Gniewosza, 
b. członka rady nadzorczej.

Następnie wskutek przemówienia p. Prze- 
cława Sławińskiego, członka rady nadzorczej z 
obwodu wadowickiego, rada przez powstanie z 
miejsca wyraziła cześć pamięci Aleksandra 
Gostkowskiego, b. członka rady nadzorczej z ob
wodu wadowickiego. Ś. p. Aleksander Gostkow
ski w charakterze członka rady nadzorczej pod
niósł rozmaite zarzuty przeciw Czesławowi Kiesz- 
kowskiemu, jak się dzisiaj pokazuje, uzasadnione.

Wówczas niestety zarzuty te nie zostały poparte 
dowodami pozytywnymi i ś. p. Gostkowski od
wołać je  musiał. Z chwilą zaś śmierci, prezes 
rady nadzorczej uczynił na posiedzeniu tylko 
krótką wzmiankę o jego zejściu. Dzisiejszy hołd 
pośmiertny rady jest więc rehabilitacyą dla pa
mięci zmarłego.

Z kolei przyszło sprawozdanie dyrekcji z 
czynności administracyjnych, poczem dyrektor 
Głażewski złożył sprawozdanie o defraudacyi 
Leszczyńskiego we Lwowie, zaś dyrektor-referent 
dr. Romer o defraudacyi Czesława Kieszkow- 
skiego w Krakowie. Odczytano też rezygnacye 
pp. dyrektorów: Zenona Słoneckiego, Karola lir. 
Scipiona i zastępcy dyrektora dr. Lisowskiego.

Rada dokonała wyboru koinisyj, statutem 
wskazanych i na tem zakończyła posiedzenie 
przedpołudniowe. O godzinie 5 popołudniu ze
brała się rada na posiedzenie poufne, na którem 
toczyła się rozprawa o defraudacjach i wniesio
nych rezygnacyach ze strony dyrekcyi.

|  Zmarli w ostatnich dniach: W Ten- 
ozynku, Karol Gretschel, starszy leśniczy dóbr 
hrabstwa Tenczyńskiego, przeżywszy lat 54.

— Akademicy polscy w  Przybramie. 
Na walnem zgromadzeniu Czytelni polskich aka
demików górniczych w Przybramie, odbytem dnia 
21 b. m. wybrano następujący wydział: Jerzy 
Strzetelski, przewodniczący, Przemysław Przyby
łowicz, sekretarz, Wilhelm Mann, skarbnik, Wła
dysław Koszko, bibliotekarz, Jan Kordecki, go
spodarz.

(b) Czy i  kiedy wolno podawać dzie
ciom napoje alkoholiczne l Na to pytanie 
odpowiada dr. Gross w piśmie lekarskiem Wiener 
Minische Rundschau. Przedewszystkiem wyka
zuje, że spirytuoza, podawane dzieciom czy to 
zdrowym czy chorym, są istotną trucizną, po
nieważ drażnią błonę śluzową żołądka, wywołują 
choroby organów trawienia, jak n. p. ostry nie
żyt żołądka i kiszek, choroby wątroby i t. p. 
Zgubnie oddziaływa alkohol także na mózg dzie
cięcy, który i tak skłonny jest do chorób za
palnych.

W wyjątkowych tylko wypadkach można 
podawać dzieciom na wyraźne polecenie lekarza 
jako lekarstwo, a mianowicie gdy n. p. w ja
kiejś chorobie zakaźnej jak dyfteryi, szkarlatynie, 
tyfusie objawia się nagły i silny upadek sił 
i osłabienie czynności serca, podczas kataru żo- 
łądkowo-kiszkowego, połączonego z ubytkiem sił, 
w razie utraty krwi, wresi.oie w chorobach, w 
których trawienie stale jest i pośledzone, jak n. p. 
w krzywicy (rhachitis), zołzach (skrofułach) i 
gruźlicy (tuberkułach). W tych chorobach wy
wiera alkohol skutek odżywc zy, rozpuszczony bo
wiem w wodzie spala się zybko i zupełnie w 
tkankach na kwas węglowy i wodę.

— Osuszenie zatol i Zuydersee. Ho
lendrzy powzięli plan wspaniały: osuszenia 
Zuydersee, czyli morza Połndniowego, zatoki 
morza Północnego. Nie jest to pierwsze przed
sięwzięcie tego rodzaju, bo w r. 1840 Holendrzy 
osuszyli t. zw. morze Harlemskie. Plan obecny 
jest jeszcze większy i poważniejszy, gdyż chodzi 
tu o wydarcie morzu 2188 kim. kw., a więc 
powiększenie o tyleż kilometrów przestrzeni upra
wnej. Zuydersee było niegdyś wielkiem jeziorem, 
nazywanem przez Rzymian Fievo. Dopiero w 
XIII stuleciu wody oceanu rozerwały północno- 
zachodni brzeg jeziora. Wartość ziemi, pozyska
nej przez osuszenie zatoki, obliczają na miliardy, 
koszta zaś osuszenia nie przeniosą 232 milionów 
guldenów holenderskich.

— Labedź jako motor do łodzi.
Mieszkańcy brzegów Tamizy wprowadzani są co
dziennie w podziw ukazaniem się wspaniałego 
łabędzia, prędko posuwającego się po falach 
rzeki i ciągnącego za sobą łódź. Łabędź jest zro
biony ze stali i zawiera elektryczny motor, który 
może ciągnąć za sobą łódź spacerową. Labędz 
ten może być zastosowany do każdej łodzi; druty 
elektryczne, łączące z nim łódkę, nadają jej do
wolny kierunek. Ster jest niepotrzebny; lejcami 
zarzuconemi na łabędzia można we wszyst
kie strony kierować. Łabędź - motor wy
gląda w tym zaprzęgu bardzo ładnie i z pe
wnością znajdzie on wkrótce szersze zastosowanie.

Opera. Do rzędu niepomyślnych ekspe
rymentów zaliczamy występy poprzedzonego hu
czną reklamą tenora „opery włoskiej w Peters
burgu" p. Aleksandra Górskiego.

Wystąpił na Daszej scenie dwukrotnie; po 
pierwszym występie w „Pajacaeh" wstrzymaliś
my się z wydaniem sądu ujemnego, przypisując 
część niepowodzenia chwilowym okolicznościom.

Wczorajszy występ w „Cavalerii“ niestety 
nie zmienił wrażenia niekorzystnego, któreśmy 
w „Pajacach" odnieśli. Wprawdzie bezstronność 
nakazuje przyznać p. Górskiemu jedną zaletę, 
t. j. czystość intonacyi, poza tem jednak nic, 
ani głos, który brzmi tylko w dwóch wysokich 
tonach (od as), ani szkoła, ani nawet sceniczna 
rutyna nie przemawia na korzyść debiutanta. 
Natomiast liczne wady, jak tremolo; wywołane 
drganiem głosu, widocznie zerwanego, przesada 
w gestykulacji, forsowanie wysokich nut, któ- 
remi p. Górski sili się zastąpić brak niższego i
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średniego regestru, złożyły się na całość wcale 
nie piękną. Br.

Pins Weloński, po długim w kraju po
bycie, wyjechał na całą zimę do Rzymu. Żnako- 
mity artysta zajmie się w Wiecznem Mieście 
wykonaniem kilku większych prac.

Tu należą : 1) odlew bronzowy figury Chry
stusa Pana (dłuta Prószyńskiego) na krużganku 
kościoła Świętokrzyskiego, o której przed tygo
dniem podawaliśmy bliższe szczegóły; 2) wielki, 
nadnaturalnej wielkości pomnik bronzowy ś. p. 
biskupa Michała Nowodworskiego, do katedry w 
Płocku; 3) nagrobek ścienny (z bronzu) J. Śnia
deckiego, do kościoła Opieki św. Józefa, na za
mówienie warszawskiego Towarzystwa dobroczyn
ności i 4) nagrobek ścienny Andrzeja Prószyń
skiego do kościoła św. Krzyża, na zamówienie 
rodziny.

Na wiosnę artysta powrócić ma znowu do 
Warszawy.

Panna Radkicwiczówna, siostra znanej 
naszej śpiewaczki operetkowej pani Bronikowskiej, 
występuje z wielkiem powodzeniem w Meranie, 
gdzie została zaangażowaną na cały sezon zimo
wy. Sprawozdania w Meraner Zeitung są p^łne 
pochwał dla pięknego głosu altowego, doskonałej 
szkoły, temperamentu i muzykalności panny Rad- 
kiewiczównej, która jako Azucena w „Trubadu
rze" odniosła sukces zupełny.

Koncert Tria słynnego, złożonego z pp. 
Pauera, Zajica i Griinfelda, odbędzie się w sali 
Domu narodnego w niedzielę 12 grudnia.

Książka o cesarzu W ilhelm ie. W tych 
dniach opuściła prasę książka pióra M. Leuuet, 
znanego dziennikarza i współpracownika Figara  
p. t.: „Guillaurae II intime“. Autor, który długi 
czas przebywał w Berlinie, czerpał swoje infor
macje z najlepszych źródeł ; to też książka 
jego, kreślona objektywnie a przy tern wy
bornie, zawiera ciekawą charakterystykę cesarza 
oraz mnóstwo nieznanych szczegółów i anegdot 
o jego prywatnem życiu, usposobieniu oraz upo
dobaniach i ideach.

Obrona Częstochowy, opowiadanie z 
czasów wojny szwedzkiej, przerobione z „Poto
pu11 Henryka Sienkiewicza przez S. J., a wy
dane nakładem Gebethnera i 'Wolffa w War
szawie, przeznaczone jest — jak łatwo domy
ślić się dla najszerszych waistw czytelników, 
szczególniej tych, którym objęcie całości ślicznej 
powieści sprawiłoby jeszcze pewną trudność. 
Przeróbka jest staranną i trzyma się możliwie 
wiernie oryginału, znaleźć się więc powinna we 
wszystkich bibliotekach ludowych, w których już 
co prawda i trylogia Sienkiewicza honorowe za
jęła miejsce.

W „Revue des deux Mondes“, znany 
publicysta p. Karol Benois, napisał szereg ar
tykułów o Monarchii austro-węgierskiej. Będzie 
to, jak się zdaje, obszerne i wyczerpujące stu- 
dyum, w którem autor kolejno omawiać będzie 
urządzenie konstytucji, stronnictwa polityczne i 
narodowe naszej Monarchii.

Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy-
rekcyą dr. Juliusza Bandrewskiege i Ludwiko 
Hellera

Dziś w piątek po raz drugi „Żabusia", 
sztuka w 3 aktach Gabrycli Zapolskiej.

Rozpoczną; „Bzy kwitną11 obrazek sceni
czny w 1 akcie Z. Przybylskiego z panią Sta
chowicz w głównej roli.

W sobotę popołudniu o g. 3 dla młodzieży 
szkolnej: „Kościuszko pod Racławicami11, obraz 
historyczny ze śpiewami w 5 oddziałach Wł. L. 
Anczyca.

W sobotę wieczorem o pół do 8 „Cza
rodziej z nad Nilu11, opera komiczna w 3 aktach 
Wiktoryna Herberta.

W niedzielę popołudniu o pół do 4 „Kwiat 
miłości11, operetka w 3 aktach Jana Straussa.

W niedzielę wieczorem o pół do 8 „Opo
wieści Hoffmana11, opera fantastyczna w 4 
aktach Jakóba Offenbacha.

W poniedziałek po raz pierwszy „Nie 
zginęła11, obraz historyczny w 4 aktach Edwar
da Webersfelda.

W akcie 4 obraz z żywych osób „Zaprzy
siężenie Konstytucyi 3-go M ajau.

We wtorek po raz pierwszy „Wesołe ku
moszki z Windsoru11, fantystyczna komiczna o- 
pera w 3 aktach Ottona Nicolai’a.

W akcie trzecim „Tauiec elfów, os i ko
marów11, układu Fr. Źymirskiego.

Nowa wystawa.

R ada m iasta Lwowa,
(Posiedzenie z  dnia 25 listopada).
Po zagajeniu posiedzenia przez prezy

denta miasta dr. Małachowskiego, uchwaliła 
Rada jednomyślnie i bez dyskusyi wniosek

nagły wiceprezydenta p Michalskiego, ażeby 
wyrazić prof. dr. Balzerowi uznanie z powodu 
znanego wystąpienia przeciw atakom Momm- 
sena.

W dalszym ciągu zawiadomił p. prezy
dent, iż archiwaryusz miejski, dr. Al. Gzo- 
łowski powrócił z podróży naukowej do Szwe- 
cyi, jako wydelegowany w celu wyszuka
nia i opisania pamiątek lwowskich, wywie
zionych do Szwecyi przez Karola XII po zdo
byciu Lwowa., Najwięcej pamiątek znalazł 
w Sztokholmie, dalej w zamkach Upsali, 
Gripsholmie i Drottningholmie. Szczegółowe 
sprawozdanie ogłosi dr. Czołowski drukiem. 
W badaniach tych był mu nader pomoepy 
Henryk Bukowski, zamieszkały w Sztokholmie. 
Dr. Czołowski opisał do 100 manuskryptów, 
tyleż portretów i obrazów polskich, broń, 
chorągwie i inne trofea, pochodzące z Polski.

Dr. Czołowski znalazł około 150 waż
nych map i planów wojennych, odnoszących 
się do wojen szwedzko-polskich, z tych dwa 
plany m. Lwowa i jego fortyfikacyj z r. 1635 
i 1704 pochodzące, portret komendanta m. 
Lwowa z roku 1704 i wiele szczegółowych 
relacyj o zdobyciu Lwowa przez Karola XII. 
Z podróży tej przywiózł dr. Czołowski z sobą 
fotografie i rysunki, jakoteż dokładne opisy 
i odpisy, przytem 150 dzieł szwedzkich, od
noszących się do dziejów Polski lub jej pa
miątek, a większą część tych dzieł ofiarował 
mu hojnie p. Henryk Bukowski. Dr. Czołow
ski prosił p. prezydenta o wyrażenie podzię
kowania hojnemu i chętnemu ofiarodawcy, co 
też Rada uchwaliła.

Przystąpiono do porządku dziennego. 
Rad. dr. Stroynowski przedstawił wnioski w 
sprawie pomnożenia straży policyjnej we Lwo
wie. Referent przypomniał, że dotychczas 
gmina m. Lwowa opłacała 50 pre. kosztów 
utrzymania straży policyjnej w mieście, po
nosiła więc wydatek większy, aniżeli inne 
większe miasta, Kraków bowiem płaci tylko 
35 prc. . . .

Magistrat, oraz sekcye Rady miejskiej 
II i IV, zastanawiały się nad kwestyą refor
my w systemie opłacania kosztów1, tudziez nad 
sprawą pomnożenia straży policyjnej we Lwo
wie o 44 ludzi, oraz nad kwestyą odpowie
dniego wykształcenia policyantów. Pomiędzy 
sekcją II a IV były różnice w zapatrywaniach 
które wyłuszczył członek sekcyi II prof. dr. 
Głąbiński.

Po dłuższej dyskusyi, w której zabierali 
głos prof. Sołeski, Jonasz i dr. Mahl uchwa
lono : ofiarować Rządowi zamiast dotychcza
sowej opłaty 50 prc. kosztów, stały ryczałt 
roczny w wysokości 36.000 zł. na utrzyma
nie straży policyjnej, z warunkiem pomnoże
nia straży o 44 ludzi, oraz, by żołnierze po
licyjni nie spełniali służby woźnych policyj
nych. Bada wyraziła dalej życzenie, by w 
policji urządzono szkołę dla wstępujących do 
policyi żołnierzy, tudzież, ażeby na oficerów 
przyjmowano tylko ludzi młodych, energicz
nych a nie dosługujących wojskowych.

Uchwalono wreszcie dodatkowy wnio
sek r. dr. Mahl a, ażeby na Bajkach i na 
Zielonem ustanowiono ekspozytury policyi, o- 
raz wniosek r. Jonasza, ażeby żołnierzy poli
cyjnych nie przerzucać z dzielnicy w dzielnicę, 
ale, jak tojsię dzieje w jnnych wielkich miastach 
Europy, by ich pozostawiono, choćby na ja
kiś czas, w jednej dzielnicy, dla obeznania 
się z mieszkańcami.

Prezydentowi miasta pozostawiono do 
dyspczycyi 150 zł., które rokrocznie, jako 
trzy premie mają być rozdzielone pomiędzy 
wskazanych mu najbardziej energicznych i za- 
służonych żołnierzy policyi.

Z porządku dziennego referował prof. 
dr. Głąbiński sprawę wniesienia do Sejmu 
p etycy i" o przyznanie gminie miasta Lwowa 
udziału w dochodach, przyznanych funduszo
wi krajowemu ustaw ą państwową o podatkach 
bezpośrednich. — Referent przedstawił Radzie 
do przyjęcia następujące rezolucye; Bada 
miasta Lwowa uprasza:

1. Wysoki Sejm przyznać raczy gminie 
m. Lwowa, w przewyżkach podatkowych, ja
kie w myśl artykułu IX. ust. z 25 paździer
nika 1896 nr. 220 dz. p. p. fundusz krajowy 
otrzymywać będzie — udział odpowiedni do 
corocznych wyników państwowych podatków 
rzeczowych w mieście Lwowie, t. j. co naj
mniej w wysokości 10 prc. wydatności tych 
podatków w kraju.

2. Wysoki Sejm raczy czuwać nad tern, 
aby projektowana przez Bząd reforma i pod
wyżka podatków konsumcyjnych nie naruszyła 
nabytych praw i interesów gmin naszego 
kraju,* mających własne opłaty konsumcyjne, 
a w szczególności, aby stołeczne m. Lwów 
otrzymało odpowiedni udział w owych ewen
tualnych dochodach z tego źródła, jakie sa
morządowi krajowemu mają być odstąpione.

W dyskusyi po dłuższein umotywowa
niu dodał dr. Goldman jeszcze jedną rezolu- 
cyę.

3 Jednocześnie prosimy Wysoki Sejm, 
aby upomniał się energicznie u Bządu o rychłe 
uregulowanie wynagrodzenia za koszta po- 
ruczonego zakresu działania.

Bezolucye te uchwalono — i na tern po
siedzenie zamknięto.

GOSPODARSTWO 1 HANDEL
Lwowskie Towarzystwo akcyjnebro- 

warów. Dnia 23 b. ra. odbyło się w gmachu 
Galicyjskiego Banku Kredytowego w obecno
ści komisarza rządowego c. k. radcy Na
miestnictwa Jerzego Piwockiego ukonstytuo
wanie spółki akcyjnej pod firmą : „Lwowskie 
Towarzystwo akcyjne browarów11.

Do Bady zawiadowczej zostali wybrani 
p p .: Leopold Baczewski, Jerzy Klein, Emil 
Jampoler, Filip Jampoler, dr. Zdzisław Mar
chwicki, dr. Szymon Schaff i dr. Edward 
Stroynowski.

Na rewidentów powołano p p .: Michała 
Majewskiego, dr Maryana Lewakowskiego i 
jako zastępcę rewidenta p. Wiktora Terleckiego.

Dyrektorami Towarzystwa zostali mia
nowani p p .: Robert Klein i Juliusz Klarfeld.

Lwowskie Towarzystwo akcyjne browa
rów działalność swoją rozpoczyna z dniem 1 
stycznią 1898.

Kasa Oszczędności miaste Sambora
podaje do publiczhej wiadomości, iż podatek 
rentowy, przypadający w myśl nowej usta
wy podatkowej z dnia 25 parździernika 1896 
roku I. 220 Dz. u. p. z procentów od wkła
dek w tejże Kasie Oszczędności lokowanych, 
począwszy od dnia 1 stycznia 1898 r. opła
cać będzie sama Kasa Oszczędności z docho
dów swych bez jakiegokolwiek potrącenia 
wkładającym.

G ie łd a  zb o ż o w a : Cukier surowy loco 
Aussig [2 22’/s do 121277,. loco Ołomuniec 
1150 do 11 60, loco Berno - Wiedeń 
11 65 do 11-75. na grudzień loco Aussik 
12-25 de 12 30, cukier w kostkach pri
ma 57-50 do 37’75, secunda 3725 do 37*50. 
Spirytus kotyagontowany loro Wiedeń 19 20 
do 19-30. Nafta kaukaska transito Tryest 
3‘50 do 3"75 galicyjska przeźroczysta 16-75 
do  1 7 - — .

T a r g  s s f a o i a w f j f *

Lw ów , 26 listopada, pszenica 10 50 do 
1150 zł., żyto 7 — * do 7 75, jęczmień bro
warny — ■— do — •— , jęczmień pastewny 
do — , owies 6 80 do 7-25. rzepak 12 75
do 1 3 —.groch 6’— do 8 50, wyka — — do

nasienie lniane — ■— do —■— , nasie
nie konopne — 1— do — •— , bób ---■— do 
- .b o b ik — •— d o — •—, hreczka —•— do 
do koniczyna czerwona gaiic. —•—
do —■—, szwedzka —■— do — •—, biała
— do  , tymotka — do — ■—,
a n y ż  do ------, kukurudza stara —•—
do ' —, nowa —•— do —-—.chmiel stary 
—•— do — '—, chmiel nowy na termina 

do —’—, spirytus gotowy - "— do 
_ ua termin —*•— do Waranty

-— do .
Usposobienie spokojne

OSTATNIA POCZTA
N a j j a ś n i e j s z y  P a n  przyjął we 

środę w południe na uroczystej andyencyi 
powo mianowanego posła chińskiego dla Wie
dnia i Petersburga Jang-Ju i odebrał od nie
go Msty uwierzytelniające.

Dzisiaj rano wyjechał Najj. Pan do zam
ku Wallsee, w odwiedziny do Najd. Areyksię- 
cia Franciszka Saivatora i Najd. Arcyksiężnej 
Maryi Waleryi a powróci ztamtąd jutro wie
czorem do Wiednia.

Dzisiejsze posiedzenie Izby posłów od
bywa się już na podstawie zmienionego wczo
rajszą uchwałą Izby regulaminu. W obec 
oporu stronnictw opozycyjnych przeciw temu 
regulaminowi i dzisiaj oczekują ogólnie gwał
townych scen.

Wczoraj rano Koło polskie i inne kluby 
prawicy, oraz ich komisye parlamentarne obra
dowały poufaie o środkach zaradzenia takim 
smutnym zajściom, jak przedwczorajsze, i za
pobieżenia gwałtom kilku posłów, wstrzymu
jących działalność parlamentu.

Poseł Potoczek zjawił się wczoraj w re
dakcji N. Fr. Presse w towarzystwie posłów 
Błażowskiego, Gzeeza, Kozłowskiego i Milew
skiego i zażądał sprostowania kłamliwej wia
domości, podanej w przedwczorajszym nad
zwyczajnym dodatku tego dziennika, jakoby 
on bił Pferschego. Znajdował się on wśród 
ścisku, ale jeszcze przed rozpoczęciem bójek 
usunął się od stołu, przy którym później za
wrzała walka. Prawdą jest tylko, iż Sehóne- 
rerowi, a następnie jeszcze innemu posłowi

I odebrał z ręki dzwonek i postawił go na stole 
prezydyalnym.

Klub konserwatywnej czeskiej większe 
własności ogłosił następujący komunikat: Klub, 
ubolewając głęboko i potępiając wybryki, wy
wołane na posiedzeniu z dnia 24 b. m. przez 
kilku posłów mniejszości i przez kilku in
nych członków Izby — musi jednak odpowie
dzialność za nie zrzucić na tych posłów mniej
szości, którzy już oddawna, a także i dnia 24
b. m. przekroczyli dozwolone granice parla
mentarne.

Klub antysemicki odbył we środę Po
siedzenie i wyraził oburzenie z powodu zaj
ścia na posiedzeń u przedwczorajszem. Klub ni® 
solidaryzuje się z gwałtami, wyprawianym1 
przez obstrukcyę.

Klub pnrtyi postępowej na odbytem ro- 
wnież we środę posiedzeniu omówił przed
wczorajsze zajścia parlamentarne i wydał ko
munikat, w którym wyraził ubolewanie, ty 
członkowie większości chcieli gwałtem usuną0 
od trybuny prezydyalnej posłów mniejszości- 
Akty gwałtu usprawiedliwia komunikat, jak° 
konieczną obronę. W tym samym duchu wy
dała komunikat także partya niemiec-ko-naro- 
dowa.

Poseł Pfersche rozesłał do d z ie n n ik ó w  
usprawiedliwienie, w którem twierdzi, lZ 
wyciągnął nóz i trzymał go n a d  głową, aby 
ochronić się przed natarciem.

Vaterland bardzo ostro potępia przeń 
wczorajsze zajścia. Reichswehr pisze z powo
du tych zajść: Dia każdego objektywnego 0ty" 
serwatora jasną jest rzeczą, że prawica chcia
ła wyłącznie gwałty, skierowane przez grupt? 
Schónerera przeciw prezydyum, p o p r o s t u "  ode
przeć. O zaczepce ze strony prawicy, nie mo
że być wcale mowy. Ale liberalna prasa uwa- 

I ża za swój obowiązek, przez tendencyjne prze* 
kręcanie faktów, wpływać na opinię. Buda
peszteński Pester Lloyd pisze: Ze stanowisk*
Niemców ubolewać należy nad w c z o ra js z y m 1 
zajściami. Najlepsi i c h  przywódcy wymarli a!5 ° 
się popsuli. Obecni nie odpowiadają swemu za
daniu. Nie m a  wśród nich w-ytrawnych lu
dzi, a jeżeli są , dlaczego Die wystąpią, a r  
zostawiają Wolfom i SchOnererom p r z e w o d n ią  
rolę.

N . P. Journal zaznacza, że zawstydza
jące i bardzo sinuine wybryki w Izbie posel
skiej nie dadzą, się uniewinnić nawet prz^ 
najłagodniejszej ocenie Należy się sp o d z iew ać , 
że przyzwoite czynniki lewicy będą się s ta r a 
ły czeraprędzej uwolnić od kompromitującego 
związku z Wolfem i Schónererem.

W Poznaniu odbyło się walne zebranie 
komitetu wyborczego na Księstwo P o z n a ń s k i e  
i delegatów powiatowych. Po dokonaniu for
malności i przeprowadzeniu wyboru trzec^ 
członków komitetu w miejsce zmarłych, p1̂  
siąpiono do obrad nad ważną kwestyą Zl! 
wierania kompromisów przy wyborach ho 
mu i parlamentu. Dotychczas nie inamy jesz02® 
sprawozdania z tej dyskusyi i powziętych u 
chwał.

Dzienniki niemieckie donoszą, że naczel 
ne prezydyum Księstwa Poznańskiego opra
cowało memoryał, domagający sig pierwszo
rzędnego materyału urzędniczego dla Ks. 1 
znańskiego, a względnie powiększenia HcZ 
urzędników. Deutsche Ztg. dowiaduje się, 
naczelny prezes regencyi Wilamowitz ma,?a! 
osobiście wyłuszczyć i popierać w Bj run' 
swoje propozycye, odnoszące się do zmian 
personalu urzędniczym i instrukcyj, jakie mają 
być urzędnikom udzielone.

Organ hakatystów Alldeutsche BI- raA*1 
znieść w dzielnicach polskich w P r u s a c h  ^ 
m isję generalną, przekazać jej atrybucye ko 
misy i kolonizacyjnej, pomnożyć fundusz s 
milionowy i wreszcie zakazać’ publicznych o 
brad polskich w  stowarzyszeniach i na z£r? 
madzeniach. —- To samo doradza w artyku . 
wstępnym organ prezesa regencyi bydgoA'i J 
p. Tiedemanna Brom. Tagebl. w y w o d z ą c , 
„rossyjska polityka gwałtu11 osiągnęła !eps 
sukcesa aniżeli polityka pruska.

Iuspirowane przez jednego z generałó^ 
hakatyzmu p. Hansemanna Berliner 
Naclirichten, zupełnie na seryo domagają * 
zakazu wydawania gazet polskich i usuni?0̂  
języka polskiego ze 'wszystkich dziedzin P 
blieznego użytku, w pierwszym zaś 
zakazu zebrań i obrad w języku polskim- » 
si dzisiejsi Polacy — pisze organ Hansem 
na — wszyscy rozumieją po niemiecku; 
potrzebują zatem polskicli gazet tak sa 
jak polskich znaczków i przekazów 
wych, lub polskich biletów kolejowych- 1 
bardziej niema, potrzeby ustanawiać po p° 1 • 
mówiących policyantów lub innych urzęu . 
ków do kontrolowania Towarzystw, zaPa p0- 
gazet. Wykonywanie praw politycznych 1 
winno w Prusach odbywać się jedynie w J 
zyku niemieekim11.

7j Berlina donoszą, że projekt no> 
procedury karno wojskowej ma być jutro og 
szony. . , .je

Telegraficzne Biuro Wolffa dowia )S- 
się, że kontradmirał Diederichs, został 
nowany szefem eskadry krzyżowników na
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jtach we wschodniej Azyi, a kontradmira 
Wiążę Henryk szefem drugiej dywizji esKa- 
dry krzyżowników.

Gazeta Russkij Trud  otrzymała pier s 
strzeżenie za użycie ostrych wyrażeń w 
tykule o prawosławnej władzy duchownej.

Podczas przyjęcia deputacyi, która wrę 
Czyła adres sobraaia, książę Ferdynan 
5 S ą  wyraził sie o stosunkach w j • •
Książę powiedział: „Niesłusznie czynią m 
°dPowiedzialnym za czyny mojego ą  > 
^ ry nie ma tyle nawet siły, ! ^ , ■

gon ić od niegodnych napaści. Wyssę, ze n 
^ r z y  z was oskarżają mnie, i i  P ! ? ? ^  
u; aby się wzbogacić osobiście. Jeze i ' m 
ak myślicie, to powiedzcie otwarcie. _ 

gotów w każdej chwili opuście kraj tenzawsze".

Bżewat basza wypracował już projekt 
z&tządu Krety i przesłał go Porcie.
^  Zapewniają; że mocarstwa odstąp iły od 
“‘Jsh kandydatury pułkownika Schaffera i 
gubernatora Krety z powodu oporu Turcy i.

* Ambasador anstro-węgierski w Konstan- 
łUopolu br. Galicę, otrzymał, według krążą- 
yon tam pogłosek. Najwyższe uznauie za 

skuteczną interwencję w sprawie mer- 
akiej, oraz w sprawie kolei wschodnich.

szv ^ ersyny donoszą o następujących błiż
joh szczegółach wczorajszej uroczystości, hla- 

Rai aUstryaeką powitano wczoraj w południe 
honorową według ceremoniału, ułozo- 

go z inntaoT *-—   1 ■ -  ładz cy-
ę. en p«-

7 ^ według ceremoniału
Spiłby , muteszeryfem. Naczelnicy w 

* _W(*jskowyeh zgromadzili siwojskowych
80l  ?rzed konsulatem, gdzie stanęło takż 
Wud nifirzy Pod wodzą majora Przed samern 
obec udali sie wszyscy do konsulatu i 
W|e ni bJli przy powolnem, uroczystem wy- 
skowZar*1U austt7 aekiej llagi. Kompania woj- 
ci8z a °ddała honory wo|skowe; w uroczystej 
remo ■■iiluU'.wali hagę wszyscy obecni. W ce- 
ufiee nU wz'§^ udział: komendanci i po dwóch 
lit“ r-pW 2 statków : „Leopard" i „Satel- 
c^iei l° 0kL‘hodzie przybyli delegaci austrya- 
stón \r°- d do konsulatu, prosząc, aby do 
nie aiw ' Tronu przedstawiono podziękowa- 
Cbr poddaQYch austro-węgierskich za ich o- 

0Il§. Mahometanie zachowali się spokojnie.

. Na rozkaz sułtana sprowadzono z Krety 
u Konstantynopola 800 sierót mahometań- 

eń Ĉ ’ ^tdre w zamieszkach postradały rodzi- 
j.°w- Umieszczono je u różnych rodzin w sto- 

cy i na prowincji na koszt pań twowy. 
g Donoszą z Monastyru (w Macedonii!: 
j^upy rozbitków greckich, które pod wodzą 
^zaczulego i Gzulub Aleuki od półtrzecia mie- 

grasowały w górzystych powiatach Di- 
i at i Domnik, zostały nareszcie rozbite; obaj 

erszci polegli; w ręce żołnierzy tureckich 
Tvmło 150 karabinów i 17 skrzyń amunicji. 
®yi ma â garstka zdołała umknąć do Gre-

dziś u  .sPrawm Dreyfus-Esterhazy nastąpi 
-> -Jub jutro ważny fakt. mianowicie prze-i

manie pułkownika.Piequarta i skonfronto- 
z'v^ie g0 z Maciejem Dreyfusem i Esterba- 
8vv-‘ A icctuart przybył przedwczoraj do Mar- 
;.YU i udał się wprost do Paryża. Rewizya. 
p H  Przeprowadzono w paryskim mieszkaniu 
p ^ 1’iarta, odbyła sie z polecenia generała 
Pnłt IX’ a aie z polecenia ministra wojny, 

“fkownik Picpuart nie przyjmował w Mar- 
żadnych dziennikarzy i odmawiał wszel- 

• wyjaśnień. Podróż odbywa on bez ża- 
J j eJ straży. O rewizyi odbytej u niego do- 
s edziaJ 8ję dopiero z gazet. Śledztwo prowa- 

°ne przez generała Pellieus ma charakter 
J  Offy. p 0 ukończeniu go zapadnie dopie- 
s ,Ueńwała, CZy Esterhazy ego postawić przed 
k ^ w°jenny, czy też całej sprawie położyć

j  . Frankf. Ztg. donosi z Londynu, iż ro- 
ZlQa Dreyfusa poleciła londyńskiemu prywa- 

detektywowi Lerisowi uczynić wszyst-
*iUa c z' "t i w  ^^y fusa  poleciła londyńskiemu prywa- 

koeml  detektywowi Lerisc '
’ aby wykryć winnego. 

fQ Agencya Ilacasa donosi: Rzecznicy Drey-
Ha uważąją rewizyę jiroeesu za nieuniknio- 
^  Ankieta zmieni się w najbliższym czasie 
Pell We śledztwo przedwstępne. Generał 
cz leux będzie pełnił obowiązki sędziego śled- 
cha ■ ^ k o w D ik  Picljuart zostanie przesłu- 
,j0 ny i zaprzysiężony iako świadek. Rewizyi 
^  uwej u pułkownika Pici)narta dokonano 
ka? ek wskazówek Esterhazy’ego, na roz- 

generała Pellieux Generał Pellieui otrzv- 
aUk’ 0l̂  generała tśaussier polecenie, aby 

lel§ zamienić w śledztwo. Postępowanie 
zWopŜ n^0' °pirii§ publiczną, a zarazem do- 
dzj . sl;erhazemu, w razie, gdy uznaną be
stw  ,'eg0 niftwiDn°ść, korzystać z dobrodziej- 
Uj(. a ń Zw. ordonnancc de non lieu. Otocze- 
fe • s êrhazego zapewnia, że dokumenta, któ- 
Ua’t^a twierdzono, zawierać ma dossier se- 
p0s°ra Scheurer-Kestnera, znajdowały się w 
e Iadaniu pułkownika Picijuarta, Dokumenta 

rewizyi domowej wpadły w ręce ge

nerała Pellieus. Opowiadają, że pułkownik 
Picijuart przed swoim wyjazdem najął pokój 
przy rue Ydon Villareaux, dla przechowania 
ważnych papierów. Pokój zaopatrzony był w 
żelazne drzwi. Przedwczoraj, podczas rewizyi, 
dwaj żołnierze strzegli teki, która zawierać 
ma obszerną korespondencję.

Dziennik Jour podaje następującą re- 
welaeyę: Pułkownik Picąuart, który był u- 
rzędnikiem w biurze iuformacyjnem minister
stwa wojny, miał przypadkowo w swych rę 
kach akta procesu Dreyfusa i oglądając ów 
inkryminowany horderau, poznał na nim cha
rakter pisma Esterhazy'ego. Wówczas Picipiart 
przedsięwziął poszukiwania, które do tego 
stopnia utwierdziły go w jego przekonaniu, 
iż wręcz oświadczył generałowi Gonse, że 
Dreyfus jest, niewnnny. Generał Gonse był 
przeciwnego zdania i starał się przekonać 
pułkownika Picquarta. Gdy się to nie udało, 
P itąarl przeniesiony został do Tunisu. Przed 
wyjazdem powiedział do generała Gonse’a: 
„Dobrze, pojadę, ale tajemnicy tej nie zabio
rę ze sobą do grobua. Kilka listów pisanych 
w tej sprawie przez generała Gonse’a do Pi- 
cquart’a znajduje się w aktach Scheurera- 
Kestnera, a Jour wyciąga stąd wniosek, że 
Esterhazy sfałszował bordercau, ażeby zgubić 
Dreyfusa, za co otrzymał znaczną sumę pie
niężną od ministerstwa wojny. Jeżeli były 
jeszcze jakieś inne dowody przeciwko Drey
fusowi. to, zdaniem dziennika Jour, sfałszo
wane być musiały także przez Esterhazy'ego. 
Nie było rzeczywistej zdrady, lecz proste o- 
szustwo.

Lebon, minister kolonii, zawiadom ł  radę 
ministrów o treści ostatniej depeszy z Mada
gaskaru, według której systematycznie pro
wadzone usiłowania Francuzów do zaprowa
dzenia na tej wyspie uporządkowanych sto
sunków. uwieńczone zostały pomyślnym skut
kiem. Prezydent ministrów Meliue, aczkol
wiek cierpiący jeszcze, wziął udział w radzie 
ministrów. _

Były gubernator Kuby generał Weyler 
wylądował ostatecznie w Barcelonie. Manife- 
staeyj większych nic było.

Parowiec „Montserrat", na którego po
kładzie przybył generał Weyler. stanął w 
Barcelonie we wtorek o g. 9 m. 30. W porcie 
czekało sześć wspaniałych powozów. Zebrana 
tamże ludność nie była liczną. Nie widziano 
ani studentów, ani politycznych osobistości; 
okna domów nie były ozdobione. Przyjęcie 
nie było entuzjastyczne.

Podczas przejazdu generała przez mia
sto ludność zachowała się prawie obojętnie.

Generał Weyler miał zatrzymać się w 
Barcelonie dwa dni, potem odjechać do Ma
drytu. Utrzymują, ża Weyler chce objąć przy
wództwo partyi konserwatywnej. Zamierza 
on podobno zwalczać autonomię cłową dla 
Kuby, nie sprzymierzając się jednak ani z 
karlistami, .ani z republikanami..

Wybory w Norwegii dały ostatecznto 
większość przeszło dwóch trzecich głosów w 
storthingu stronnictwu radykalnemu. — Obe
cny gabinet obradował nad położeniem wy- 
tworzonem przez nowe wybory i postanowił 
nie podawać się na razie do dytnisyi.

Z Kairu donoszą, że Kiczener basza, 
wódz wyprawy sudańskiej i naczelny komen
dant wojsk w Egipcie, oraz pułkownik Pear- 
sons, gubernator Suakimu, odjechali do Sua- 
kimu w sprawie objęcia Kassali. oddanej przez 
Włochów wojskom anglo-egipskim.

Biuro Reutera donosi z Brass: Oddział 
wojska Koyal Niger Company pod dowódz
twem majora Arnolda zajął 17 listopada po 
zaciętej walce szturmem twierdzę Kifli, w któ
rej internowany jest książę Arku, zbuntowa
ny syn króla Jagara. Klęska nieprzyjaciela 
była zupełną. Książę Arku umknął. Po stronie 
angielskiej padło dwóch ludzi, a dwunastu 
jest rannych.

TE L E G R ilY  GiZETY LWOWSKIEJ
Rada państwa.

W iedeń , 2G listopada. Wczorajsze po
siedzenie Izby deputowanych, zapowiedziane 
było na godzinę 1 popołudniu.

Prezydent Abraharnowiez, powitany pod
czas wstępowania na trybunę ironicznymi o- 
krzykami lewicy: „Heil!“ otworzył posiedze
nie o godz. 1 min. 35, i zamierzał przemó
wić. Natychmiast podniosły się burzliwe o- 
krzyki z lewicy: „Pfuj!“

Fos. Woif woła: „Ktoś inny. a nie ten 
niepoń niech obejmie prezydyum!"

Pos. Sehónerer domaga się gwałtownie
głosu.

Pos. Wolf krzyczy: „W tej Izbie nie 
ma już żadnego prawa!"

Hałas na lewicy trwa ciągle.
Prezydent: W obec panującego hałasu, 

przerywam posiedzenie do godziny 3 popołu 
dniu. (Okrzyki: hurra!" i brawa ironiczne na
lewicy).

Gdy posiedzenie o godzinie 3 podjęto na 
nowo, zabiera głos dep. Ealkenhayn (z uie 
tnieekiego centrum) i podnosi, że wczorajsze 
sceny nakładają na większość obowiązek dbać 
o to, ażeby się hańba ta nie powtórzyła; 
dlatego też zmiana regulaminu Izby jest nie
odzownie konieczną. Mówca w nosi: Aż do 
zaprowadzenia nowego regulaminu Izby, w 
myśl wniosku posła Jaworskiego, mają wejść 
w życie następujące tymczasowe postano
wienia :

1. Jeżeliby który z posłów, mimo dwu
krotnego wezwania ze strony prezydenta, na
dal zachowywał się w sposób obrażający for
my parlamentarne i przyzwoitość, albo wy
konywał na innych posłach przymus lub prze
szkadzał rozprawom — wówczas prezydent 
ma prawo wykluczyć takiego posła na" naj
wyżej trzy posiedzenia, Izba zaś na wniosek 
prezydyum ma prawo wykluczyć go na naj
wyżej trzydzieści dni z parlamentu. Nad 
wnioskiem o wykluczenie nie ma dyskusji.

Gdyby wykluczony poseł nie chciał usłu
chać takiego wezwania Prezydenta, tenże ma 
prawo przez organa wykonawcze, — których 
ina mu dostarczyć Rząd, wydalić z parla
mentu przymusowo wykluczonego posła. Pud- 
czas trwania wykluczenia, nie wolno wyklu- 
•zonemu posłowi przebywać w całym obrębie 

gmachu parlamentu. Od dnia wykluczenia, aż 
do jego wygaśnięcia, poseł wykluczony nie 
będzie pobierał dyet poselskich.

2. Wzywa się Rząd, aby dał prezydyum 
Izby poselskiej odpowiednie organy wyko
nawcze.

3. O ile którykolwiek ustęp niniejszego 
postanowienia nie zgadza się z którein z j,0. 
stanowień regulaminu, odnośne ustępy d0. 
tychczasowego regulaminu przestają obowią
zywać aż do uchwalenia nowego regulaminu.

Podczas całej mowy hr. Falkenhayna, 
a zwłaszcza przy końcu panuje na lewicy 
wielki hałas i zamęt. Wśród wzrastającego 
ciągle hałasu podaje Prezydent wniosek hr. 
Falkenhayna pod głosowanie, przyezem 
oświadcza:

„Zniewolony uważać wniosek pos. hr. 
Falkenhayna za konieczną obronę przeciw 
zniszczeniu zasady parlamentaryzmu, za ko
nieczną obronę przeciw rewolucji w parla
mencie — i gdy po wczorajszych zajściach 
me można nawet przypuszczać, ażeby rozpra
wa w tej wys. Izbie przeprowadzoną byd 
mogła — poddaję wniosek pod głosowanie i 
upraszam tych Panów, którzy za tym wnio
skiem głosują, aby zechcieli powstać".

Posłowie z prawicy powstają, — na le
wicy zrywa się okropna burza, posłowie ude- 
rząją pulpitami, odzywają się przeraźliwe gwi
zdania Wśród tego zamętu ogłasza Prezydent, 
że Izba wniosek hr. Falkenhayna przyjęła. 
Niektórzy posłowie z lewicy rzucają się w 
najwyższem wzburzeniu na trybunę prezy- 
dyalną i na samego Prezydenta, który po da
remnych usiłowaniach przyjścia do głosu, i 
przerywa znowu posiedzenie. Podczas pauzy j 
hałasy w Izbie trwają dalej.

Po jednogodzinnej przerwie pojawia się 
w salt Prezydent i oznajmia, że posiedzenie 
jest zamknięte. Następne posiedzenie dziś, w 
piątek o godzinie 11 przed południem.

Wiedeń, 20 listopada. Prezydenta Abra- 
hamowiozii, który pojawił się dziś o godz. 11 
min. 15 przedpołudniem w sali posiedzeń Izby 
posłów, powitano hałaśliwymi okrzykami: 
Abaug! Cała lewica podnosi się. L;czni po
słowie krzyczą jeden przez drugiego. Rozgry
wa się teraz scena, która widziana z trybu
ny ma mniej więcej następujący przebieg :

Socjalistyczny poseł Berner chce się 
rzucie na Prezydenta; rozpoczyna się walka 
między niin a służącymi, którzy nie chcą go 
puścić do Prezydenta. Socjalista Resl prze
skakuje przez ławę ministeryalną i drze w 
kawałki leżące przed Prezydentem papiery. 
Inni socjalni demokraci lecą Bernerowi na 
pomoc i obsadzają trybunę prezydyalną, do- 
raagąjąc się zadośćuczynienia, ponieważ wrze- 
korno słudzy uderzyli Resla.

Prezydent zmuszony uciekać. Pomiędzy 
socjalnymi demokratami a innymi posłami 
powstaje bójka; socyalista Berner ostatecznie 
wyparty.

Ty mezasem w sali zjawia się policja 
w sile około siedmdziesięciu ludzi. Komisarz 
policji wzywa socjalnych demokratów, któ
rzy obsadzili trybuny prezydyalną, ażeby ją 
opuścili. Socyaliści stawiają opór, poczern je
dnego po drugim wyprowadza potieya prze
mocą z sali. Strażnicy policyjni tworzą kor
don w około trybuny prezydyalnej.

W iedeń, 26 listopada. Lewica przyjęła 
postępowanie socyalistów oklaskami, a poja
wienie się straży policyjnej okrzykami: Pfui 1 
Z galeryi również zagrzmiały huczne oklaski, 
a następnie okrzyki: Pfui 1 Musiano wielu wi
dzów z galeryi usunąć, ponieważ wygłaszali 
mowy do Izby. Posłowie z lewicy i część pu
bliczności na galeryi powiewali do siebie chu
stkami.

O godzinie 1 posiedzenie ciągle jeszcze 
nie otw arte; straż policyjna wciąż jeszcze w 
sali.

W iedeń, 26 listopada. (Tel. pryw.) 
Dzisiejsze posiedzenie Izby posłów nie mogło 
się rozpocząć, albowiem zaraz z początku ro
zegrały się ogromnie gwałtowne sceny. So
cjalista Berner rzucił się zaraz po ukazaniu 
się Prezydenta Abrahamowicza w sali na stół 
prezydyalny Niektórzy utrzymują, że zrzucił 
p. Abrahamowicza z krzesła. Drugi socyali
sta Resel podarł papiery, leżące na stole 
Prezydenta. Abraharnowiez zmuszony do te
go wyszedł, podczas gdy reszta socyalistów 
z Daszyńskim na czele obsadziła trybunę 
prezydyalną. Przyszło tam do bitwy na pię
ści z Czechami. Bernera wyrzucono. Podczas 
bitwy ukazało się 68 policjantów, którzy wy
rugowali socyalistów z trybuny Prezydenta. 
Lewica przyjęła postępowanie socjalistów o- 
klaskami. O godz. 1 popołudniu polieya je
szcze w sali; posiedzenie dotąd nie otwarte.

Wiedeń, 26go listopada. (Tel. pryw .) 
Prezydent Abraharnowiez otworzył posiedze
nie około godziny 1 wśród ogromnpgo wrza
sku. Prezyde >t dwa razy przywołał do po
rządku posła Wolfa i wykluczył go na 3 po
siedzenia, poczem straż policyjna wyprowa
dziła Wolfa przemocą z sali. Później odbyła 
się ta sama scena z Daszyńskim, którego 
także polieya wyprowadziła. Posiedzenie trwa 
dalej. __________

Wiedeń, 26 listopada.. Nąjj. Pan udał 
się dzisiaj o godzinie pół do 7 rano do zam
ku Wallsee w odwi dżiny do Najdost. Arey- 
księcia Franciszka Salwatora i Jego Mał
żonki.

Wczoraj popołudniu odbyła się w mie
szkaniu ks. kardynała Grusehy dwugodzinna 
narada książąt Kościoła; dzisiaj przedpołu
dniem ciągnęły się obrady dalej, a i na po
południu zapowiedziano konferencję. W dniu 
jutrzejszym mają być konferencje biskupie po 
ranneru i popołudniowem posiedzeniu zam
knięte.

Berlin, 26 listopada. Deutsche Zeitung 
dowiaduje się z Darmstadtu, że heskie mini
sterstwo spraw wewnętrznych oświadczyło, iż 
uważa za niemożliwe, aby zamierzone wystą
pienie posła do austryackiej Rady państwa, 
Wolfa, na zgromadzeniu publicznem, mogło 
przyjść do skutku.

A teny , 26 listopada. Celem przeprowa
dzenia reorganizacyi armii greckiej wezwani 
zostaną zagraniczni oficerowie: wyższy woj
skowy europejski mianowany będzie komen
dantem szkoły kadetów, urządzony też będzie 
sztab generalny.

Paryż, 26 listopada. W kołach oficer
skich objawił geuerał Mercier, który podczas 
procesu Dreyfus^ piastował tekę ministra 
wojny, że ma niewzruszone przekonanie 
o winie Dreyfusa. Mercier sądzi, że rewizya 
procesu skończy się potwierdzeniem pierwo
tnego wyroku.

Ministrowie wstrzymują się od wyja
wiania swego sądu, pragną jedynie działania 
szybkiego i zupełnego wyświetlenia sprawy.

Kair, 26 listopada. Przedłożony przez 
Pal mera budżet na r. 1898 wynosi w docho
dach i wydatkach około 10.440.000 funtów, 
czyli dochody są o 205.000 funtów wyższe 
od roku poprzedniego. Budżet wojenny jest o 
145.000 funtów wyższy niż w roku poprze
dnim.

Telegrafowany fcurs wiedeński.
W ledoó , 26go listopada 1897, godzina 

■l minut 15. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
13L90. Węgierskie akcje kredytowe 387 50, 
Akcjo auglo-austryac.kie l62 -50, Akcye ban
ku Union 294 50 Akcye kolei południowej 
79' —, Losy tureckie 6L30, Akcye kolei pań
stwowej 337-25, Akcye kolei Lwowskc-Czer- 
niowieckiej 294-— . 4-proeentowe galic. obli
gacje propinacyine z 1889 r. 97'75, Akcye 
tytoniowe 153 50. węgierskie obligacje inde- 
mnizacyjne 97 60, Akcye kolei Ebental 
261 50, Akeye. banku dla krajów koronnych 
222-75, 4-procentowa węgierska renta złota 
122-35. Akcye banku związkowego 254-— , 
Rubel papierowy 1-28-50, Węgierska renta 
papierowa 10010, K r e d y t o w e  ziemski 456-— , 
Kredyty 354 50. Rimaronninia 248 50 Uspo
sobieni*! wyczekujące.

Giełda zagraniczna, dnia 25 listopada 
1897 r. godzina 4 minut 20. P a r y ż :  3-prc. 
renta 103-65, lombardy — , Usposobie
nie B e r l i n :  ruble rossyjskie 217-— , 
Akcye kredytowe 221-75, Polskie listy zasta
wne — , Papiery galicyjskie , No
wa rossyjska pożyczka — , Austryackie 
banknoty 169 45, Lombardy 34 75. Usposo
bienie —-

Ó d p o w iiia isy  radaitfcr HśiSł SKGlWtóCtl.



Nadesłane.

Jako dobrą i pewną lokacyę
polecam y:

4 ’/, prc. L is ty  h ipo teczne,
4 pre. L isty  hipoteczne koronowe,
5 prc. L is ty  h ip o t. prem iowane,
4 pro L is ty  Tow. k redy t, ziem sk.,
4 '/ ,  prc. L is ty  B anku krajowego,
5 prc. Obligaeye B anku kraj.,
4 pre. Pożyczkę krajow ą,
4 prc. O b lig ac je  propinacyjne, 494 
i wszelkie ren ty  państwowe.

Papiery t e  sprzedajem y i kupujem y po 
najdokładniejszym  ku rsie  dzienurm.

‘ KANTOE W YM IANY
c.tim rz.galic . ale. Bantu Mnotecznep

K antor wym iany i i udział depozytowy p rze 
niesiony od 1 lis to p ad a  1896 do lokalu p o r te 

rowego w gm achu bankowym. 1401

Pl .Lwów*
dnia 26 lis to p ad a  1897 

H 0 1 E L  GEORGE,
P P . A. hr. P in iński ze Suszczyna, H. R itte r  

v. B eck z Brodów, L. br. W ettm an  z Brodów, St. 
Moysa z Rudnik. S. W achowicz z Dawidkowa B  Z a
krzew ska z W iktorow a

HO TEL E U R O P E JSK I.
P P . B. S traw ińsk i z Grzym ałowa, J .  Ja rzy - 

mowski z Chłopczyc, T . F ilip ek  z W iednia, 
m irowski z Rossyi, Ks. J . B ielin in  
Teodorowicz z Rusowa, F . S tanek  z W iszeńki

. S. Nie-
z K rakow a, J .

■ P o s t a l i  7

Rnch pociągów kolejowych ohowfazoiący z dniem 1. października 1897.
(P rzyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zeg ara  środkow o-enropejskiego).

P o c iąg
posp. |osob .
przych. o g.

d o  L w ó w

5-10

3 0 4
3-30

1-30

1-50

215

2 3 0

T3o

7 50
7-52 
80-5
8-15 
8-25 
9 1 0

10-35
115

1-40

5-25
5-35

5-45

8-45

Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu sw. Ducha 1. 10, pierw
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem  do godziny 5 popołudni;’. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 c i , 
w dnie powszednie 30 et. — Dla członków 
wstęp wolny.

Nieustająca wystawa wyrobów prze
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią
tek. W inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed
mioty na sprzedaż,  _______

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlowej i przem ysłowej

Lwów, d. 26 listopada 1897.

1. A k ey e  za  sz tu k ę .

Kol. g. K ar. Lud. po 200 zł. mk.
Koi. Lw ów .-C zern.-Jassy po 200

zł. wa. w sreb r......................
B anku h ip . gal. po 200 zł. w. a.

„ kred. gal. po 200 zł. w. a.
G arb arn i w Rzeszowie p o200zł.wa.
F ab ry k i wagonów w Sanoku przed- 

tem L ipińskiego po 500 koron w».

i i .  L if ty  »»itaw u«; za 100 zł.

B anku h. g. 5°/, wa. wyl. z 10°/, pr.
n n4 1-,°/« „ los W 50 1. °
„ r 4°;i „ „w601.po200K.

„ k ra j. 4 >/j°/# w. a. los w 51 i. ®
„ „ 4 5/0 w. a. los w 57 i. °

Tow. kred . gal.ziem . 4”/, (p ierw sza  ^
e m i s y a ) ....................................^

Tow. k redy t ga iic . ziem sk. i*/, ® 
los w 4.1.'/, la t  • • • I
*»/, los w 56 i s t  . .

je>
I I I ,  O b lig i za 100 zł. o

o

G al. funduszu prop inac . 4%  w. a. o.
Bukcw. funduszu p ropin . 5°/0 w. a. 3  
K om unalne B anku kr. 5°/0 (2. em.) m 

.  » 4 ‘/*% (3. em)
Kolej, lokalne dtio 4 %  po 200 k r. "
P ożyczki k ra j. 6%  w a.zroku  1373 ® 

i » 4°/3wa. x roku  1891
.  „ 4 %  po 200 koron

z roku 1893 .......................
Poźyoz. a .  Lw ow a 4%  po 2 j© koron

17. L n j.
M iasta  K rakow a . . . . . .

,  S tanisław ow a . . . .

7 .  M o se ty .
D ukat c e s a r s k i .............................
N a p o l e o n d o r ..................................
P ó ł i r c p e r y a ł ..................................
R ubel rosy jsk i sreb rn y  . . .

papierowy . . . 
to.- .nares- n : i e e k b h  _____.

p łacą  żądają 
w alu tą  austr. 

zł. et. zł. ct.
212 — 125 -

292 — 296 -
385 - 395 —
20 ’ - 210
200 - 210 -

255 — -------

110 - 110 7C
100 10 100 8C
96 60 97 30

100 7c 101 4i
-;8 - 98 70

‘ (8  - P8 70

17 25 37 9C
96 41 97 10

97 80 98 50
102 EO _ _
102 20 _ _
100 10 100 80
97 50 i 8 20

103 -

97 81 98 50
96 5 ) 97 2'

27 - 29 -
U  - — —

5 63 5 73
9 48 9 58
9 48 9 58
1 20 1 8

127 60 128 6u
58 75 59 25

Jturs gteMy wledefisfeiej.
D nia 24 lis topada  1897.

A . O fó ls y  d łu g  p a ż i iw a .  p łacą  żądata
Jed n o lity  d ług  p ań s‘w-; 

m aj-listopad . . . 
iuty-»i*rpień . . 

Jed n o lity  d ług  pańs;-*.

kwieci eń-pażd z iem ; k

w ba.okcot.

»I*b

102.35
102.35

102.35 
102 3-5

102.55 
102 55

102.55 
102 5-5

9-43

9-50

10-00

6-00 

6 55

9-10

9-30

10-20
12-10

Z Podw ołoezysk na  dw orzec Podzam cze 
Z Podw ołoezysk n a  dworzec głów ny 
Z K rakow a (W iednia , B erlin a , W rocław ia, W arszaw y), z Orłowa 

Chabówki, J a s ła  przez R zeszów ; z Orłowa, Chabówki. 
Ja s ła , Iw onicza, R ym anow a, Sanoka, Sam bora i Cbyrow; 
przez P rzem yśl

Z Ick an  (B ukaresztu , G ałacu, Jass), Suczawy, K im polunga, Ra 
dowiec, Seretu , B erhom etu. Nowosielicy, H u sia ty n a  i Ka 
łtisza 

Z Janow a
Z T arnopo la  i Brodów n a  dw orzec Podzamcze 
Z Law ocznego (P esztu) K ałusza, Chyrowa, S try ja  
Z T arnopola  i Brodów n a  dw orzec g łów ny 
Ze Sokala  i Rawy ru sk ie j
Z K rakow a (W iednia , B e rlin a , W rocław ia , W arszaw y), W ie li

czki, Mezó Laborcz, (P esz tu ), Chyrowa przez P rzem yśl 
Z Ja ro sław ia  
Z Jonow a
Z K rakow a (W ied n ia , B erlin a , W rocław ia), Chabówki, Nowego 

Sącza przez Tarnów , Rzeszów lub Przem yśl. Rawy ru sk ie j 
przez Jaro sław , Sam bora przez Przem yśl 

Ze Skoiego i S try ja  K ałusza, Chyrowa
Z Czerniowiec, (B ukaresztu , G ałaea, Ja ss ) Ick an , Suczawy,| 

Radowiec, B erhom etu, Szeparow iec-K niaźdw ., Kórósmezó. 
H u sia ty n a, K ałusza  ;

Z Podw ołoezysk (Kijowa. Odessy) K opyezyniee, H u s ia ty n a  Bro-| 
dów na dworzec Podzam cze 

Z Podw ołoezysk (K ijow a, Odessy) K opyezyniee, H usiatyna,j 
Brodów n a  dworzec g łów ny 

Ze Sokala, B ełżca  i Ja ro s ła w ia  przez Rawę ruską  
Z Podw ołoezysk (K ijow a Odessy) Podw ysokiego, Brodów  na| 

dworzec Podzam cze 
Z Ick an  (B ukaresztu, G ałaea, Jass), Suczawy, Radowiec, Rerbo-I 

m etu, ty lko  w poniedziałek , Seretu, Kozowy 
Z Podw ołoezysk (K ijow a, Odessy) Podw ysokiego, Brodów, na| 

dworzec głów ny
Z K rakow a (W iednia, B erlin a , W rocław ia), W ieliczk i, Orłowa, 

Rozwadowa, N ad brzez ia , Sam bora i C hyrowa przez Przem yśl 
Z K rakow a (W iedn ia , B erlin a , W rocław ia) z J a s ła  przez

szów, z Rawy rusk ie j przez Ja ro s ław , z Ja s ła , K rosna 
Iw onicza, Rym anow a, Sanoka, M ezó-L aborea , (Pesztu ) 
przez Przem yśl

Z Ickan , Suczawy, Radowiec, Berhom etu (z w yjątkiem  ponie
dz ia łku ) Now osielitzy, K ałusza 

Z K rakow a (W iednia , B erlin a , W rocław ia, W arszaw y) W ieliczki, 
Rawy rusk iej p rzez Ja ro sław , Orłowa, M szany, Ja sła , 
K rosna, Iw onicza, Rym anow a,M ezo- Laborcza przez Przem yśl 

Z Podw ołoezysk (Kijowa, Odessy) Brodów, n a  dworzec Podzam  
eze, K opyezyniee, Podw ysokiego 

Z Ick an  (B ukaresztu , Ja ss , G a łae a ) Suczawy, K im polunga, Ra-j 
dowiec, S łobody ru n g ., Kórósmezó, H u sia ty n a, Kozowy 

Z Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy) Brodów, K opyezyniee i Pod
wysokiego n a  dworzec głów ny,

Ze S try j a, C hyrowa
Z Law ocznego (Pesz tu), S try ja , K ałusza

Pociąg
|  posp. | osob. 
|  odch. o g.

4'40

1 - -5-20
6-00

6 1 0
1

6-15 —

— 6-45

8-40 —

_ 8-50
— 8-55

9 2 0— 9-25
— 10-05

— 10-27

_ 1045
1-55 —
2 0 8 —
2-40 —

2-50 —

305
— 4'40
— 6-45

7-05— 7-25
7-30

_ 7-47
_ 7-48
— 10-30

1 10-50 —

— 11-00

— 11-27

u W A G A :
u
i

as e  L  w  o w  a

środkow o-europejski różni się od czasu lwowskiego 
a m ianow icie 12 godz. w czasie środkow o-europejskU L 

izinie 36 m in u t czasu lwowskiego.
Nocne godziny od 6 wieczór do 5 59 rano  objęte są t la s l e m i  ram kam i. — B iuro inform acyjne e. k. kolei państwowych przy u licy  Trzeciego M aja w Hot-eH 
_________Im p eria i, udziela w yjaśnień w spraw ach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodzaju bilety  jazdy i rozkłady jazdy w form acie kieszonkowym

Nad-

Cby
Iwo-

Do K rakow a (W iedn ia), Rozwadowa i N adbrzezia, I
Sam bora, Mezó L aboreza (Pesztu), Sanoka, Rym aj a ro. 
Iw onicza, K rosna przez Przem yśl, R aw y rus. przez ■> 
sław , J a s ła  przez Rzeszów, Rozwadowa, N adbrzezia, 
ło w a  przez Tarnów  

Do Law ocznego (M unkacsa, Pesztu), C hyrowa 
Do Podw ołoezysk1'(Kijowa, Odessy) i Brodów z dw orca główneg 

Podw ysokiego _
Do Ic k an  (G ałaeza , Jass , B ukaresztu ), Kozowy, R a d o w ie c , »  

polunga, Suczawy 
Do Podw ołoezysk (K ijowa, Odessy), Brodów z dw orca 

Podw ysokiego
Do Ick an , Kórósmezó, H u sia ty n a , N o w o s i e l i t z y .  Perhom ethu, | 

dowiec, Suczawy 
Do K rakow a (W iednia , W rocław ia, B e rlin a ), Rozwadowa, 

b rzezia, Orłow a przez T arnów  
Do Janow a
Do K rakow a (W iednia, W arszaw y, W ro cław ia , Berlin*), 

rowa, Mezó Laborcz, (Pesztu), Sanoka, Rym anow a,
n icza, Stróże przez P rzem y śl i p rzez  Tarnów  

Do Skolego. K ałusza, Chyrowa
Do Sokala, Rawy iu sk ie j, Bełżca Ja ro sław ia  . 0
Do Podw ołoezysk i Brodów z dw orca głów nego, Kopyozy01 ’ 

H u sia ty n a, Podw ysokiego . .
Do Podw ołoezysk i Brodów z dw orca Podzam cze, K opyczyn1 

H usia tyna, Podwysokiego ,j)U
Do Ick an  (Jass , G ałaeza, B ukaresztu), Kozowy, Sopowa, ®er\Ljo 
Do Podw ołoezysk (K ijowa, O dessy)i Brodów z dw orca g ł^ ffn
Do Podw ołoezysk (K ijow a, Odessy), B r o d ó w  z  d w o r c a  Podzaięc
Do Czerniowiec K ałusza, H usiatyna, Kórómózó, Serethu, I elr 

(Jass, G ałaeza B ukaresztu) _ , eł
Do K rakow a, (W iednia, W rocław ia, B erlin a ), Rawy ruskiej Pr 7  

Ja rosław , J a s ła  przez Rzeszów, Chabówki p rzez  Rzesz 
lub Tarnów  

Do Stryja 
Do Ja ro sław ia .
Do K rakow a (W iednia , W arszaw y, W rocław ia , B erlin a ), 

L aborcz (Pesztu)
Do Sokala  Rawy rusk iej.
Do T arnopola  z dw orca głów nego.
Do Law ocznego, (M unkacsa, Pesztu) Chyrowa, K ałusza.
Do T arnopola z dw orca Podzamcze.
Do Janow a
Do Ickan , (Ja ss , G ałaeza, B ukaresztu) H usiatyna, Kałusza^ 

parow iez, Ku Now osielitzy, B erhom ethu, Serethu , 
wiec, K im polungu, Suczawy. 0.

K rakow a, (W ieunia , W arszawy, W rocław ia, B erlina) Cny 
wa, Sam bora, Sanoka, Ryma.iowa, Iw onicza (przez i 1, 
m yśl) Ja s ła , Chabówki, Orłowa (przez Rzeszów). Cba')0 
ki, O now a (przez Tarnów), Rozwadowa . e

Podw ołoezysk i Brodów z dw orca głów nego, Kopyczyi'- 
H usia tyna. . e

Do Podwołoćzyslt i Brodów z dw orca Podzam cze, Kopyczy11 
H usia tyna. ^

Czas órndknwft-eiirnnpishi ró ln i aie nrl nrraai, l™./\roab-iAł/0 0

Rado

D

Do

żąda i* 
161 25 
144 10 
160 75 
192 75 
192 50

152.75 153 75

99.45

120.40

254.—

100.45

121.40

256-

płaca
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 160 25 

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 p r. 143 60
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 159.75
„ „ 1864 po 100 zł. . . . 191.75

„ 1864 po 50 z>. . . . 191.50
LiBty zast. dom en, państw , po 130 

zł. 5 p rc .......................................

B . D łu g  p a ń s tw a  (w szystk ich  w R adzie  państw a 
rep rezen tow anych  krajów  koronnych).

A ustr. re n ta  z ło ta  w olna od podatku
za 100 zł. 4 p rc ...................................  122 80 123.—

Austr. re n ta  w w al. k o r. w oln3 oś 
p odatku  za  300 kr. i  p rc . . . .  102 25 102 45

(,. DblltCSCyi' k o lf jo w r .
Kol. A rcyks. A lbrechta z a ! OO zł, 4 pr.
Koi. C esarz. E lżb iety  w złocie woine 

od podatku  za 100 zł. 4 p r. .
„ za  200 z ł. mk. 5 7  pr, (osterap. 

akcye)
Kol. C esarz. F ran c iszk a  Józefa za

100 zł. 5 p r ........................................
Kol. A rcyks. R udolfa  w wal. kor.

woine od podatku  za 200 kor. 4 pr.
K ol K a ro la  L n d w ik s  po 300 i ł .  mk.

(ostem pl. akcye) 5 p re .) . . .

DbHję-*«ye p le rw * seń g tw »  (kolejowe).
K o l e j  A r o .  A lb rech ta  za 300 z ł . -  p r. 113.50 113.90 

„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . 133.— _  _
Kol. Czeskiej z ach. za 200, ,!OoO 1

5000 7,1. 4 p rc ..................................  100. - 100 50
Koi. Czeskiej emiss z r. .1.>15 za 200

kor. 4 p rc .......................................... 100 35 100 45
Koi. bukow ińskiej lo k a le , za 200

kur. 4 p rc ...............................................
Kol. gal. Karola Ludwika za 200

100 zł. 4 p r ...........................................
K ol.lw ow sko-czern. jassk iej z r . 1894

za 200 kor. 4 p r ............................
Kol. A rcyks. R udolfa (Salzkaium er- 

f a i )  za  200 (siarek 4 p rc  . . . 120 — 121 —

C. D łu g  p a ń s tw a  (k rajów  korony węgierski*]).
W ęg. z ło ta  ren ta  za  100 z i. 4 prc. — —

„ „ r w w al. kor. za  200
kor. 4 p r o , ..................................
obi. prop. za 100 zł. 4 " , pr.

,  obi pr. reguł. Olsy aa 1 :0  i i  4 7 .
poi. prem iow a za lOę zł.

.  _ .  za -50 zł

128.50 129 50 

99.65 100 65 

212 70 213.70

99.— 99.50

99.30 100 45

99.30 100.30

100.10
100.75
139.50 
152 50
152.50

S>. O b i t f s e y ;  indm anizacyicf: 
K roaeyi i S ław onii za 100 r-t. 4 p rc . 97.90
W ęgier za  100 zł. 4 p r ...................  97.85

B . I n c e  p n ifliu c se  p e iy eaJ ti, 
Losy reguł. D unaju z r . 1870 za 100

ii . 5 p rc ............................- . . . 129.—
Pożyczka reg . D unaj u z r. 185 ios. 3 pre. 109 50
Phi k ra j.  B ukow iny st x. 189.-. iui.

za 20© kor 4 pr.-. . . . 97.25
B A ' •• ć* ł ‘ ; ' 1 or-'-;-.r r s  >•.;

7S fiłO zł 5 Twe _______.___  103.25

100 30
101 75 
140 -
153 50 
153.25

98 90 
98.85

130.—

98.25 

103 85

płacą
G alie. p o ż .k ra j. z r .  1873 ta  100zł. 6 pr. — .— 

,, 1891 „ „ 4 p r.
., „ „ 1 8 S "za 2 0 0 k o r.4 p r. 97 75
„ o b iig .p ro p .z  r.18-: 9 z a l0 0 z ł ,4 p r .  97 85

Pożyczka m iasta  L w o w t z r  1896za 
1Ó0 zł. 4 p rc . . . .

iien ta  włoss?. za  100 kor. 4 p ic . . —.
Pożyczka serb. prem . za  100 frank . 3 p r. 37.30 
T ureck ie  ob i.p rem ,ko lei za4 0 0 fran k . 61.55

żądają

98/75 
98 75

9 6 . -  96.90

3780  
62.05

F„ L is ty  s a i ta w n e .  Oblig. hipot. i Hsty d łużne

A nglo A ustr. banku  Io s.w 3 0 1 a t4 ’/„pre. 101.75 
A ustr. zak ł.k red . ziem. los. w 5 0 ia t4 p r . 98.50

„ „ ,  c b l.p re m .z r ,1 8 8 0 3 p r . 118.75
„ n a 1889 3 pr. 117 75 

B ukow ińfki zak ł. kred . ziem. ios. 5 p r. 104 75 
„ n » »  los. 4 p r . 9625

Gal. Akc. banku  hip. 1 0 p r.p rem .lr-s.5p r.110 .— 
r- ’ ' loo —los

99.50 
119.50 
118 5o 
105.2 
96 75 

111. —  

101 —

97.25
97.75 
97.80
98.75 
9 7 . -

101.40

102 -  102.80

9 8 -
97.50

100.10

9 9 . -
98.50

101.—

uó is i  4^/j pr.
„ „ „ n 60 la t za 200
koron 4 p r..................................................... 96.75

Gal. Tow. k red . z ie m .4 p r. lo s .5 6 la t  97.25 
* „ *> 4 p r .  los, 41 Jat 97.—
„ n n 4 p r .  s ta re  . 98.—
„ n - ?, 4 p r  za SCO kor. 96.—

B anku krajow ego d*a G a lic ji  Lodom.
4 7 , pr. o t 1/, la t zw rotne . . . 100.50

B anku  krajow ego oblig. komun. 2
E m issya  5 p r ........................................

B anku  krajow ego oblig. kom un. Ś 
E m issya  43 la t za 200 kor. 41', p r. 100 —

B an k u k ra j. los. 571', la t z a 200 kor. 4pr 98 —
„ obi. k a lJ o f .  za 200 kor. -tnr 

A ustro  węg. banku 407 ,  la t  los. 4 pr.
,  » --I iat los 4 p r, — —.—

« .  « t l l r » 3 y e  z praw era pierw szeństw a za  Hi© a t.n o m , 
Czesk. kolei półn . za  300 zł. 5 pr. 1 0 4 — —.—
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 p r. . . .   117.75 _

Koiel pora . ces. * e ra . em. z r. iz m  4 pr. 
w >. n n *■ n 1887 4 pr.
„ n » n » >• lS 8 8 4 p r .
„ j  n n n „ 18914 p r

Koi. Lwów-Czer.-Jasgy z r. 1884 z a .’00
zł. 4 p r ....................................................

K olei Lw ow -ezem . z r. 18S4 z* 800
zł. 4 p r ....................................  . .

G al. Ko), lok. w schodn. za 100 zł. 4 p r, 
W ęg. gaJ. kolei em. 1S70za 200 zi, -5pr 

,  1878 .-s200 z.' 5 ;  r.
^ ,  .  18S7z:1W r t . 4 P I.

:kę).R .  L o ty  (za g*;
b u d ap eszteńsk ie  (B asid ca ) 5 zł. 
Z akł. kred. d la  h. i p. 10 - zł. .
Olary 40 zł. m k .......................................
Tow. i-cgl. n»  D unaju 100 zł. r..A. 4 p r . 
Pożyczkę, i*. Insbruku  >.0 zł. . . .
L-.-sy iii. K rakow a -:Ó . . .
P aty czk a  »s. Ł-n.Ursy (■?• T,j.

■prw 1:- 'O zł. .

.116.75 118 —
100 50 101 50
lOo 60 101 60
101.75 102.75
100.50 101 50

93.— 94.—

99.10 100 —
99.25 —  ..

1 0 8 - 108 90
107.25 108 25

98.40 99.40

6.70 7 20
200 50 201 —
5 9 . - 60.—

1 5 6 .- 162. -
29. - 3 0 . -
27.75 28.75
22.75 23.™
59 50 60.50
19 25 20.25

Czerw, k rzyża węg. tow. o zł. .
Losy fund. arc. R udolfa 10 zł.
Salina 40 zł. m k................................
Pożyczka m. Salzburga 20 zł.
St. Genoia 40 zł. m k........................
Pożyczka m. Stanisław ow a 20 zł.

„ .ii. T ryestu  ’0 0 z ł.m k .4 1/* p r. 149 —
„ n 50 z ł. 4 pr, . 68 —

■-^aldstein 20 z ł. m k. . . . . . .  57 —

Z. A keye banków  (za sztukę).
B anku Anglo austr. 120 zł. . . , 162.50
Peszt, banku hand l. 500 zł. 1441 —
Makł. kred. d la  h and lu  i przem  . 354.90 
vVęg. banku kredyt. 200 zł. . . . 387 50
Domu austr. tow. esk. 500 zł. 755 —
Gal. banku hipot. 200 zł. . . „ . 388 —

„ „ d la  h a n d lu  i przem  200 zł. —-.—
B in k u  d la  k ra j. koronnych 200 sł. 223 50 

A ustro-w ęg. 600 zł. . . .  947.—
„ Związków. (U nionbank) 200zł 293.50 

Czesk. bauku zw’ązk. 100 zł. . . 133.75 
Z iTnostenska b anka  100 ................. 128 50

X . A k ey e  Przedsiębiorstw  transportow ych .
B ukcw. kol. lok. (akc. p ie rw sz .2 0 0 z ł. 210.—

,  „ ,  (akeye zak ład . 200 zł. — TT
K olei p ó łn . ces. F e rd y n . 1000 zł. mk. 3400 — 341“ 
K ołom yj. kol. lokal. (ake. pierw .) 200 zł —.—
Kol. Lwów-Bełzae (akc. pierw .) 200 zł. — —

1 6 3 ."  
1443 "  
355-40 
3 8 8 ."  
7 6 0 "  
3 9 4 "

2 3 4 "  
949-7; 
294 50 
134-75 
129 25

„ Lw ów -C zern.-Jassy 200 zł. . 293 50
„ w sehodn.-galic.-lokaln. 200 zł. . 196.—
M państw ow ych 200 z ł.......................
„ południow ej 200 z ł........................  336 25
„ w ęgier. g a licy j. I. 200 zł. . . 2U  —

A asii. Tow. źeg i.n a  D unaju  500 zł. mk 448 —

2 9 4 -"
20°-"

>3”®'2n212.59
450 "

fi, A kcye  Przedsięb iorstw  przejnysśew yeh
Tovi kopalń  w ęgla w Briiz 100 z ł. . 
G alie , k a rp ack ie  naft. to w. 500 kor. . 
A ustr. tow. górn icze A ip ine 100 zł. .
Praskiego tow. żelaza, przeia. 200 zł.
Schodni 500 i o r .......................
Tu rock. zarz. tytoniow . 500 frank . . 
T y i/śii. tow. kop. w ęgla 70 zł

f  t  ł  i i (. 
B erlin  za 100 m arek i- pr. .
L ondyn za 10 funt. a.t. 4 p r 
P a ry ż  za DO frsm. ) . .
Petri-shurg za 100 rub li 8 pr. . .
N ifo iieck ic  b i - n k i ..............
WłoBkie banki . . .

2 8 8 -

1 3 2 . -  
695 —
590 -  

1 7 1 -

58 95 
119.95 

47.60

2 9 0 "

133-5° 
696 "
5 9 5 . -

171 5° 

59.05
120 °5

47.67-5

45.37.5

47.42.5
F ru n c c ik i*  bwski . . . . .
Sz*»j|s»reki* h a sk i  . . .

FL W « I »  i  j .
D ukat c e s a r s k i ........................................ 5.68
Au-dr. węg. 8 g u ld . z ło ta  m oneta .
ż O - f r a a k ó w k a ..............................................9.54.5
2 0 - m a r k ó w k a ............................................... 11.78
R oesyjtki p ó ł i m p e r y a ł ....................... ...............
N»t®ie«kle bankucty  sa  100 m arek 5S.87.5

: -.jk:.-- o,.:-" 1 >9 45.30
Ruble  1.28.—

4-5 4-5 

47.5°

5.7°

9.55.5
11.83

58 92-5 
45 "0 

1.28 29

Przekazy  na W arszaw ę, Benin, Paryż, 
Londyn i t  d. w ydaja_____

(SOKAL i LILiEiN dom bankowy i kantor wymiany
Z lecan ia  x n r  iw inoy i wvlro>i-vwAnv oW-wrotrift ro<*-7.ta. 5

m r JL  JBtdL.®J JUR 5K JBĘ H »  « »  f k ’
l!cv iacye.

L. 1971 (9356 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu ogła

sza, iż celem zaspokojenia pretensyi Kasy po

zy czkow ej dla gniótł po a u tu  Ho W omiiskiego 
i a to 5 rat po 9 zł. i jednej raty po 11 zł 

a. w. z pn. odbędzie się dniaoh 17 srycz- 
nia 1898 i 18 lutego 1898 każdym razem o 
godz. 10 rano przymusowa sprzedaż 1|4 części 
realności wyk. hip. 1. 132, 169 ks. gr. gm.

r ^ o ś s i^ w T Ł :ahipt“ l . '*99ŁT ? jk a  W'fa8T h . - W Kesz*? W8runków, protokół oszacowania
-  P - Sr- gm- Bo- ■ i wyciąg hipoteczny przejrzed można w tu t.

registraturze.
Dobromil, 26 października 1897.

ryelawka Piotra Paliwody własnej. 

Cena wywołania 644 zł. 45 ct. 
Wadyum 64 zł. 50 ct.



L- 14789 (9380 1—3)
Celem zaspokojenia pretensji Julii Mel- 

n,yczuk ur. Ulan w kwocie 150 zł. odbędzie 
8l§ Ą  tutejszym Sądzie w sali rozpraw N r.,8 
w dniu 23 grudnia 1897 i 25 stycznia 1898 
0 godzinie 10 r&no przymusowa publiczna 
sprzedaż połowy ciała hipotecznego l. 138 
gminy Płowe Romana i Feśki Ulanów własnej. 

Cena wywołania 643 zł. 50 et..
Wady u m 64 zł. 35 et.
Resztę warunków', protokół oszacowania 

j Wyciąg hipoteczny yrzajiz:ć można w tu- 
te,jszej jegistraturze

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Jest Zdzisław Więckowski w Radziechowie.

C. k. Sąd powiatowy.
Radziechćw, 37 października 1897.

L- 5663 (9383 1— 3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o godz. 

*6 rano w dniach 24 grudnia 1897 powyżej 
Ceny szacunkowej, zaś w dniu 18 lutego 1898 
£awet poniżej takowej, iicytacya realności w.

• 381 gm. Skoł'szów Mojżesza Nadel
własnej n<» rzecz Dyrekcji galic. funduszu 
Propinacyjnego

Cena wywołania 50 zł.
Wadyum 5 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 

^acowąnia i wyciąg tabularny wolno przej
ą ć  w tus. registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
Ustanawia się kuratorem Władysława Jani
ckiego w Radymnie.

Radymno, 30 września 1897.

Ł. 6957 (9405 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Grybowie po- 

u^je do wiadomości, ze w celu zaspokojenia 
^erzyteJności Towarzystwa zaliczonego w 
^ rybowie w kwocie 300 zł. a. w. z pn. od
będzie się w zabudowaniu tegoż Sądu w 
Uniach 20 grudnia 1897 i 20 stycznia 1S9S 
każdym razem o godzinie 10 przedpołudniem 
Publiczna przymusowa sprzedaż realności lwh.

i połowy whp. 85 ks. gr. gminy katastr. 
Mszalnica własność mai Jana, Józefa, Ma- 
*yanuy) Zofi , Kazimierza, Wojciecha, Stani
sława i Piotr. Kiełnasów stanowiącej.

Cena w; wołania wynosi 3943 zł. 50 ct., 
której na pier wszym terminie sprzedaż 

Qle nastąpi.
Wadyuu ustanowiono na kwotę 300 zł. 
Resztę warunków licytacyjnych wolno

Przejrzeć w t.iejszy.n Sądzie.
O rozpisaniu iicytacyi uwiadamia się 

strony interesowane a tych wierzycieli, któ
ry b y  dopiero po dniu 17 sierpnia 1897 jako 
dniu wystawienia estraktu tabularnego hipo
tekę uzyskali, lub uórymby uchwala niniej
sza luo póżiiejszn w tej sprawie zapaść 
jhsjące z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być doręczone; niemniej wierzycieli z miejsca 
P?bytu niewiadomych do rąk ustanowionego 
Ul^iejszem kuratora w osobie c. k. not. p. 
Michała Huzv jakoteż za pomocą niniejszego
®dyktu.

Grybów, 6 października 1897.

5772 (9409 1— 3)
, , C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
j*aje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
j^jsuie sumy 37 zł. a w. odbędzie się w 
8^dzie tutejszym przymusowa sprzedaż przez 
Publiczną licytacyę powyższej wierzytelności 
?a hipotekę służącej realności lwh. 114 gm. 
kuł- Rum no objętej dłużnika Iwana Wołodo- 
^skiego Wasylów własnej na rzecz Samuela 
Hausera w dn ach 32 grudnia 1897 i 26 
8tycznia 1898 każdym razem o godzinie 10 
Przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie w pier
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
^w ołania 1245 zł. 50 et., w drugim  termi- 
u*e niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepi- 
8UW ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p. 

Zakłed wynosi 10% ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 

Uewano adw. dr. Józefa Gottlieba w Komarnie.
. Resztę warunków licytacyjny, n, wyciąg 
aUularay i akt oszacowania można w tu s ą l  

registraturze przejrzeć.
Komarno, dnia 30 sierpnia 1897.

Ł- 8682 (9411 1—8)
, O. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
?aje do publicznej wiadomości, że na zasp'- 
k°jenie sumy 140 zł a. w. z pn. odbędzie 
8l9 w Sądzie tutejszym przymusowa sprzedaż 
Przez publiczną iicyiacyę powyż-zej wierzy- 
~8lnośc-.i za hipotekę służącej a) realności lwh. 

gr. gminy kat. Tatarynów Stacha 
awyda i Mikołaja Dawyda własmj, b) real- 

w ^ i  lwh. 530 gminy kat. Tatarynów objętej 
~r*aołąja Dawyda wfasnej i e) reainoś -i lwh.  

^4 gminy Tatarynów objętej Stacha Dawyda 
"łasuej na rzeCz i.eizora Spieglera w dniach 
j  grudnia 1897 i 27 stycznia 1698 każdym 
^em  o godzinie 10 przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie w pier
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 

wołania 1250 zł , w drugim terminie niżej 
ejże z zastrzeżeniem przepisów ustawy z 10 

ezerwca 1887 1. 74 dz. u. p.
Zakład wynosi 10% ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia

nowano adw. dr. Józefa Gottlieba w Komarnie.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w ts. re- 
gistratr.rze przejrzeć.

Komąrno, dnia 30 sierpnia 1897.

L. 10522 (9355 1 - 3 )
Dnia 20 stycznia 1898 i dnia 23 lute

go 1898 zawsze o godz. 10 rano odbędzie 
się w tut. sądzie przymusowa publiczna sprze
daż realności w Posadzie nowomiejskiej poło
żonej wyk. hip. 18 ks. gr. tajże gm. obję
tej dłużników Jana i P as ła  Wójcickich włas
nej na zaspokojenie wierzytelności banku 
wzajemnych ubezpieczeń „Slavia“ w Pradze 

Cena. wywołania 881 zł. a. w.
Wadyum 88 zł. 10 ct. w. a.
Dalsze warunki licytacyjne, wyciąg h i

poteczny i protokół osz! cowania, można w 
tut. registraturze przejrzeć.

Kuratorem wierzyć eli adw. p. dr. Ty- 
german w Dobromilu

Dobromil, 2 grudnia 1896.

L. 17932 (9351 1—8)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie podaje 

do wiadomości, że w celu ściągnięcia reszty 
kapitału w sumie 4075 zi. 79 ct. w. a. z pn. 
wraz z 5% %  odsetkami od 1 lutego 1898 
i kosztami w kwocie 11 zł. 47 ct. na rzecz 
kasy oszczędności miasta Tarnopola odbędzie 
się dnia 14 lutego i 14 marca 1898 każdym 
razem o godz. 10 raDo w biurze Nr., 14 
egzeki cyjna sprzedaż realności dłużników 
Etteli Becher i masy konkursowej Lazara Be- 
chera własnych w Tarnopolu położonych whi. 
237 i 238 tejże gminy objętych.

Cena wywołania poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedana nie bę
dzie wynosi 15246 zł.

Wadyum 1524 zł.
Bliższe warunki pnejrzeć można w re

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 26 

października 1897 prawo zastawu uzyskali 
lub ktorymby uchwała niniejsza względem 
dozwolenia licytacji z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną być nie mogła ustanawia się na 
ich kr zt i niebezpieczeństwo kuratora ad 
actr.m pana adw. dr. Csilika » p. adw. dr 
Zarzyek go zastępcą tegoż.

T 'Tiopol, 6 listopada 1S97.

L. 234: 6 . (9353 1 - 3 )
C k. Sąd powiatowy miej. del. w Prze 

myślu podaje d> powszechnej wiadomości, że 
w sprasie egzekucyjnej Ludwiki Joffe w 
Saaz pt ,ociw Maryi z Lipschutzów Schiffer 
o zapła eaie kwoty 1559 zł. 72 ct. a w.
0 Będzie się dnia 12 stycznia 1898 i dnia 
15 lutego 1898 każdym razem o godz. 10 
p rze d  ip dudniem w biurze Nr. 49 przymu
sowa sprzedaż realności i browaru t*hl. 97
1 98 ks. gr. gminy Ostrów objętych.

Cenę wywołania stanowi suma 111 zł. 
78 ct., dla realności whi. 98 a suma 94330 zł. 
38 ct. dla re.tlnośei whi. 97 ks. gr. gminy 
Os’.rów objętej wraz z browarem, wadyum zaś 
10% te;ie.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiono adwok. dr. L. Biażowskiego w 
Przemyślu z substytucją adw. dr. J. Mestera.

Resztę warunków licytacyjny h, proto
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny można przejrzeć w tusąd. 
registraturze

Przemyśl, dnia SC września 1897.

L. 9486 (9358 1 - 8 )
W sprawie egzekucyjnej Mojżesza Rit- 

Łermanna pko Joannie Kubickiej i śp. o znie
sienie współwłasności realności lwh. 274 w 
Podgórzu odbędzie się w tut. Sądzie w dwóch 
terminach to jest dDia 30 grudnia 1897 i 
dnia 31 stycznia 1898 zawsze o godz. 10 
przedpołudniem przymusowa sprzedaż real
ności pod lwh. 277 w Podgórzu położonej 

Cena szacunkowa wynosi 1499 zł. 
Wadyum 150 zł. a. w.
W arunki licytacyjne można przejrzeć w 

S ąd z ie .
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. p. dr. Woj-iechowski w Krakowie.
C. k. Sąd powiatowy 

Podgórze, 5 paździenrka 1897.

L. 8869 (9172 1 — 3
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku

cyjną iicytacyę realności whi. 21 w Łękach 
położone; w budynku sądowym w dwóch ter
m inali dnia 10 stycznia 1898 i dnia 10 
lulegp 1898 każdorazowo o godzinie 9 rano, 
na drugim terminie niżej ceny szacunkowej 
1127 zł. 62’% rt.

Wadyum wynosi 110 zł.
K .-atorem niewiadomych wierzycieli i 

interesowanych ustanowiono dr. Kazimierza 
Babiego adwokata w Kętach.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne można w Sądzie przejrzeć. 

Kęty, 26 października 1897.

L. 7039 (9410 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po

daje do publicznej wiadomości, że na zaspo
kojenie sumy 50 zł. a. w. z pn. odbędzie 
się w tut. sądzie przymusowa sprzedaż przez 
pńbliczną licytacyę powyższej wierzytelności

za hipotekę służącej realności lwh. 505 gm. 
kat. Rumna objętej dłużnika Stacha Gąsior 
własnej na rzecz Leizora Spieglera w dnich 
24 grudnia 1897 i 28 stycznia 1898 każdym 
razem o godz. 10 przedpołudniem.

Realność ta sprzedaną zostanie w pierw
szym terminie tylko za lub wyżej ceny wy
wołania 425 zł. w drugim terminie niżej 
tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów ustawy 
z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p.

Zakład wynosi 10% ceny wywołania.
Kuratorem, nieznanych wierzycieli mia

nowano adwokata dr. Józefa Gottlieba w Ko
marnie.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć.

Komarno, dnia 30 sierpnia 1897.

L. 9030 (9173 1 - 3 )
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku

cyjną licytacyę realności pod lk. 594 i Panny 
Zeilenderów w Kętach położonej w budynku 
sądowym w dwóch terminach dnia 10 sty
cznia 1898 i dnia 10 lutego 1898 każdora
zowo o godzinie 10 rano, na drugim terminie 
niżej ceny wywołania 2270 zł. 50 ct.

Wadyum wynosi 227 zł. 65 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli i 

interesowanych ustanowiono adw. Fabryego 
w Kętach.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne można w Sądzie przejrzeć.

Kęty, 5 listopada 1897.

L. 16035 (8893 1— 3)
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po

daje do powszechnej wiadomości, ie  w spra
wie egzekucyjnej c. k uprz. gal. akc. Banku 
hipotecznego we Lwowie przeciw Michałowi 
Dornwaldowi o zapłacenie 4 rat po 1007 zł. 
50 ct. odbędzie się dnia 26 stycznia 1898 i 
dnia 23 lutego 1898 każdym razem o godz. 
10 przed południem w sali rozpraw Nr. 28 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 88, 
88* i 88b w Przemyślu położonej wyk. hip.
1. 774 objętej dłużnika Michała Dornwalda 
własnej.

O n ę  wywoł. stanowi kwota 55600 zł.
Wadyum zaś 10% tejże.
Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 

stanowiono adw. dr. Biażowskiego w Prze
myślu z substytucyą adw dr. Bleiehera.

R sztę warunków licytacyjnych, proto
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny meżna przejrzeć w tus. 
registraturze.

Przemyśl, 2 października 1897.

L. 28290 (8982 1 - 3)
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Tarnowie podaje do wiadomości, te na za
spokojenie wierzytelności Adolfa Gerschono- 
wicza, przyznanej w sumie 29 zł. 90 ct. w. a. 
z należytościami dodatkowemi dozwoloną zo
stała sprzedaż egzekucyjna realności lwh 175 
ks. gr. gminy Smigno objętej Józefa Micka 
własnej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w Sądzie tym w dwóch terminach 
w dniu 11 stycznia i898 i w dniu 11 lutego 
1898 każdym razem o godz. 10 przed połu
dniem.

Cenę wywołania stanowić będzie wartość 
szacunkowa 1395 zł. 94 ct. poniżej której w 
terminie pierwszym realność sprzedaną nie 
będzie

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy Iicytacyi złożyć się ma
jące wynosi 140 zł.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra
turze c. k. Sądu powiatowego miej. deleg. 
w Tarnowie.

Tarnów, dnia 30 września 1897.

L. 42025 (98 21 1 - 8 )
W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 

odbędzie się w dniu 11 stycznia 1898 i 15 
lutego 1898 zawsze o godz. 10 rano przymu
sowa sprzedaż realnośeii pod 1. k. 164 dz. 
VIII w Krakowie położonej, lwh. 1554 obję
tej spadkobierców Dawida i Tauby Fischerów
a) Markusa Izaaka 2 im. Fischera, b) Sary 
z Fischerów Salzowej, o) Perli Fischerowej
d) Chawy z Fischerów Fischerowej, e) Czar
ny z Fischerów Birnbaumowej, f) Samuela 
Fischera, g) Zaehla c-zyli Ezechiela Fischera, 
h) Fani z Fischerów Stielowej 2. Jerzego 
Fragnera, 3. Peretza Fragnera, 4. Chsi Lai 
Rosenzweigowej, 5 Chiwali Lembergerowej 
wspólną własnością będącej, orzeczeniem ma
gistratu miasta Krakowa z dnia 30 paździer
nika 1891 1. 21783 za pustkę uznanej

Cena wywołania wynosi 530 zł.
Wadyum 60 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można w 

registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Gluziński, zastępcą adw. dr. 
Izydor Deiches.

Kraków, 22 października 1897.

L. 8343 (8965 1— 3)
C. k. Sąd powiat, miej. deleg. w Prze

myślu podaje do powszechnej wiadomości, że

w sprawie egzekucyjnej gal. Zakładu kredy
towego ziem. w likwidacyi, przeciw Michało
wi Karczmarzowi i tow. o zapłacenie kwoty 
350 zł. zpn. odbędzie się dnia 26 stycznia 
1898 i dnia 22 lutego 1898 każdym razem
0 godzinie 10 przed południem w biórze Nr. 
49 przymusowa sprzedaż realności.

1. wyk. hip. 1. 47 ks. gr. gm, Hnatko- 
wice objętej Jana Karczmarza względnie te
goż spadkobierców Michała Karczmarza i Pa- 
zi Mielnik własnej.

2. whk. hip. 1. 106 ks. gr. tejże gm. 
objętej Pazi z Karczmarzów .Mielnik własnej.

3. wyk. hip. 1. 103 ks. gr. tejże gm. 
objętej Nusyma Weissa własnej

Cenę wywołania stanowi wartość pray 
udzieleniu pożyczki bankowej przyjęta a '.o 
dla realności wyk. hip. 1. 47— 850 zł. d a 
realności wyk. hip. 1. 106— 200 zł. zaś dla 
realności wyk. hip. 1. 130—50 zł. aw. wa- 
dyum zaś 10%  tejże.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. Dr. St. Angermana w 
Przemyślu z substytucyą adw. Doktora Blu- 
menfelda.

Resztę warunków licytacyjnych, proto
kół opisania przynależności, akt oszacowania
1 wyciąg tabularny można przejrzeć w tut. 
sądowej registraturze.

Przemyśl 1 marca 1897.
Z c. k. Sądu powiatowego miej. del.

L. 19566 (9387 2 - 3 )
Ustanowiona i■b-> nie w Tenetnikach 

Nr. 66 trafika tytoniowa będzie obsadzoną 
w drodze publicznej konkureneyi. Trafikę tę 
wykonywać wolno tylko w dotychczasowem 
miejscu lub w domach pobliskich.

Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 stycznia 1896 do 31 
grudnia 1896, materyału tytoniowego w war
tości 446 zł. 10 ct. wynosił 44 zł. 50 ct.

Skarb nie ręczy na przyszłość za do
chód odpowiadający tym ogłoszonym datom. 
Trafikant ma pobierać materyał tytoniowy 
w hurtowni tytoniowej w Bukaczowcach.

Trafikant ma ponosić z własnych fun
duszów wszelkie wydatki z prowadzeniem tra
fiki połączone.

Trafikę należy objąć w dniu 28 grud
nia 1897.

Oferta ma być wygotowana w myśl 
rozporządzenia tyczącego się tworzenia i ob
sadzenia składowni i trafił tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla t ufikantów tyłonio- 
wych.

Przepisy te jakoteż irukowane formula
rze ofert mogą być przejizane u władz skar- 
kowych I instancji, nadzorów straży skar
bowej i u składowników tytoniu i u władz 
skarbowych I. instancji nabyte.

Wadyum, które ma być złożone wynosi
5 zł.

Oferta ma być wystawioną na przepi
sanym druku i wniesioną opieczętowaną naj
dalej do 21 grudnia 1897 do godziny 12 
w południe u Naczelnika c. k. Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Brzażanach.

Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia składowni bez połączenia z 
innem przedsiębiorstwem, nie będą uwzglę
dnione.

Brzeżany, dnia 19 listopada 1897.
C. k. Dyrekcja okręgu skarbowego.

L. 20284 (9888 2 - 8 )
OBWIESZCZENIE.

Ustanowiona obecnie w Biłce Nr. 18 
trafika tytoniowa będzie obsadzoną w drodze 
publicznej konkureneyi. Trafikę tę wykony
wać wolno tylko w dotychczasowem miejscu 
lub w domach pobliskich.

Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 14 lutego 1896 do l i  
lutego 1897 materyału tytoniowego w warto
ści 345 zł. 40 ct. wynosił 34 zł. 50 ct.

Skarb nie ręczy na przyszłość za dochód 
odpowiadający tym ogłoszonym datom. Trafi- 
kant ma pobierać materyał tytoniowy w Prze
myślanach w hurtowni tytoniowej.

Trafikant ma ponosić z własnych fun
duszów wszelkie wydatki z prowadzeniem 
trafiki połączone.

Trafikę należy objąć w dniu 27 gru
dnia 1897.

Oferta ma być wygotowana w myśl roz
porządzenia tyczącego się tworzenia i obsa
dzenia składowni i trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla trafikantów tytoniowych.

Przepisy te jakoteż drukowe formularze 
ofert mogą być przejrzane u władz skarbo
wych I instancyi, nadzorów straży sicarbowej 
i u składowników tytoniu i u władz skarbo
wych I  instancyi nabyte

Wadyum, które ma być złożone wynosi
4 zł.

Oferty mają być wystawione na prze
pisanym druku i wniesione opieczętowane 
najdalej do 21 grudnia 1897 do godziny 12 
południa u Naczelnika c. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Brzeżanach.

Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia trafiki bez połączenia z innem 
przedsiębiorstwem, nie będą uwzględnione.

Brzeżany, dnia 10 listopada 1897.
C. k. Dyrekcya okręgn skarbowego.

ftuete Lwtwski Nr. 271 i  dnia 27 listopada 1897,.
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L. 6892 (9881 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy Rohatydski ogła

sza, że przeprowadzi w swem zabudowaniu 
przymusową publiczną sprzedaż posiadłości 
w Babuchowie wedle wyk. hip. 1. 169 w 1/4 
części z połowy wyk- hip. 1. 407 w 1/4 części 
wyk. hip. 1. 408 w połowie, wreszcie wyk. 
hip. 1. 409 w 1|4 części dłużników małolet. 
Nastki i Andrucha Olejnik własnych na za
spokojenie wierzytelności Wigdora Schleichera 
w kwocie 50 zł. a. w. z pn. dnia 22 gru- 
duia 1897 i dnia 25 stycznia 1898 o godz. 
10 rano na pierwszym terminie za lub wy
żej ceny szacunkowej, która odnośnie do 1/4 
części z połowy ciała hip. objętetgo wyk 
hip. 1. 169 gm. Babuchowa na kwotę 10 zł , 
odnośnie do 1|4 części ciała hipotecznego 1. 
407 na kwotę 12 zł. 5 ct., odnośnie do po
łowy ciała hipotecznego 1. wyk. 408 na kwotę 
45 z ł ,  wreszcie odnośnie do 1|4 części ciała 
hip. 1. wyk. 409 na kwotę 17 zł. 5 ct. wy- 
pośrodkowaną została, na drugim zaś i po
niżej takowej.

Wadyum wynosi 10%  powyższej ceny 
szacunkowej i wywołania.

Resztę warunków, wyciąg łńpot., i akt 
ocenienia można przejrzeć w sądzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony p. Jacek Zyborski w Rohatynie.

Rohatyn, dnia 31 października 1897.

L. 9494 " (9382 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie po

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
wierzytelności Wiktora S< hleicher.* w resztu- 
jącej kwocie 27 zł. 31 ct, z pn. odbędzie 
się w zabudowaniu tegoż sądu w sali Nr. II. 
w dniach 15 grudnia 1897 i 15 stycznia 1898 
każdym razem o godz. 10 rano publiczna 
przymusowa sprzedaż realności a to 1/3 części 
wyk. hip. 1. 243 i 3/8 części wyk. hip. 1. 244 
ks. gr. dla gm. kat. Kleszczówna prowadzo
nej własność Łeśka Steczaka stanowiącej.

Cena wywołania wynosi co do 1/3 części 
ciała hip. 243 kwotę 3 zł., co do 3/8 części 
ciała hipot. lwh. 244 kwotę 94 zł 87 Yj ct 
niżej której na pierwszym terminie sprzedaż 
nie nastąpi.

Wadyum ustanowiono na kwotę 30 ct. 
względnie 9 zł. 49 ct

Nabywca obowiązany, będzie te wierzy
telności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty łub umówionem wypowie
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ceny 
kupna o ileby z takowej wedle porządku ta
bularnego do zapłaty przypadały.

Resztę waruneów licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane a tych wierzycieli, któ- 
rzyby dopiero po dniu 29 października 1897 
jako dniu wystawienia eitraktu tabularnego 
hipotekę uzyskali lub którymby uchwała ni
niejsza lub późniejsze w tej sprawie zapaść 
mające z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być doręczone, nie mniej wierzycieli z miejsca 
pobytu niewiadomych io rąk ustanowionego 
niniejszem kuratora w osobie p. Jacka Ży- 
borskiego, jako teź zapomocą niniejszego 
edyktu.

Rohatyn, dnia 2 listopada 1897.

L 5056 (9385 2 - 3 )
C. k Sąd powiatowy w Ustrzykach o- 

głasza, ze dnia 15 grudnia 1897 i dnia 15 
stycznia 1898 zawsze o godzinie 10 przed połud 
przeprowadzi przymusową publiczną sprzedaż 
realności wyk. hip. k 67 ks gr. grn. kat 
Równia objętej, dłużnika Sb fana Mindio wła
snej na zaspokojenie pretensyi Izaka Sehei- 
re ra  pto 62 zł. w. a. z pn

Cena wywołania wynosi 500 zł, 
Wadyum 50 zł.
Bliższe warunki /icytacyjne w registra- 

turze przejrzeć można.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych u-t-a- 

nowiono p. Jana Wewiórskiego c. k. r,ota- 
ryusza w Ustrzykach.

Ustrzyki dolne, 10 września 1897.

L. 54410 (9379 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Radłowie za

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 137 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz Towarzystwa 
zaliczkowego w Brzesku w tutejszym Sądzie 
powiatowym sprzedaż szczepowej posiadłości 
lwh. 161 gm kat. Biskupice objętej dłużnika 
Walentego Marcinkowskiego własnej, tu lzież 
realności lwh. 331 ks. gr gm. kat. Biskupi
ce objętej, Franciszka Pajdy w 3j4 częściach 
a Zcfii lo  Traezowej 2o Pajdowej w 1|4 czę
ści własnej w dwóch terminach, mianowicie: 
dnia 20 grudnia 1897 i dnia 20 styczni* 
1898 każdym razem o godzinie 10 prze.dpoł.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w reg straturze 
sądowej.

Kura’orem wierzycieli ustanowiony c. k, 
notaryusz Jan Maczyszyn w Radłowie. 

Wadyum wynosi 86 zł. 94 ct.
Cena wywołania kwotę 869 zł. 40 et 
Radłów, 22 października 1897.

1897 tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 3 lutego 1898 nawet niżej takowej 
każdym razem o godz. 10 rano przymusowa 
sprzedaż realności wyk. hip. 743 i 744 gm. 
Kamionka str. Witalisa i LeontynyJ Swie- 
chewskich własnej na rzecz Karola Pierac- 
kiego pto 500 zł w. a. z pn.

Cena wywołania 3090 zł. pierwszej, a 
drugiej 5582 zł.

Wadyum 309 zł. pierwszej, 560 zł. dru
giej realności

D!a niewiadomych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli ustanawia się kuratorem no- 
taryusza Mokrzyckiego.

Kamionka s tr ,  16 paźlziernika 1897.

(9392 2 - 2)L. 1253
PFERDE LICITATION 

Von Soite des k. k. Staatsheng.sten- 
DApots-Postens Nr. 2 zu Cichowee boi Smok 
wird Freitag den 3 Dezember 3897 um 10 
Uhr Yormittags in Sauok ara Ringplatze der 
Kastrat „Vocativus„ enghseh Yollblut (v. Wai- 
senknabe a d. Conflagration) Fuchs, 7 Jahre 
alt, 166 cm. hoch, gegen gleich bare Be- 
zahlung &d den Meistbietenden versteige- 
rungsweise hintangegeben werden.

Drohowyźe, am 23 November 1897.

L. 7440 (9357 8— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 

ogłasza, że przeprowadzi dnia 15 grudnia

L, 3404 " ” ~ "(9348 3 - 3 )
KONKURS 

na posadę kancelisty mającą obsadzić 
się przy c. k. Starostwie górniczera w Kra
kowie z p'borami XI klasy rangi 600 zł. 
pensyi i 180 zł. systemiz,c wanego dodatku a- 
kfywalnego.

Ubiegający się o tę posadę, do której je 
żeli takowa nie będzie nadaną urzędnikowi 
już czynnemu lub kwieskowanemu przed in
nymi w spółubiegającymi się, według ustawy 
z dnia 19 kwietnia 1872 Nr. 60 d. pp. rac
ją pierwszeństwo uprawnieni i odpowiednio 
ukwahfikowani podoficerowie, mają wnieść 
9o ck Starostwa górniczego w terminie do 
1 stycznia 1898 wlasuoręeznie pisane i nale 
życie udokumentowane podania, przy wyka
zaniu wieku, stanu i ogólnego wykształcenia, 
jakie daje niższa szkoła realna lub niższe, 
gimnszyum, dalej że posiadają dokładną zna
jomość języka polskiego i niemieckiego w 
słowie i piśmie, a możliwie teź nabynate 
wiadomości i biegłość w manipulacji kan- 
celaryjuej a to urzędnicy i uprawnieni woj
skowi pozostający w czynnej służbie w 
przepisanej drodze służbowej, zaś inni nie 
będący iuż w czynnej służbie wprost tutaj 
przy dołączeniu świadectwa moralności i po
litycznego zachowania się wydanego przez 
zwierzchność gminy ich stałego pobytu, tu
dzież świadectwa fizycznego uzdolnienia po
twierdzonego przez rządowego lekarza.

Znajomość języka ruskiego, tudzież bie
głość w kopiowaniu rysunków sytuacyjnych 
wykazane otok pewyięj naprowadzonych wy
mogów będą szczególnie uwzglęinUna.

Z c. k. Staro .twa górniczego 
W Krakowie, d. 21 listopada 1897.
W nieobecności ek. Starosty górniczego. 

C. k. Radca górniczy.

L 7441 (939* 1 - 3 )
1 Przy sądź’’ Y krajowym w Krakowie 

opróinicne zostały dwie posady w-oźnych z 
plącą roczną 300 zł., dodatkiem aktywalnym 
25% , umundurowaniem i prawem postąpie
nia na wyższy stopień płacy, zaś

2. przy sądz-ie obwodowym w Tarnowie 
jedns posada woźnego z płacą roczną 300 z l , 
dodatkiem aktywalnym 25%, umundurowa
niem i prawem postąpienia na ' wyższy sto
pień rłacy.

Pod nia o powyższe, lub też przy in
nych sądach kolegialnych albo powiatowych 
opróżnić się mogące, dla wysłużonych pod
oficerów zastrzeżone posady wcźuych wnosić 
należy do 27 grudnia 1897 ad 1) do Pre
zydyum sądu krajoweg) w Krakowie, ad 2/ 
do Prezvdvum sądu obwodowego w Tarnowie 

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 19 listopada 1897.

Przy sądach powiatowych :
a) w Brzesku, Chrzanowie, Liszkach,
b) Dębicy, Redomyślu Ropczycach, Tu

chowie,
c) Głogowie, Leżajsku, Rozwadowie,
d) Starym Sączu i Nowym Targu i
e) Gorlicach, opróżnione zostały posady 

woźnych mianowicie przy każdym z tych są
dów po jednej po-r.dzie, zsś przy sądzie po 
wiatowym

f) w Mielcu dwie posady wcźarch z 
płacą roczną po 250 z ł , dodatkiem aktywal
nym 25% , umundurowaniem i prawem po
stąpienia Da wyższy stoph ń płacy.

Podania o powyższe, lub też przy in
nych sądach powiatowych opróżnić się mo
gące dla wysłużonych podoficerów zastrze
żone posady woźnych wnosić należy do dnia 
27 grudnia 1897 ad a) do Prezydyum sądu 
krajowego w Krakowie, ad b) i f) do Pre
zydyum sądu obwodowego w Tarnowie, ad 
c) do Prezydyum sądu obwodowego w Rze

szowie, ad d) Prezydyum sądu obwodowego 
w Nowym Sączu, ad e) do Prezydyum sądu 
obwodowego w Jaśle.

Prezydyum Sądu wyższego 
Kraków, 19 listopada 1897.

Przy sądzie krajowym wyższym w Kra
kowie opróżnioną został* posada pomocnika 
woźnego z płacą roczną 300 z ł , dodatkiem 
aktywalnym 25%  i umundurowaniem.

Podania o tę dla wysłużonych podofi
cerów zastrzeżoną posadę wnosić należy do 
dnia 27 grudnia 1897 do Prezydyum sądu 
wyższego w Krakowie.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 19 listopada 1897.

L. 16700 (9418)
KONKURS.

Posada prowadzącego księgę gruntową 
z poborami IX klasy rangi jest przy sądzie 
krajow ym  we Lwowie do obsadzenia.

Ubiegający się o tę lub o taką posadę 
przy innym sądzie obwodowym w Galicyi 
wschodniej opróżnić się mogącą, wniesą swo
ja podania w drodze przepisanej do Prezy- 
dyura sądu krajowego we Lwowie do 15 
grudnia 1897 z wykazaniem uzdolnienia do 
prowadzenia ksiąg gruntowych w myśl roz
porządzenia minister, z 10 czerwca 1855
1. 101 Dz. u p.

Lwów, dnia 19 listopada 1897.

L. 183 (9402 1 - 8 )
G. k. Sąd powiatowy w Bieczu przyjmie 

zaraz detarynsza biegłego w piśmie i w ma
nipulacji, szczególnie w sprawach karnych.

Płaca miesięczna wynosi 25 z ł , a mo
że być zwiększona w miarę uzdolnenia.

Biecz, 21 listopada 1897.

L. 97410 (9391 1 - 3 )
KONKURS

Na posadę poeztmistrza przy ck. Urzę
dzie pocztowym w Olesku w powiecie Zło 
czowskim za kontraktem służbowym i kaueyą 
w keocis 400.

Płaca rocznych 400.
Ryczałt kancelaryjny 100.
Wynagrodzenie rocznie 500 zł.
Z codzienną jazdę posłariczą do Ożydo- 

wa i napowrót tudzież 200 zł. na posłańca 
pieszego do Ożydowa i 36 zł. za przenoszenie 
skrzynek listowych.

Podania należy wnieść najpóźniej do 4 
grudnia br. dr ck. Dyrekcyi poczt i telegra
fów we Lwowie.

Lwów, 21 listopad* 1897.

L. 4739 (9393 1 - 3 )
KONKURS.

Przy Sądzie powiatowym w Chrzanowie 
opóźniona jest posada adjunkta sądowego.

Podania o tę a względnie przy innym 
Sądzie opróżnić się mającą posadę adjunkta 
sądowego wnosić należy w przepisanej dro
dze najpóźniej do 14 grudnia 1897 do Pre
zydyum Sądu krajowego w Krakowie.

W Krakowie, 22 listopada 1897

Upadłości.
L. 71550 (9422)

W celu powzięcia uchwały ogółu wie
rzycieli względem sposobu zrealizowania wie
rzytelności aktywnych do masy rozbiorowej 
Mendla Helwinga należących, wzywa się 
wszystkich wierzycieli tej masy i członków 
w y d z ia łu  na dzień 7 gnidnia 1897 godzinę 
10 rano do sali rozpraw tut. Sądu, a to pod 
tym rygorem, że tego, kto nie stanie, bę 
dzie się uważać za przystępującego do wnio
sku większości, ewentualnie gdyby nikt wnio
sku nie postawił, do wniosku zarządcy masy. 

Lwów, dnia 22 listopada 1897.
Komisarz konkursowy.

kuratele.
L. 14126 (9298 1 .-3 )

Niniejszym edyktem zawiadamia, się że 
Marya Karolina 2ga rm.-Vogt z Białej umy
słowo chorą uznana i że dla niej p Jan Fe
liks 2ga im Yogt tabrykant w Białej kurato
rem ustanowionym został.

O. k. Sąd powiatowy.
Biała, dnia 10 listopada 1897.

L 30307 '  (9295 1 - 3 )
Walenty i Jan Brożkowie ze Zgłobic u 

znani za umysłowo niedołężnych,
Kuratorem tychże ustanowiony Wojciech 

Migoń z Mikołaj wic.
C. k.gSąd powiatowy.

Tarnów d. 11 października 1897.

L. 13863 (9406 1 - 3 )
Na mocy uchwały ck. Sądu obwodowe

go w Przemyślu z dnia 7 sierpnia 1897 1. 
14464 zatwierdzającej tus. wniosek z dnia 
22 lipca 1897 1. 11806 Jana Bojarskiego z

Pełkin uznano umysłowo chorym, Józef Bo
jarski kuratorem.

Jarosław 17 sierpnia 1897.

L 4992 (9397
Eudokię recto Teodozję Czorniuk z M®' 

tijowiee uznano marnotrawczynią.
Kuratorem nadany Jurko Wołoszczuk 

Matijowiec.
Z c. k. Sądu powiatowego miej. del- 
Kołomyja 13 marca 1897.

L. 10715 (9378 l - 8}
Ahafię vel Annę Kubik uzano umy8*6'  

wo chorą.
Kuratorem ustanowiono Jana Kuczerę 

boje z Letni.
O. k. Sąd powiatowy.

Medenice, 11 listopada 1897.

L. 8048 " (9384 1—JJ
Podaje się do publicznej wiadomości, 

dla Szymona Swiętoniowskiego z Grzęski n* 
znanego za marnotrawcę uchwałą ck. . 
obwodowego w Rzeszowie z 8 lutego 1883 
520 w miejsce zmarłego Michała 
ustanowiony został kuratorem Franciszek P‘e'  
strąk z Grzęski.

C. k. Sąd powiatowy.
Przeworsk, 9 listopada 1896.

(9359 1- 3)L. 4252
Ustanowiona tusądową uchwałą ź d®1* 

8 lutego 1884 1 653 z powodu m arnotra^' 
stwa nad Teodorem Skulskim z Mikłaszo^ 
kuratela zniesioną została.

C. k. Sąd powiatowy.
Winniki, 4 czerwca 1897.

prasowe.
51. 263 (923*)

Dag f. ? Dberlanbeggeridjt tm 
retdje SJófjmen l)at mit bem ffirfenntniffe oo# 1 
Dctober 1897 3- 22781, bic SBeiterPerbreitUtffl 
ber im SSerlage non g .  ®. SBalter in 2eip?'9 
erfdjienenen ipoftfarte mit ber Slbbilbung 
beutfd)tn SDłidjelg nnb bem Dejte : 
bis „Donnerl)atI“ nad) §§. 302 nnb 30 
@t. ® Perboten

Dag f. f. $reig= alg $re§greidjt in 2etD 
merifc fiat mit bem ffirfenntniffe oom 18 Ck*0'  
ber 1897, 3 . 11889, bie SBeiteroerbreitunfl b(C 
Hłr. 66 ber 3 eitjd)rift: nDepli&»Duser 2330' 
djenblatt* oom 13 Dctober 1897 toegen be* 
Slrtifelg; „Die Dfd)edjen in 8eitmerifcu 
§§. 302 unb 305 ©t. @. Perboten

Dag f. f. flrctó- alg M g e r id j t  i j  
Sehmerij} f)at mit bem ffirfenntniffe pp® 1 
©eptember 1897 31. 11887, bie SBeiterPtf' 
breitung ber Dtummet 79 ber 3 eitfd)rift: „2en' 
mertfcer 2Boif)enblatt“ Pom 13 Dctober l 8y 
megen beg Slrtitelg: r£>ie Ifrhecben in Scitn^' 
rifc“ nad) §§. 302 unb 305 @ t ©. Per&0tcIt‘

Dag f. t. $reig* alg $refc(jeridjt in 
!)at mit bem ©rfenntniffe pom 29 (Septem**
1 8 9 7 ,3  899, bie SBeiterPerbreitung ber 
mer 75 ber 3eitfd)rift: „g a lfen au .J ło n W '« 
ger 93olfgjettung“ Pom 22 ©eptember . 
megen beg Slrtifelg: „@rpreffung“ @cite ' 
©palte 2, nad) §. 300 ©t. ®. berboien-

Dag I. f. $retg* alg iprejjgerid)* 
ifteidjenberg fiat mit bem ffirfenntniffe PDD£ • 
Dctober 1897, 3 . 10997, bie SBeiterPerbrci 
tung bet im Serlag? pon ^ufa^l et! ^ ICcs^ 
nen D rudfĄ rift: „^ein $faffentt)um( le‘ut *” » 
Itgion, fonbern ®eiftegfiil)rung im @inde 
mobernen 23dlfergeift<g•* nac^ §. 493 ©»■
O Perboten.

Dag !. f. Sreig* alg ^re^geri^t
31eic|enberg t)at mit bem ffirfenntniffe w  
2 SRoPember 18-7, 31. 11056 , bie 
breitung ber im 93erlage ber ©ruppe nat%a. 
ilłctp-9)orf 1897  erfĄienenen D rn ifcfyrift: n  ̂
8tupovna vlad*“ Pon ifj. Srapotfin , 
„M ezinarodni knihovna“ nnb ber DritcffĄ1J  
„Volue listy“ ddo. Srooffgn , VI. 3 a ^ 9 a” 0, 
2«a i 1897 , nac^ §. 4 93  <3t. D . Perbote"'

31 264
Dag f. f. Sanbeg* alg ą3re|gertĄt ig 

ffijernomife ^at mit bem ffirfenntniffe 
©eptember 1897, 3 . 12186, bte 2Beiterocrbie 
tung ber Utummer 2531 ber 3 eilf^ r^ : ieo7 
fottńnaer 9łunbfĄau“ pom 14 ©eptembet ż 
naĄ §§. 493, 489 ©t. D. perboten-

IBriin Carib^*  alg iRreggericbt in
£  1897 o ^  m  ®rfenntniffc bom 29 Otto*
E  ' 8af)l U 3 U > SBeiterberbreitnng
Noviny“ T er 3« tfc^ rift:
8Irtifel« • r ” . 0 Yłober l 897 weSeJ? Ae!  ni ermanisajiti armada* nać) §• *9
^  -P- D. Perboten



3tn SRamen ©einer 3Jłajcftat beż SaiferSl 
^)aS !. !. SanbeS al8 ^rcfegcriĄt in 2Bitn 

9at auf Slnttag bet I f. StaatSantoaltidjaft 
*wtt«nt, bafe ber 3nljatt be§ in bet 'Rummcr 
*2 ber pertobifdjen ®ruc£fdjrift: „&a$ @ignat“ 
bom 15 jRopembrr 1897 entfjaltenen SCttifelS 
JRtt btt : „SBarum wir bcn ©ifen*
b^nmittifter angrtifen" in ber ©telle non „Ślir 
©ttuen nun“ bis „Xaufftg uttb ©onforten" boS 
^ ' l 8^en  na*  §. 300 ©t. ® begrunbe, unb eS 
™|tb nad) §. 493 ©t. O. oa§ SJerbot bet 
^itetnerbreitung biefer IJlrucJfctjnft auźgefpros 
3 tnr bie Don bet !. f. StaatSanWaltjĄaft cer* 

99tfd)lagnal)me nad) 489 ©t Ć>- be» 
u«d gemdl §. 37 $*. @. auf Setni- 

aRung ber faijirten ©jemplare erfannt.
SSien, am 13 Dctober 1897.

m. l- ?• SanbeS- alS $refjgerid)t in
l 8» l  §at m it bem ©rfemttniffe bom 19 Dctober 
to '< &. 24162, bie SBeiteroerbreitung ber 
^bimer 20 ber periobifdjen ®rucffd)rift : 

l 8n£ btutfc^e 2 anbtoirtł)“ Dom 18 Dctober 
1 1  'b^en be8 SlrttfclS „(Der Sanbtoirttjfdjaft* 
BtUłiri °^ftanb unb ber oftei reic&ifdńe g tnan^  

8et“ nad) §. 65 lit. a ©t. ®. Derboten.

tor l. f. Sanbes- aIS iprcfjgeridjt in
w  0 " t  mit bem ©rfenntniffe Dom 19 Dcto* 
Si., 7̂ 3- 24036, bie SSeiteroerbreitung ber 
dovmnJ«r 2 bet pcrtobifdjen ®ructfd)rift: „Li- 
Sd/, k is t“ Dom 13 Dctober 1897 Wegen beS 
® : „Zbytky barbarstvi“ nad) §. 63 @t.

“ttboten.

W  ^ re‘2* ais ^rejjgeridjt in S riij
bem ©rtenntniffe D d o t  19 Dctober 

Sftr AySal)! 816i,  bie SBeiteroerbreitung ber 
att sn , Det 3 eRfdłr*ft: n5aIIenan«SonigSber* 
be« ^ » |* b la tt“ Dom 13 Dctober 1897 Wegeu 
ba* prl^ eIS: „SRcubet (©tabt unb 23ejirfj“ 

*9 §■ 302 ©t. D. Derboten.

in ,, $ a«  I. {. SheiS- alS ^rcfegericłjt in 
ł  H  bat mit bem ©rtenntniffe Dom 19 Dcto* 
h 1897, ar. 8119, bie 2BeiterDerbrettung 
f l f ^ u mme r  77 ber 3 e itfĄ rif t„ jR a tio n a le  
S7.ubgu Dom 14 Dctober 1897 megen be§ 

: H$ln unfete Sriiber in ber SRetd)8«
,?l ?n3*“ nad) 88. 65 lit. », 491, 493 ©t ®. 
|ini) Slrt. V beS (SeieheS Dom 17 ®ecember 1862 

8 gft. ®. ssi. o. 3 . 1863, Derboten.

(t ®a8 t. f. $rci«* ais S|łrefsgcrid)t in
£ 8et bot mit ben ©rtenntmfjeu Dom 27 
ptober 1897, 3 3  9901 unb 9902, bit SDBei* 
.'derbreitung ber jRummetn 83 ber 3 ^ ^ ! '  
unii »t5al£enau - ŚonigSberger SDtfSjeitungu 
I r L  »®8ctet 9Jad)rnbten“ Dom 20 Dctober

toegen beg SCułfafeeS: „Sbftem ®abemu,
3, ©palte 1, nad) § 300 ©t. ©. unb 

“'fien bes SlttilelS: „©cblaggenwalb“ nacb §■ 
®t. oerboten.

®fte» *• *• ^ rcis * ^refegeriĄt in 
iemfi* t mit bem Grrfenntniffe Dom 2ń @ep- 
ber to 1897, 3 . 8997, bie ŚBeitemrbreitung 
łU no«mmer 77 ber Beitjcbrift: „HfĄer 3 ^ s 
^Iuk *. *)1,m 25 ©eptember 1897 Wegen beS 
Itbteii. : ® tQbt unb Sanb. (Sin ®anf-
^bot aU8 nacil §• ®t- ®

* .h, ®as f t. JheiS* alS i refegeriĄt tn 9łti- 
Or* i!13 bat mit bem (Srfmntmfje Dom 26 

mobet 1897, A. 10822, bie SBeiteroerbm- 
a !1,9, bet !Jtun;met 26 bet 3 eitfcbtift: „®er 
*  ..JtfiSbote1* Dom 20 Dctober 1897 wegen beS 

bl®: »®iu beleibigter Sonig“ nacb §- 493 
1  D. Derboten.

ijl m f. I. mabt.-fiblef. DberlanbeSgeri^t 
29 ® ^ut mit bem ffirlenntniffe Dom 
W ^ te m b e r  1897, 3(. 8016, bie SBeiter- 
.sm^^tung ber Sltummer 72 ber 3 e*tfĄrift - 
I897 '^ ri ^ eW4 t S^effe" Dom 8 ©eptember 
S[no_ ,toe8en beS Slrtilrls : „5Rieberwerfung ber 

nacb § 300 @t. ®. Derboten.

bau f. I. SanbeS- alS ^3re^geric^t in 2rop«
btt  'mit bem Crfenntniffe Dom 29 Dcto-
^>tii«łcx : S- 8605, bie SffieiterDerbreitnng ber 
$ob B® ie Dotte SBabrbeit itber ben
bon ftt2 ^^onprinjen 9łubolpb Don DefterreiĄ” 
Iaa y~tn lt Sblen Don bet i^lanię, S e tliu , Set=  
^tbnT°n ^  ilłi^ ler  & (So., ® rud  Don Ślrtbur 
^ t ra ' B erlin , O, 22- 2luflagc nacb §. 64 

' ® »etboten.

bQt ^aS  1 1. Sanbt8« ais SrefegeriĄt in iprag 
I s a ^ t t  bem ©rlenntnifje Dom 24 ©eptembcr 
I* /. O- 21948, bie SBeiterDerbreitung ber ans- 
k  W m  Sruclicbtift: rBoj bUŁ« proti pokro- 
ska " vlastni otisk „Yolnych Listu". Spanel- 

m 'ukwisiee opet v cinncsti! Hroene muee- 
8l*anelskyeh a fraucuzkyc-h anirebistu v 

^eelone" (§. 305 ©t. &■ unb §. 8 beS ®e-

fe^cs Dom 27 2Kai 1> 85 5Rr. 134 SR. SI.) 
nacb §. 493 ©t. D. Derboten.

DaS f. f. DberlanbeSgericbt in i^rag 
bat mit bem ©rfenntniffe oom 28 ©cptember 
1897, 3abl 98/5, bie 2BeiterDerbrcitnng ber 
9tummer 265 ber 3 ” !fcbtift :  n®eutfĄe SolfS- 
jfitung1* dom 24 ©eptember 1897, Wegen beS 
2lrtifelS: „Sie SfdjeĄen im beutjĄen ©praib* 
gebiete nacb §• 493 @t. tp. D. Derboten.

SaS !. f. 2anbeS= alS ^rcfcgericbt in i^rag 
bat mit bem (Srlcnntniffc oom 12 Dctober 1897,
31. 23562, bie 2Bei erDerbreituug ber SroĄure: 
„D bu mein Defterreidj“ Don fHiicbel Seutfcb, 
Seriin 1897, Olerlag bon tpaul §iłttig, Sntcf 
»on Senter et 9?icola£, Serlin nacb §§. 58 lit. 
c, 59 lit. c, 63 unb 64 ©t. ©. berboten.

SaS f. f. DberlanbeSgericbt, im Jfoitigm- 
ebe Sobmen but mit bem (Srfenntntffe Dom 13 
Dctober 1897, 31- 22691, bie SBeiteroerbrei- 
tung bet 9tummer 39 ber 3 edfd)rift: „SHu* 
ftrirteS Seplifeer SoI!sbIatta Dom 26 ©eptembcr 
1897 wegen beS SIrtifelS: „S as erfte — „@pm= 
patbie“ nacb §- 491 ©t. &. unb 2lrt. V beS 
©tfebes Dom 17 Secember 1862, 97r. 8 SR. ®, 
SI. ex 1863, Derboten.

SaS f. f. SanbeS- ais SPrefegcricbt in 
S)3rag b®t mit bem (Srfenutniffe Dom 15 Dctober 
1897, 31' 23616, bie SBeiteroe breitung ber 
im Serlnge beS politifdjen Slubb „Ne.odvislost“ 
erfcbienenen, in ber Sruderet beS 3. ©tDlar in 
S^rag gebrneften niĄtperiobijcben Srucffcbrift: 
„Valiccv‘!, uprimni narodoV(ji !“ nadb §■ 65 a 
©t. & Derboten.

S as  f. f. DberlanbeSgericbt im $onig= 
reitbe Sobmen bQt mit bem ©rfenntniffe Dom 
20 Dctober 1897, Babt 23262, bie SBeiter* 
Derbreitung ber SRummer 80 ber 3 fiiĄrift 
„Setfcben- Sobenbadjcr 3ci(ung“ Dom 6 Dctober 
1897 megen beS SIrtifelS: „DbftructionSfomebie“ 
nacb ben §§. 76 unb 80 @t. ®. Derboten.

SaS I. I. 2anbcS= ais S|5re^getidbt iit 
SJJrag bat mit beut @rfenntniffe Dom 29 Dc
tober 1897 3- 24906, bie 2Beiteroerbreitung 
ber Sftummer 30 ber 3 e^W r^ : „8atuostat- 
nosl“ Dom 23 Dctober lb97 megen beS 2trtifelS: 
„Prov:)kace“ naĄ § 300 @t. unb Slrtifel 
V beS ®ejebeS Dom 17 SDcccmber 1862, 91r. 
8 SR. &. S i. ( X 1863, unb nacb §• 305 @t. 
&. Derboten.

S a s  f !. DbcrIanbeSgericf)t[ in S^rag ^at 
mit beut SrlenntnifSe Dom 4 SloDcmbcr 1897,
3 . 24478, bie Set-crDcrbrcuung ber SRummet 
20 ber 3 cltfĄrift : nUuDc:j:dIfd)te bcutfdje
SBorte^ Dom 16 Setnmonb 2010 (Dctober 
1897) Wegen bet SBncffaftenuotifo : „6 . ©■ SR- 
—I. ^am burg1* nacb §. 63 ©t. &. Derboten.

2>aS f. f. SItciS- alS Spre|gericbt iu SBriij 
Ijat mit bem (Srtenntnipc Dom 19 Dctober 
1897, 3abl 8163, bie S'3cit. ro•:rbccitung ber 
SRummcr 81 ber 3 £itfĄrift: „Slieubefer ŚoltS- 
blatt“ Dom 13 Dctober 1897 megen beS Sir* 
fclS: „SRcubel (©tabt unb SH^itE) nad) §. 302 
©t. ©■ Derboten

®aS I !. SreiS- alS SPre^gerid)t in SSriłj 
bat mit bem (Srfcnntniffe oom 19 Dctober 
1897 3- 8161, bie SBeiteroerbreitung ber SRunt* 
mer 81 ber B dtiĄ rift: „©rasli^cc ŚŚoIfsblatt* 
Dom 13 Dctober 1897 megen beS SlrtiEclS: 
„SRcubcf (©tabt nnb SBejir!)- uatb §• 302 ©t.
&. oerboten.

SCaS f. !. SreiS- alS SPrc^geriĄt in ©bru- 
bim bat mit bem ©rlenntniffe oom 31 Dctober 
1897, 3- 9073, bie SfiiettcrDerbreitung ber SRum
met ber oout 2luSfd)ttlfc beS bcutfdjcn Oe^ilfen- 
DcrcineS fur SaubSlron unb Umgcbung l)crauS» 
gcgebeneit, im SBerlagc biefcś iBereineS erfdjie- 
nencn, bci Sofepb ©jernt) in SaubSfroit gebrud- 
ten nid)tpcriobijcbeu 'IDrutffcbrift beginnenb mit 
„1)eutfd)e ©emerbetreibenbe, UebWertbe SBoItS* 
genoffen !“ unb enbigenb mit „atteloege11 nacb § 
302 @t. ®. Derboten.

®aS I. f. fireiS- alS Spre^gerid)t in
Sger bat mit ben ©rtenntniffen Dom 20 Dcto-
her 1897 33- 9638 unb 9607, bie 2£eiter- 
Derbreitung ber SRumutern 81 ber 3 eitfd)rifteu- 
„Sgerer SRacpricbten" unb ng atfęuam&’onig§- 
berger SBolfSjcitung“ oom 13 Dctober 1897 
megen ber Slttifel: „SSerfammlung beS poltti- 
fd)en unb ^ortbilbunggorretneg iit ilbnigSberg 
a|©.“ nad) §• 302 ©t. ®. unb „SDer SBaroitiuS
gebt“ nadb §■ 491 ©t. ©. unb Slrt. V. beS
®efe^eS Dom 17 ®cceuiber 1802, 9tr. 8 SR ®- 
331. ex 1863, unb §. 305 ©t. ®. oerboten

SDaS f. t. SreiS- al§ Sf5re§gericbt in 
®ger ^at mit bem ©rfenntniffe oom 23 ©cto-

ber 1897, 3«bt 9708, bie 2Beiter0erbreitung ber 
SRumnter 20 ber : „UnoerfatfĄte
beutfcbe SE3orte“ Dom 16 Sffieiamonb 2010 (Dc
tober 18 7) megen ber ©telle oon „(SSiftmir" 
biS „biefe fittb ŚR, u. D ® S-“, ©eite 242, 
©paite 3, im SBrieffaften n a^  §. 63 ©t. ®. 
unb megen ber SRotifc : „ 5 - 2 1  3nnSbrud“ 
fammt ®ebicbt uaĄ §. 58 c unb 59 a ©t. ®. 
oerboten.

®aS I. I. ®rei8 - alS Sf5re^geri(Ąt in 
@ger bat mit bem (Srfenniniffe bom 30 Dctober 
1897, 3af)l 10013, bie SBeiteroerbrcitung ber 
SRummern 84 ber 3 ê r^ łen: nSallenau* 
S'i3ntgSberger SSolfSje tung“ unb „(Sgcrcr SRad)* 
riebten'1 oom 23 Dctober 1897 megen beS 2Ir- 
tifclS: „Spre§brfticn“ na^  §. 302 ©t. ® unb 
megen beS SluffafceS : „SJfc^ec îfĄe grec^I)ett“, 
©eite 5, ©palte 1, na^  §. 300 @t. ®. oerboten

S)aS I. I. $tcis- alS SPre|geri^t in @ger 
bat mit bem ©rfenntni^e pom 3 SRooember 
1897 3  11117, bie SBeiteroerbreitung bet
SRuuuner 85 ber 3eitfd)riftcn: „©gerer SJiaĄ 
rid)ten“ unb „galfenau-tonigSberger SolfSjei- 
tung“ oom 27 Dctober 1897 megen ber Slrti* 
lei -. „®et)orblid)e 21narĄie“ n a^  §§. 300 unb 
302 @t. ®., „®aS 2Beibener 931att“ unb 
„SŁraurig aber“ nac^ §. 302 ©t. ®. Derboten.

®aS 1. 1- SreiS alS SPre|gericbt in SRei- 
ebenberg bat mit bem ©rfenutniffe oom 2 SRo- 
oember 1897 3 . 11053. bte SBeiteroerbreitung 
ber SRuuuner 43 bet Seitfdjrift: „greigeift1*
oom 28 Dctober 1897 megen beS SlrtilelS: 

SRocb einmal baS ®uet( SSabem“, ferner megen 
ber SortcSponbenj: „®eutfc^lanb“ uaĄ §. 493 
©t. Sp. D. oerboten.

®as 1. 1. greiS* alS SPre§geri^t in Sftei- 
djenberg ^at mit bem ©rfenntniffe oom 7 3ło- 
Dcinber 1897, 3 . 11206, bie SJeitetDcrbreitung 
ber im SBcrlage oon @?org ^eiitriĄ  SDZeper in 
SeiDjig erfcbienencn ^rudfd jrift: „?)eutf*er
(BollStag ©ger, SBcriĄt oon S - SDlcljeru nacb 
§. 493 ©t. @. oerboten.

®a8 I. f. SreiS- a(S SPre^geric^t iit $ 0- 
niggrd^ bat mit beut ©rfenntniffe Dom 24 
Detober 1897, 3atR l i ’469, bie SfiJetteroerbrei- 
tung ber im Serlagc beS Śobann SPaDltf er- 
fdjiencnen, in ftdniggraj) gebrudten Drudfcbrift: 
„Spiiii-iste spoleujte 9e“ nacb §. 493 @t. Sp. 
SR. Derboten.

®a8 1. f. ®rei$- alS SPre§geridbt in 
Seitmerit) bflt mit bem ©rtenntniffe oom 19 
Dctober 1897, 3 ^  11978, bie 2Beiteroerbrei* 
tung ber SRummet 83 ber 3citfdjrift: „Setfdjen- 
Sobenba^er 3 ettung“ Dom 16 Dctober 1897 
Wegen ber Slrtifels : „SBor ber ®ntfd)cibungL‘,
„®raf )8abeni“ unb n2)er laiibroirifdjajtt Ąe 
'Jtotbftanb unb ber ofterreiĄitcbe ginanjutiuifter' 
naci) §• 65 a unb § 300 ©t. ®. Derboten.

®aS 1- f $reiS* alS SPreftgeri^t in
fifitmeri| l)at mit bem ©rtenntniffe oout 27 
Dctober 1897, 3 1 . 12340, bie SBeiteroerbrei- 
tung ber SRummcr 34 ber 3ettfcbrift: „SRorb- 
bbbmijdje aSoIfSjeitung“, jweite Sluflage, pom 
23 Dctober 1897 megnt ber SRotifc iiber 
bie erfolgte SBcfcblagnalinie ber erfteu 21uflage 
biefer ^eitfdjrift nad) §■ 300 ©t. oerboten.

®as 1. f. KJeciS- ais SPrefsgend)t in 2eit* 
merife bat mit bem ©rtenntniffe oom 27 Dcto- 
bet 1897 31 12341, bie 2BciterDerbrcituug ber 
SRummcr 34 ber 3 e‘tfdpńft : „SRorbbobmif^e 
SBoltSjeitungu Dom 23 Dctober 1897 Wegen 
beS Strtifels : „Dic Slrone unb bie SJotaltfa- 
teure“ nacb §. 63 ©t. ®. oerboten.

®a8 I. 1, SreiS* ais SPrefegeridjt tn 
Stitmerib bat mit bem ©rtenntniffe oom 27 
Dctober 1897, 31. 12337, bie SBeiteroerbrei- 
tung ber SRummet 69 ber 3 eiticbrit™» ^ es 
plib-Sut^er SIBod)enblatt“ oom 23 Dctober 1897 
wegett beS SlrtitelS: „SBom ®rafett S8abeniu 
n a^  §. 491 ©t. ® unb 21rt. V beS ®efebeS 
oom 17 ®ejember 1862, 31. ®. 231. SRr. 8 ex 
1863, Derboten.

&aS 1. I. SanbeS* alS SPrejfgericbt in 
SBriinn bat mit bem ©rtenntniffe oom 5 3io- 
oentber 1897, 3  I45y6, bie SBeiteroerbreitung 
Der SRummet 86 ber 3 fR ^ r*ft: „®cutfcbeS 
SBlatt1' oom 3 SRooember Wegen beS ganjen Sdr- 
tdelS: „'RatioualeS ans bem SReicbe“ nad) §. 
493 ©t. Sp. D. Derboten.

®as t. f. Sanbes- ais SPre§gerid)t in 
©jerttowib bat mit bem ©rtenntniffe oom 16 
Dctober 1897, 3 . 13365, bie tfileiteroerbreitung 
ber SRummcr 2550 ber 3<ńtfd)rift: „SBufoWinaer 
3tunbfcbauu megen beS SSrtifelS : „SDcr Ijoc f̂te 
®rab" nad) §. 300 @t. @. nnb §§. 489, 498 
@t. Sp. D. oerboten.

5)aS £. f. $rei3- alS SPrelgeridbt tn
Seitmerifc bflt mit bem ©rtenntniffe Dom 27 
Dctober 1897 3- 12339, bie SBeiterDerbrei- 
tung ber SRummet 81 ber 3citfd)tift: „Stuffig- 
Sarbi^er StBoĄenblatt" Dom 23 Dctober 1897 
toegen ber SlrtifelS: „SBotr. ®rafen S8abeni“ 
n a^  §- 491 @t. ® unb 2lrt. V. beS ®efe|eS 
oom i7  SDecember 1862, SR. ®. 991. 3lr. 8 ex 
1863, Derboten

Rozmaite obwieszczenia.
L. 112010 (9361 3 - 8)

OBWIESZCZENIE
c. k. krajowej Dyrekcyi skarbowej.
Zakupno liści tytoniowych w r. 1897 

w GUiicyi i na Bukowinie zebranych rozpo
cznie si§ w grudniu 1897 i odbywać się bę
dzie przy urzędzie wykupna tytoniu w Ja- 
gielaicy począwszy od 1 grudnia 1897 aż do 
31 stycznia 1898 r , przy urzędzie wykupna 
tytoniu w Monasterzyskach od 1 do 31 gru
dnia 1897 r., przy urzędzie wykupna tytoniu 
w Zabłotowie od 1 grudnia 1897 do 29 
stycznia 1898.

Oświadczenie do uprawy tytoniu na rok 
1898 należy najdalej do końca lutego 1898 
wnieść, a oraz grunta do uprawy tytoniu 
przeznaczone według obwieszczenia z dnia 3 
października 1865 do 1. 31912, wymienić.

Te oświadczenia mogą być wniesione 
podczas wykupna przy magazynach dla wy
kupna tytoniu i w ogóle u komisarzów straży 
skarbowej.

Oświadczenia wniesione po upływie ter- 
miuu, lub w których grunt do uprawy ty
toniu przeznaczonych według obwieszczenia 
należycie oznaczony nie jest, będą odrzucone.

Na przestrzeniach gruntu poniżej 5U0 
kwad. metr., nie będzie się udzielać pozwo
lenia do uprawy. Gminy, które nie uprawiają 
najmniej 2 hektarów, nie zostaną przypu
szczone do uprawy tytoniu.

Oi, którzy bez otrzymanego pozwolenia 
uprawisją tytoń, albo którzy większe płaszczy
zny tytoniem zasadzają jak wyrażono w po
zwoleniu, lub inny gatunek tytoniu sadzą, 
jak ten, na który pozwolenie opiewa, będą 
ukarani według istniejących ustaw.

Wskutek reskryptu Wysokiego c. k. 
Ministerstwa skarbu z dnia 15 paździer
nika 1895 1. 39202 ogłasza się, że w ścisłem 
wykonaniu przepisu §. 13 instrukcyi dla plan
tatorów tytoniu w Galicyi i na Bukowinie 
z roku 1869, bezwarunkowo nie będą wyda
wano licencye do uprawy tytoniu od r. 1898 
począwszy tym gminom i tym plantatorom, 
którzy w roku 1897 pomimo zgłoszenia wię
kszej przestrzeni nie będą uprawiać tytoniu 
ua minimalnej przestrzeni o 2 hektarach 
względnie o 500 kwadr, metr., chyba, że 
zdołają udowodnić, że istotnie przygotowali 
przepisaną przo-trzeń Dod uprawę tytoniu i 
tę zasadziii roślinami tytoniowymi, że jedna
kowoż te rośliny wbrew ich woli n. p wsku
tek posuchy, wylewów i t. p. uległy zni
szczeniu.

Co do cen wykupna na rok 1897] 1898 
wynagrodzenia za odstawienie, tudzież co do 
postępowania mającego się zachować przy 
wykupnie odsyła się do obwieszczenia z dnia 
27 sierpnia 1837 1. 78084.

Lwów, dnia 21 listopada 1897.

L. 31987 (9296 3—3)
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 

pobytu Stanisława Banka, iż Zofia Rodakowa 
wytoczyła przeciwko niemu i Katarzynie Ban
kowej spór o oddanie w posiadanie realności 
pod 1. k. 73 w Bobrownikach małych i że 
dla niego ahwokat dr. Ofner z Tarnowa usta
nowiony został.

Wzywa się nieobecnego, aby ustanowio
nemu kuratorowi informacyi udzielił lub in
nego zastępcę obrał i o tern sąd tutejszy 
wcześnie zawuadamił.

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. 
Tarnów, dnia 21 października 1897.

L. 20126 (9292 3 - 3 )
O k. Sąd obwodowy w Przemyślu usta

nawia w sprawie egzekuc. Herscha Heilberga 
przeciw Antoniemu Raszewskiemu pto 7000 
zł. z pn. dla nieznanego z miejsca pobytu i 
zamieszkania wierzyciela hipotecznego dóbr 
Trościaniec Jana Aleksandra Rosenstocka ce
lem doręczenia mu tus uchwały z dnia 21 
sierpnia 1897 1. 13267 rozpisującej licytacyę 
tychże dóbr, niemniej też dalszych uchwał 
w tej sprawie zapsść mających, kuratorem 
adw. dr. Jana Głembockiego z substytucyą 
adw. dr. Włodzimierza Biażowskiego.

Przemyśl, 10 listopada 1897.

L. 21083 ~ ~  (9293)
G k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że równocześnie za
rządzamy wpisanie w rejestrze przy firmie : 
„Towarzystwo wzajemnego kredytu mieszczan 
w Stanisławowie" uchwalono na walnera 
zgromadzeniu członków dnia 11 kwietnia 1897 
odbytem, zmianę firmy na: „Bank mieszczań
ski w Stanisławowie, stowarzyszenie zareje
strowane z ograniczoną poręką".

Stanisławów, 16 października 1897.
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L. 5233 (9133 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie
wiadomego z miejsca pobytu Franciszka W ą
trobę iż Wawrzyniec i Katarzyna Wątrobo*ie 
wytoczyli przeciw niemu skargę de praes 26 
Maja 1897 1. 5233 o zapłatę 60 zł. wa. zpn. 
na kfórą do rozprawy sumarycznej termin na 
dzień 30 listopada 1897 o godzinie 8 rano 
wyznaczonym został, iż kuratorem dlań usta
nowiony został Adam Gakau z Dulczy małej 

Wzywa się zatem pozwanego Franciszka 
Wątrobę, ażeby ustanowionemu dlań kuratoro 
wi przed powyższym terminem środków obro
ny udzielił lub innego pełnomocnika Sądowi 
wymienił.

C. k. Sąd powiatowy.
Radomyśl, 27 maja 1897.

L. 2888 (9224 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. deieg. w 

Tarnopolu zawiadamia niewiadomą z życia, 
miejsca pobytu i zamieszkania Helenę Dzjn- 
dzieluk z domu Tomaszewską, że Marya Zu- 
rak imieniem własnem i swego nieletniego 
syna Jana Żuraka wniosła pozew de piaes.
11 lutego 1897 1. 2888 przeciw niej o uzna
nie tabul. praw własności do parceli bud. 
1. 60 i parc. ogrod. 1. 112  objętych wyk. 
hip. 1. 9 gminy katastr. Obarzańce tudzież, 
że dla niej ustanow.ono kuratora w osobie 
adw. dr. Mantla z Tarnopola z substytucyą 
adw. dr. Landaua i pierwszemu odnośny po
zew doręczony został.

0. k. Sąd powiatowy miej. deleg.
Tarnopol, 16 lutego 1897.

L. 10451 (9160 3— 3)
C k. Sąd powiatowy w Bełzie ogłasza, 

że w celu doręczenia niewiadomym z miej
sca pobytu niżej wymienionym osobom prze
znaczonych dla nich tus. uchwał tabularnych 
a mianowicie:

1. Stefanowi Kulikowi z Waniowa z 
dnia 17 maja 1896 1. 4111,

2. Hryniowi Policka z Ceblowa z dnia 
17 maja 18896 1. 4112 i z dnia 17 maja 1896 
1. 4116,

8. Pałaszce Tkaczuk z Zuzela z dnia
19 maja 1896 1. 4494, z dnia 22 czerwca
1896 1. 5626, z dnia 15 lipca 1896 1. 6451,

4. Tekli Bozukało z Góry z dnia 3 
czerwca 1896 1. 4845 i z dnia 6 czerwca 
1896 1. 4969,

5. Maryi zam. Litwin z Ceblowa z dnia 
3 czerwca 1896 1. 4861, z dnia 4 czerwca 
1896 1. 4928, z dnia 4 czerwca 1896 1. 4932, 
z dnia 6 czerwca 1896 1. 4971 i z dnia 7 
czerwca 1896 1. 5037,

6. Hryciowi Łobaszowi z Bezejowa z 
dnia 7 czerwca 1896 1. 5035, z dnia 13 
czerwca 1896 1. 5196, z dnia 13 czerwca
1896 1. 5201 i z dnia 12 lipca 1896 1. 6326,

7. Kseni Łobasz z Bezejowa z dnia 7 
czerwca 1896 1. 5035, z dnia 13 czerwca
1896 1. 5196, z dnia 13 czerwca 1896 1. 5201 
i z dnia 12 lipca 1896 1. 6326,

8. Pawłowi Koniureezko z Przewodowa 
z dnia 9 czerwca 1896 1. 5057 i z dnia 12 
czerwca 1896 1. 5179,

9. Jewce Koniureezko z Przewodowa z 
dnia 9 czerwca 1896 1. 5057,

10. Emilianowi Kreniukowi z Konia- 
szyna z dnia 9 czerwca 1896 1. 5060,

11. Jewce Żur z Bezejowa z dnia 10 
czerwca 1896 1. 5094, z dnia 10 czerwca 
1896 1. 5110, z dnia 10 czerwca 1896 1. 
5112, z dnia 10 czerwca 1896 1. 5113 i z 
dnia 25 sierpnia 1897 1. 7791,

12 . Marcinowi Żur z Bezejowa z dnia 
10 czerwca 1896 1 5094, z dnia 10 czerw
ca 1896 1. 5110, z dnia 10 czerwca 1896 1. 
5112, z dniaj 10 czerwca 1896 1. 5113 i z 
dnia 25 sierpnia 1896 1. 7791,

13. Pawłowi Cuch z Koniaszyna z dnia 
10 czerwca 1896 1. 5111,

14. Michałowi Koszil z Waniowa z dnia
12 czerwca 1896 1. 5164,

15. Klimowi Tymczyna z Mycowa z 
dnia 12 czerwca 1896 1. 5171, z dnia 26 
lipca 1896 1. 6804, z dnia 26 lipca 1896 1. 
6802, z dnia 1 sierpnia 1896 1. 6995 i z 
dnia 1 sierpnia 1896 1. 6996,

16. Maryi Dwulatek z Horodyszcza z 
dnia 13 czerwca 1896 1. 5194,

17. Annie Kaniowskiej z Budynina z 
dnia 13 czerwca 1896 1. 5198,

18. Fedkowi Ołeksyszyn z Waniowa z 
dnia 13 czerwca 1896 1. 5199,

19. Dorce z Wojtiuków Bednarezuk i  
Warężowa z dnia 13 czerwca 1896 l. 5230,

20. Iwanowi Karowiec z Mycowa z du 
17 czerwca 1896 1. 5422, z dnia 7 lipca 
1896 1. 6173, z dnia 7 lipca 1896J 1. 6178, 
z dnia 9 lipca 1896 1. 6239, z dnia 11 Upî a 
1896 1. 6282, z dnia 13 lipca 1896 1. 6360,

21. Hapie Brzukało zam. Kulik z Wa
niowa z dnia 17 czerwca 1896 1. 5423,

22. Janowi Niedziela z Hulcza z dnia 
22 czerwca 1896 1. 5608,

23. Naści Bartoszek z Winnik dnia 23 
czerwca 1896 1. 5642,

24. Niceforowi Kuć z Przewodowa z 
dnia 1 lipca 1896 1, 5983,

25. Stanisławowi Dwulatek z Horody
szcza z dnia 1 lipca 1896 1. 5993,

26. Michałowi Bartoszek z Dłużniowa 
z dnia 7 lipca 1896 1. 6177,

27. Maryi Michalczuk zam. Senetra z 
Korczowa z dnia 8 lipca 1896 1. 6274,

28. Annie Ostrówka z Worochty z dnia 
8 lipca 1896 I. 6219,

29. Iwanowi Tarasiukowi z Przewodowa 
z dnia 11. lipca 1896 1. 6285,

30 Maryi zam. Kseniuk z Koniaszyna 
z dnia 13 lipca 1896 1. 6855,

31. likowi Tkaczuk z Zuzela z dnia 15 
lipca 1896 1. 6451,

32. Maksymowi Ł^patiuk z Mycowa z 
dnia 25 lipca 1896 1. 6746, z dnia 25 lipca
1896 1 6748, z dnia 25 lipca 1896 1. 6749,

33. Michałowi Lubemu z Mycowa z 
dnia 26 lipca 18^6 1. 6796, z dnia 26 lipca
1896 1. 6798, z dnia 26 lipca 1896 1. 6801,

34 Julce Lcbej z Mycowa z dnia 26 
lipca 1896 1. 6798, z dnia 26 lipca 1896
1. 6801,

35. Fedkowi Chanejko z Koniaczyna z 
dnia 31 lipca 1896 1. 6970,

36. Warwarze z Tymczynów Duda z 
Mykowa z dnia 31 lipca 1896 i. 6971 usta
nawia się dla nich kuratora w osobie Jana 
Kozłowskiego z Bełza i do jego rąk doręcza 
się wszystkie wyżej wymienione uchwały.

O tem uwiadamia się wyżej wymienio
ne osoby z miejsca pobytu nieznane.

C. k. Sąd powiatowy
Bełz, dnia 28 lipca 1896.

L. 64694 (9284 2—3)
W celu zwołania dziedziców sądowi nie

wiadomych c. k. sąd pow. m. del. S. I. we 
Lwowie podaje do wiadomości, iż dnia 3 gru
dnia 1893 zmarł w domu Inwalidów kapitan 
Franciszek Abel nie pozestawiwszy rozporzą
dzenia ostatniej woli.

Ponieważ Sąd ten nie ma wiadomości 
czy i które osoby mają prawo do spadku jego 
przeto wzywa wszystkich, którzyby zamierzali 
z jakiegokolwiekbądź tytułu prawnego rościć 
sobie prawo do spadku, by w przeciągu roku 
od nia niżej wyrażonego licząc zgłosili się 
z prawami swojemi do tego Sądu i wykazu
jąc swe prawa dziedziczenia wnieśli oświad 
czenie przyjęcia spadku w przeciwnym bowiem 
razie spadek dla którego tymczasem adw. dr. 
Paweł Dąbrowski ustanowionym został kura
torem przeprowadzonym będzie z tymi i tym 
przyznany którzy oświadczenie przyjęcia one- 
goż i tytuł swego prawa dziedziczenia wyka
żą, zaś część spadku nie przyjęta lub jeśli 
się nikt nie oświadczy cały spadek zostanie 
przez Rząd ściągniętym.

Lwów, dnia 8 listopada 1897.

L. 5902 (9251 2 - 3 )
Mikuliniecki Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomą z miejsca pobytu Maryę Prze
woźnik ur. Hawryluk w Zastawiu, że celem 
doręczenia jej tus. uchwały z 8 października 
1895 1. 7293, ustanowiono kuratora Szczepana
Składanowskiego.

Mikulińce, dnia 81 sierpnia 1897.

L. 5691 (.9254 2 —3)
Zawiadamia się niewiadomą z życia 

i miejsca pobytu Annę D.ięga, że w eeiu 
deręczenia jej- tus. uchwały z 6 maja 1897
1. 1606 dozwalającej wpisu jprawa własności 
wyk. hip. I. 535 ks. Biłka szlachecka na rzecz 
Anny Ptasznik, kuratorem Grzegorza; Kasper
skiego z Biłki szlacheckiej ustanowiono.

C. k. Sąd powiatowy.
W inniki, 24 lipca 1897.

L. 13067 (9223 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Tar

nopolu zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Iwana Kobielczyka syna Pa*ła De- 
uysowa, że celem doręczenia mu tusąd. uchwa
ły z dnia 30 lipca 1897 1. 13067 i zastąpie
nia go w sprawie spadkowej po Marcie Bod- 
nar, ustanowił kuratora w osobie adw. dr. 
Zarzyckiego z Tarnopola.

Tarnopol, dnia 30 lipca 1897

L. 4620 (9403 1 - 3 )
Uwiadamia się niewiadomego z życia i 

miejsca pobytu piotra Miehi ńskiego, iż w 
sporze drobiazgowym Jakóba Spetta przeciw  
Piotrowi Michońskiemu o zapłacenie kwoty 
15 zł 74 ct. w. a. z pn., w którym termin 
na dzień 22 grudnia 1897 o godzinie 9 przed 
południem wyznaczony został, kuratorem jego 
Józefa Kaczkę z Jodłowe) ustanowiono.

Wzywa się zatem poznanego, aby na 
powyższym terminie sam stanął, lob potrzeb
nych inlormacy. kuratorowi lub jego zastępcy 
udzielił, gdyż naczej skutki swego zanied
bania, sam sobie przypisze.

O. k. Sąd powiatowy.
Brzostek, dnia 16 listopada 1897.

L. 8803 _ (9414 1— 3)
Zawiadamia się Julię Frodymową, nie

wiadomą z miejsca pobytu, iż Franciszek Ki
jowski, wniósł przeciw niej pozew de praes. 
6 września 1897 1 8803 o zapłacenie kwoty 
1063 zł. 50 ct. w. a., na który do postępo
wania ustnego wyznaczony został termin na 
dzień 23 grudnia 1897 o godzinie 9 rano.

Kuratorem Julii Frodymowej, ustano
wiony został dr. Orliński, któremu przed po
wyższym terminem środków obrończych udzielić

ma, lub też innego pełnomocnika sądowi wy
mienić.

G. k. Sąd powiatowy.
Radomyśl, dnia 7 września 1897.

L. 7722 . (9416 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Trembowli za

wiadamia Ignacego Mazura z życia i miejsca 
pobytu nieznanego, że Iwan Pańków wniósł 
przeciw niemu pozew o zapłacenie kwoty 11 
zł. 20 ct., że do rozprawy drobią-gowej termin 
na dzień 26 listopada 1897 wyznaczono i że 
dla niego kurat ra w osobie adw. dr. Józefa 
Blausteina ustanowiono.

Ignacy Muzur winien zatem przed ter
minem zapodać kuratorowi środki obrony lub 
innego zastępcę ustano wić, inaczej skutki, sam 
sobie przypisze.

Trembowla, 28 sierpnia 1897.

L. 11521 (9877 1 - 3 )
Sąd powiatowy w Mielcu zawiadamia 

niewiadomego z miejsca pobytu Jochene Dril- 
lecha, że Mirl Hiller, wniósł przeciw niemu 
skargę dnia 27 sierpnia 1897 1. 11521 o za
płacenie 75 zł i do rozprawy termin na 21 
grudnia 1897 wyznaczono.

Wzywa się Joehene Drillecha, aby usta- 
nowion°mu kuratorowi adw. dr. Mieczysławowi 
Brzeskiemu w Mielcu informacyi udzielił, lub 
innego zastępcę sobie obrał

Mielec, 14 listopada 1897.

L. 61694 (9390 1 - 3 )
C k. Sąd krajowy we Lwowie zawia

damia niniejszem: 1 . pozwanych oczekiwaczy 
przeworskiej Ordynaeyi i ich potomstwo tu 
dzież 2. pozwanego nieznanego z osoby Po
laka do ewentualnej substytucyi po anego, 
że z powodu wniesienia przez Włodzimierza 
hr. Baworowskiego pozwu przeciw krajowi 
Galicyi i Lodomeryi z wielkiem Ks. Krakow- 
skiem i tow. o uznanie za nieważne rozpo
rządzeń ostatniej woli ś p. Wiktora hr. Ba
worowskiego z 20 sierpnia 1859, z 18 marca 
1873, z 30 grudnia 1874, z 17 maja 1881, 
z grudnia 1894 i z 25 stycznia 1877 dla wyżej 
pod 1 wspomnianych oczekiwaczy przewor
skiej Ordynaeyi i ich potomstwa kuratorem 
adw. dr. Maryańskiego, zaś dla wspomnianego 
wyie.i pod 2. nieznanego z osoby Polaka do 
ewentualnej substytucyi pozwanego kuratorem 
adw. dr. Dziędzielew icza ustanowiono i termin 
do wniesienia obrony w dniach 90 wyzna
czono.

Wzywamy zatem oczekiwaczy przewor
skiej Ordynaeyi i ich potomstwo ozaz nie
znanego z osoby Polaka do ewentualnej sub
stytucyi powołanego, aby ustanowionym ku
ratorom środków obrony dostarczyli, ;'ub in 
nych zastępców sobie obrali, gdyż w prze
ciwnym razie szkodliwe następstwa ze zanie
dbania wynikłe, sami sobie przypiszą.

L-aów, dnia 6 listopada 1897.

L. 9885   (9221 1 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 

pobytu Jana Zawiłę, że w* sprawie egzeku
cyjnej kasy oszczędności miasta Jasła pko 
niemu i tow. pto 150 zł. z pn. ustanawia się 
dla niego kuratorem ad actum dr. Włady
sława Chwaliboga adwokata w Jaśle

Wzywa się zatem Jana Zawiłę, aby usta
nowionemu kuratorowi podał swe środki pra
wne lub podał sądowi innego swego pełno
mocnika.

G. k. Sąd pow. miej. deleg.
Jasło, 22 października 1897.

L. 63168 (9231 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sprawie stowarzyszenia „Eitz Chaim“ 
we Lwowie przeciw spadkobiercom błp. Sala
mona Rappaporta o sądowe złożenie zapisa
nego powodowemu stowarzyszeniu legatu i 
zapłacenie kwoty 470 zł. 40 ct. z pn dla 
nieznanego z życia i miejsca pobytu Samuela 
Rappaporta kuratorem adwokata dr. Józefa 
Kohna a zastępcą adw. dr. Krausa ustano
wiono.

O ozem niniejszym  edyktem  Sam uela 
R appaporta uw iadam iam y.

Lwów, dnia 6 listopada 1897.

L 64367 (9232)
G. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, iż dnia 12 paź
dziernika 1897 w rejestrze handlowym dla 
firm pojedynczych w tomie I. na stronie 209 
wedle poz. 411/2 nrzy firmie „Apteka pod 
złotym Lwem Kaliista Krzyżanowskiego we 
Lwowie" zanotowano, żo prowadzenie tej 
apteki na rzecz masy spadkowej ś. p. Kali- 
ksta Krzyżanowskiego aż do ukończenia per- 
JTaktacyi spadkowej po tymże zostało oddane 
przez c. k. Sąd po iatowy m. d S. I we 
Lwowie jako władzę spadek- pertraktującą u- 
ehwałą z 10 lutego 1896 1. 8848 Maryano- 
wi Krzyżanowskiemu.

Lwów, dnia 2 listopada 1897.

L. 44508 (9265)
G k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych firm y: „Mleczarnia dóbr
Łuczanowice, Władysław hr. Mycielski", któ
rej używać będzie Władysław hr. Mycielski,

jako właściciel mlecz arni w Krakowie 
sując takową w ten sposób, iż pod odcis*1 ^ 
stam pilii; „Mleczarnia dóbr ŁuezanoWic® 
Krakowie11 podpisze własuoręcznie : »W»s * 
sław hr. Mycielski".

Kraków, dnia 22 października 1897-

L. 45070 (9266 l - J
C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Krakowie w skutek podania Stanisława -b 
tusa wzywa każdego posiadacza dwóch ^  
ksli bez daty wystawienia i bez daty P*8 j  
śei jednego na 4S0 zł., drugiego na 500 ' 
opiewających, a obydwóch przez dr. Ę d® 
da Karabińskiego akceptowanych, zas ,r;  f 
Stanisława,1 Birtusa indosowanych, a Pr j. 
Gustawa Nowotnego, jako wys ...wiciela P ^  
pisanych, ażeby powyższe weksle . w 
45 od dnia trzeciego ogłoszenia edyktu , 
pewniej w tutejszym Sądzie okazał, ile i 0 
powtórne żądanie podającego za amortyz°" 
ne uznaue zostaną.

Kraków, dnia 29 października 1897-

L. 68445 (9289 1-®]
C. k. Sąd krajowy; jako handlowy 

Lwowie zawiadamia niewiadomych z ffli0)18.0 
pobytu Marka i Magdalenę Lihenfeldów, 
w sprawie wekslowej Banku rolniczego 
Lwowie przeciw nim pto 900 zł. a. w. * P,j 
ustanowił w skutek prośby tego Banko 
praes 81 października 1897 1. 68445 kur*  ̂
rem ich adw. dr. Leona Zioną we 
substytucyą adw. dr. M. Schrenzla we LW 
wie i uskutecznił doręczenie wydanych ^  P g 
wyższej sprawie nakazów zapłaty z du P 
października 1897 1. 63258 do rąk 
mnianego kuratora adw. dr. Zioną, 
wzywa ich, aby u tegoż kuratora się ^  
i podali mu służące im do obrony środą1- 
wentualnie innego pełnomocnika Sądowi 
mienili, ileźe wyniknąć mogące z teg° . j0 
niedbania szkodliwe nrstępstwa sami s° 
przypiszą.

Lwów, dnia 6 listopada 1897.

L. 60899 (9290 1 "®
C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Lwowie zawiadamia Antoniego Pizuńsk^jL 
że Antoni F. Breinl wmóst przeciw 
prośbę do 1. 45678 o wydanie nakazu zs - 
sumy wekslowej 100 zł. z pn. i że z PoW<J.0- 
jego niewiadomego miejsca pobytu usta 
wiono dlań kuratora w osobie adw. dr- * 0 
dera z substytucyą adw. dr. Białogórs*1 ® 
we Lwowie. , -e.

Wzywa się zatem Antoniego Pizun0► 
go, by ustanowionemu kuratorowi inform81̂  
udzielił, lub innego zastępcę mianował 1 
tem Sądowi doniósł.

Lwów, 9 października 1897.

L. 5738 (9883.1 " 5
C. k. Sąd powiatowy w Zborowi0 

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu  ^ 8tj | j  
Kromp 2 śl. Trymbuiak, że przeznaczon* ^  
nioj uchwała tabularna z dnia 8 marc* 1
1. 743 kuratorowi adw. dr. Naglerowi z 
rowie doręczoną została.

Zborów, dnia 3 lipca 1897.

(9299 1'

IfrO'

2)L. 789 y
C. k. Sąd powiatowy w Brze, ,

sporze sumarycznym Michała Michale*?^ 
przociwko Zofii Jędrychowskiej i B$ Ą al6e)
0 zapłacenie 60 zł. a. w. dla niewiad?
z miejsca pobytu i życia Wiktoryi -^u8lj0fc» 
wej ustanawia kuratorem Aadma Bar* 1
1 o tem powiadamia się Ją  z tem, W  
osobiśeie zgłosiła, lub innego pełaom°c 
ustanowiła.

Brzesko, 20 lutego 1897.

L. 4434 (9424
Wydział Rady powiatowej 

kiej podaje do wiadom ości °P d a 
wanych w powiecie, że budżet p a 
to w y na rok 1898 i budź eta 
powiatowego dróg gminnych, budo> 
dojazdów kolejowych, dróg powiaf0^ ^
Brody-Załoźce i B r o d y - L e s z n i ó ^  ^

rok 1898 zostały w  m yśl §• 
o Reprez. pow. wyłożone w k10̂ *  
W ydzia łu  do p rz e jrzen ia  przoz °P° 
tkowanych.

Z W ydziału Rady powiaowej 
Brody 25 listopada 1897.

■i S)
L. 6831 (9328

0. k. Sąd obwodowy w Sanoku ^  
damia dr. Jana Regiec z miejsca P nje- 
niezuanego, że Emanuel Herzig Prze? „ r0śM 
mu o nakaz zapłaty sumy wekslowe] P ją  
wniósł, któremu żądaniu uchwałą z dj \ - ono. 
października 1897 I. 6831 zadość ucZ? „ y r  

Oraz ustanowił Sąd dla teg0Ż P ta J. 
nego kuratora w osobie p. dr. a d w o i e0 
Fiakowicza i poleca pozwanemu, 8Że »! 
do swej obrony z kuratorem się P?r<̂  cz*9 
lub innego pełnomocnika sądowi ^  
przedstawił, inaczej skutki zaniedbam# 
sobie- przypisze. ft£)7

Banok, dnia 14 października
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krajowy jako huidlowy we 
^nja og^sza niniejszem, iż dnia 28 wrze
l i  . w rejestrzp handlowym dla firm
944 J T‘cl7 'h  w tomip I I I  str. 37 pod pożre, 
i wpisano firmę „Dawid Loib Sehreiber" 

takowe! uwidoczniono, iż siedzibą tpj 
^cicioi„^ Oleszyce j-ow. Lubaczów, a jej wła- 
M ieszkał 8c''irf','Ler w Oleszycach

Lwów, dnia 26 października 1897.

1 68^85 —  (9217)

Lwów'' k ' krajowy j ko handloTy we 
niniejzem, iż dnia 8 paździer- 

w rejestrze handlowym dla firm 
945|i^nciych w tomie III str. 38 wedle poz 
f&koweiWpiS8110 firm? »M - Gerschon" i przy 
jest I / 3 Uwidoczniono, że siedzibą tej firmy 
tow&rfl'ów, jej przedsiębiorstwem jest handel 
e*HemW korztm ny(h i delikatesów, a właśei- 

jest M ajer Gerschon 
wów, dnia 2 listopada 1897.

Ł- 8739. (9206 1 - 3 )
ksi»„ a kareie C. wykazu hipotecznego 1. 285 
Pod D8runto* y ch  gminy Dukla wpisane jest 
Uia i } ’A  i Hko dawny ciężar, wskutek poda- 
8tavrig n 'a sierpnia 1844 1. 401 na pod- 
Zastawu jntr8ktu z dnia 1 lipc* 1844 prawo 
^°jiea i a SUmy lł;|ty ih  m k. na rzecz 

** Reicha.
Ptżeszł ?  od dnia wpisu t>j wierzytelności 
tżas t 0 b0 lat upłynęło, a wierzyciele przez 
•W'. n z»płaty kapitału i procentów nie żą- 
V w  rzet0 c- k s 4d powiatowy w Dukli 
1898 ,  upew nionych, by do dnia 1 listopada 
Rytelu-,P,reteusyami się zgłosili, inaczej wie
c h ą  , ta P° myśli §. 121 ust hip. umo- 
w i ° 8tan i -

Dukl

L ’ ^5 296
■»> o  i  v—

4ko»- krajowy jako handlowy w
1897 » le °glasza, że w dn u 20 października 
n l8zefipisane zostało do rejestru dla stowa- 
Ŝ 6 8t Zar°bkowo-gospodarczych nowo pow
ita;: a — ;  j  nazw ą: „Bank ehne-

aie.
a dnia 18 września 1897.

(9219

^czon*1’ ftjw arzJszenie zarejestrowane z ogra 
8tc8ttllJ P°ręką w Krakowie" z następującymi 

prawnymi wpisowi ulegają-ym i: 
^rześn ^  tC^° tow arzyszenia u0 -;1

5r&ków ®ie.d*ibł  stowarzyszenia jest miasto 
jest ’ ce3em 1 zakresem działania spól-

K o CvU(lzielać swym członkom m ateryalnej 
^oścj Przez.korzystne umieszczenie oszczę- 
> ój 1 udzielanie pożyczek przy pomocy 
tHi , 3 ego kredytu pod ja/i' najkorzysiuiejszy- 

k or?U .ludzlez przyjmowanie wkła- 
^ ło u i^ ^ ó n o śc i także od osób, które nie są

^ Zas trwania spółki jest nieogra-

któr&4) Zarząd spółki sprawuje D yrekcja, 
^ieie- s'§ z pi^-iu rtyrektorów, a mia-

Eranciszka Izydora dw. im. Czo- 
^ tła tu  emerytowanego komisarza Ma-

•  ̂ W l f  n i n l  „ _ r, > l n n ś , . t  »T 1 / w. .1 i -  Jb) "nŴaóeich'la realności w Krakowie, 
ego wł '.Ludwika Hipolita dw. im. Małe- 

ć) p  'Clela realuiści w Krakowie,
Czty Wróbla tficyała c. k

f d) pK rakjwie,
4rHaCy: ■ Jakóba Wiśniewskiego magistra

ki 5) *  ^yakowie,
Wyew 'i^zeikie ogłoszenia w sprawach spół-

h i 0 będą pod firoaą spółki i podpi- 
a c7i 4 ^ mają przez dwóch członków Dy- 
iP<̂ h o e>Wsze3kle obwieszczenia (Dyrekeyi) 

k° * E zaBe b*d* w jednym z dzienników
0\ R *

N^zauja^ dPpwiedzialność członków za obo 
y, hstan, 8P5łki jest ograniczoną w myśl §. 
» P> * Ud * d“ a 9 k * ietsia 3893 L 70 Dz 

^ ° 8ić ,&1 najmniejszy każdego członka
^ . 7) 2 “ 25 złr- w. a.
-  ̂ hea» v’m§ tego stowarzyszenia podpisyw -  ujo j j  £ 0  1.0 n o i i / j  o a o u i i i  L r  J

t 0 W ten 3 czl ODkowie Dyrekeyi zbioro- 
lupj sPosób, iż pod ttampilią wyciśnię- 

K^.dwaj wypisancm brzmieniem firmy zaw- 
e8Zc»o oakowie Dyrekeyi podpisy swojeczą

t raków, j>9 października 1S97.
^  U 17 ,  ___________
U -  Geg t  , ,  (9269 ! “ 3)
d ^m i obwodowy w Przemyślu

M<,a 20 życia i miejsca pobytu niewia- 
t  z Harów Acedaństą. ż-< dla niej
z . kuratora w osobie ad w. Dra An- 

*a 19* 3011111 doręczył uchwalę tabularną
tC a Studnia 1896 1 24234. 

’hyśl dnia 21 sierpnia 1897.

u  . \ 0Z  . (9267 1 - 3 )
hl wtórne k Kreis- ais Handelsgerichte 
b ^eriu , a wird der Besetzer des angeblich 
ISa^hiko f ef athenen. durch die Firma V.
4.3 &n óbne in Frank.stadt am 19 F et er 
C S  oigene O dre ausgestellten, von 
k-p Mczb £ 111 Kolomea bezogenen, von 
kr h>ea „ , fea u«id ^9 Apnl 1897 in 

4- W ‘bareu Wrechsels tlber 89 fi. 59 
^ech  rnll3,3,eStî  Edickts anfgefordert die- 

d8» ®lUficłfe}, blQea ^5 Tagen naeh der letz- 
^ 4zeta 1 ^ des Hdickts im Amtsblatte

lwowska dem hiesigen Gerichte

so gewiss vorzulegen, ais sonst nach Ablauf 
dieser Frist dieser We.ehsel tłbsr Ansucben 
der Firma V. Kostelaiks Sóbne ais amorti- 
sirt erklart werden wird.

Kolomea 9 (ktober 1897,

L. 62032. (9257)
Vom Lemberger k. k. Landes- ais Han

delsgerichte wird hiemit kuudgemaeht, dass 
am 28 September 1897 im Handels egis:er 
fur Einzelnfirmen boi der Firm a: „Gustaw 
Schneider Kaffcesieder in Lemberg" ange 
merkt w lrde, dass der bisherige Inhaber 
obiger Firma Gustaw Schneider am 28 Fe- 
bruar 1895 mit Tod abgegaugen, und das 
Re ht zur Ausiibung des CafLesehankgewer- 
b >s auf Grand letztwilligen Verordnur.g des 
Lfdzt'ren vom 7 Janner 3 884 und des Ein- 
antw rtungsdecretes vom 17 Februar 1896 
Zl. 12783 auf dessen Sobn Gustaw Schnei
der tlbertragen worden ist, und dass wabrend 
der Minderjahrigkeit desselben sein Vormund 
Oskar Kreyser d>e obige Firma mit seinem 
rolleu Vor uud Zuaahmen zeiehu-n wird.

Lemberg am 1 November 1897.

L. 69643. (9256 1 - 3 )
C. k Sąd krajowy j aki  handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnym Salowi Brafl i 
Teodorowi Braff, że przeciw nim został dnia 
20 października 1897 do 1. 65814 na rzecz 
Henryka Spitzera wydanym nakaz z płaty 
sumy wekslowej 400 zł. a. w. zpn.

Gdy rniesce pobytu Sala Braffa i Teodo
ra Brsffa nie jest wiadome, ustanawia się dla 
nich kuratora ad actum adwokata Dr. Augu
sta Plodera a jego zastępcą adw Dr M. Chi 
gera i pierwszemu z nich doręcza się prze- 
z.UFCZone dla pozwanych egzemplarze wspom
nianego nakazu zapłaty.

Wzywa się zatem Sala Braffa i Teodo
ra Braffa, aby ustanowionemu kuratorowi słu
żące do swej obrony środki dostarczyli lub 
innego zastępcę obrali, gdyż inaczej z zanie
dbania wyniknąć mogące następstwa szkodli- 
dliwe sami sobie przypiszą

Lwów, duia 10 listopada 1S97.

L. 5886 (9248 1—3)
M kuliniecki Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomą z miejsca pobytu Józefę Franz 
z Proszowy Ż9 celem doręczenia jej tus. u- 
chwały z 1 sierpnia 1895 1. 7999 ustano ?io- 
no kuratora Pawła Rybaka

Mikulińce d. 31 sierpnia 1897

L. 21676 (9239 1—3)
Ok. Sąd obwodow yzaw adamia niewdado 

mego z rąiejsca pobytu Leiby Feiwlo, że prze
ciw niemu w dniu 11 listopada 1897 do 1 
21676 przez Salamona Rittermana o 200 zł. 
aw. zpn. pozew wekslowy został wniesiony 
swkutek czego wydano nakaz zapłaty i tako
wy ustanowionemu dla Leibo FeiwU kurato
rowi tutejszemu adwokatowi Dr. Offuerowi 
doręczono.

Tarnów 12 listopada 1897.

L. 13719 (9247 1—3)
0 . k. Sąd powiatowy w Łtńcucie za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Gabryela BTueiiiskiego, że w sporze suma
rycznym Chuskla Wieserfeld i przeciw nieruu 
o wyłączenie pretensyi po- \ o!i w sprawie e- 
gzekmyjaei G abrye'a B dacińskiego przeciw 
Alojzemu Yasato pto 60 zł 75 c.t. z pn tus. 
rezolucyą z 14 października 1892 1. 8572 za- 
jętej i pozwaaamu na własność przyznanej
i.us. wyrokiem z dnia 19 pr.źlziornika 1896
l. 6143 oraz inne uchwały w tej sprawie za
paść mające adw. dr. Szpunarowi doręczane 
będą, a zatem poleca się Gabryelowi Bału- 
cińskiemu aby, sobie pełnomocnika obrał i o 
tem Sądowi doniósł, lub też kuratorowi po
trzebnej in f rmacyi udzielił.

Łańcut, 7 kwietnia 1897.

L. 5969 _ (9249 1 — 3)
MTulinieck' Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomego z miejsza pobytu Iwana Bez- 
pałko ze Smolan ki, że celem doręczenia mu 
,us nchwały z 16 maja 1S96 1. 3140 usta
nowiono kur&iora Mikołaja Petryszyna. 

Mikulińce, 31 sierpnia 1897

L. 6693 (9242 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Chodoiowie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Simchego Leibę Salza, że uchwała tus z dnia 
23 maja 1897 1. 3522 w’ sprawie egzekucyj 
nej c k. Prokuratoiyi Skarbu im. Skarbu 
Państwa przeciw Simehemu Leibie Salz pto 
49 zł. 60 ct. z pn. dla niego przeznaczoną 
doręczoną została do rąk kuratora p. Edwar
da Suchardy c. k. nctaryusza w Chodorowie. 

Chodorów, 8 września 1897.

L. 18277 (9270)
G. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu ja

ko Sąd handlowy ogłasza, iż zapijano w re
jestr ban iłowy dla firm pojedynczych firmę 
„Freida z Dligaezów Karminowa hand.-l to
warów mięszanych i sprzedaż trunków sło
dzonych w opieczętowanych naezyn:ach w 
Iławczu."

Tarnopol d. 6 listopada 1897.

L. 5085 (9275 1— 3)
G. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie

wiadomego z miejsca pobytu Ignacego Ze- 
glińskiego, iż celem doręczenia rezolucyi hi- 
p.tecznej z dnia 28 Marca 1896 1 2514 
kuratora dlań w osobie Mikołaja Żeglińskiego 
z Strzyszowa ustanowiono.

Kalwarya 26 listopada 1896 
C. k. Sąd powiatowy.

0. k Radca Sądu krajowego.

L. 5579 (9278 1 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy zawmdamia z ży

cia i miejsca pobytu niewiadomego Asafata 
Hawryszków, że tusądową uchwałą z duia 13 
kwietaia 1897 1. 2174 ustanowiono dla tegoż 
kuratorem Dmytra Mich&łuka z Buźka, któ
remu wszystkie uchwały sądowe doręczane 
będą.

Olesko, 25 września 1897.

L. 7029 (9279 1 - 3 )
Zbarazki Sąd powiatowy uwiadamia 

Leję Waltuch i Chaję Nussbaum z życia i 
miejsca pobytu nieznanych, że w dniu 2 
marca 1892 zmarła w Zbarażu Scbeindla 
Nussbaum z pozostawieniem ostatniej woli i 
że dla nich ustanowiono kuratora ad actum 
w osobie Samuela Nussbauma ze Zbaraża 

Wzywa się zatem Leję Waltuch i.Chaję 
Nussbaum, aby w przeciągu roku licząc od 
dnia dzisiejszego wniosły deklaraeyę do spadku 
Scheindli Nussbaum, gdyż inaczej ro-prawa 
spadkowa ukończy się z dziedzicami deklaro
wanymi i ustanowionym kuratorem.

Zbaraż, dnia 21 grudnia 1896,

L. 13251. (9268 1 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Przemyślu wzywa każdego posiadacza wekslu 
z daty Kańczuga 1 lutego 1896 na kwotę 
48 zł. 80 ct. w", a opiewającego w dniu 22 
marca 1896 w Przemyślu p atuego, akcepto
wanego przez Józefami Karolinę Barcikowskich 
na zlecenie wrstawcy Wolfa Feingold a przez 
Wolfa Feingolda na zlecenie Cipy Feingold 
żyrowsnego — aby tenże weksel do dni 45 
Sądowi tem pewniej przedłożył, ile że po 
opływie tego terminu weksel ten za pozba
wiony wszelkiej mocy prawnej uznany będzie.

Przemyśl, 17 lipca 1897.

L. 5397 (9272 1— 3)
C k. Są 5 powiatowy w Baligrodzie u- 

stanowił celem doręczenia rezolucyi z dnia 
29 kwietnia 1897 1. 2122 w sprawie Towa
rzystwa zaliczkowego w Lisku o wykreślenie 
prawa zastawu dla sumy 121 zł, z kwoty 
200 zł. pochodzącej w stanie biernym real
ności Mikołaja Domaradza własnej Iwh. 30 
ks. gr gm. Zeinica wyżną saintabulowanego 
dia niewiadomego z miejsca pobytu Franci
szka Olszanie‘kiego z Żęmiey wyżnej kura
torem Piotra Kowika z Żernicy wyżnej.

O czein się Franciszka Oiszanieckiego 
celem strzeżenia praw swych zawiadamia 

Baligród, 30 sierpnia 1897.

L. 17545 (9271 1 — 3)
0. k Sąd powiatowy miej. del. w Ko

łomyi ustanawia w sprawie W ładysław/ Dą
browski j jako matki i opiekunki m ałJotnicb 
Bronisławy, Jana i Józefy Dąbrówsk.c.b, tu
dzież Maryi Dąbrowskiej jako oświadczonych 
spadkobierczyń ś. p. Władysława Dąbrow
skiego przeciw Ma yi Bą zkows iej o wydanie 
nakazu zapłaty 450 zł. a, w. z pn. p. adw 
dr Staubera yv Kołomyi kuratorem nieznanej 
z życia i miejsca pobytu Maryi Bączkowskiej.

O czem ją edyktami uwiadamia i za- 
wzywa, by potrzebne informacjo ustanowio
nemu kuratorowi udzieliła lub innego peł
nomocnika Sądowi przedstawiła, gdyż inaczej 
skutki zaniedban a sim a sobie przypisać bę
dzie musiała.

Kołomyja, 30 października 1897.

L. 6877 —  (9282 1—3)
C, k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

zawiadamia ie 22 lutego 1896 zmarła w Le- 
sicznikach Franciszka Przebiszewska z po
zostawieniem pisemnego rozporządzenia ostat
niej woli.

Wzywa się powołanych z ustawy do 
tego spadku niewiadomych z miejsca pobytu 
Wssyla Szmigielskiego i Z fię Tymczuk aby 
w przeciągu roku od dnia niżej wyrażonego 
zgłosili się w Sądzie i oświadczenie do spad
ku po zmarłej Franciszce Przebiszewskie 
wnieśl', gdyż inaczej spadek ten ze zgłasza
jącymi się spadkobiercami i z ustanowionym 
kuratorem dr. Stoklasą przeprowadzony zoj 
stanie

Zaleszczyki, 28 lipca 1897.

L. 5940 (9829)
0. k. Sąd obwodowy iakc handlowy w 

Wadowicach polec* wpisanie do rejestru 
dla firm pojedynczych firmy „M. Z Rotlec- 
berg“ którą używać będzie Maryan Ze
non Rottenberg właściciel handlu towarów 
galanteryjnych i fabryki octu w Ispie ad Ży 
wiec podpisując takową „M Z. Rottenberg." 

Wadowice 16 października 1897.

L. 1263 (9354 1—3)
Dąbrowski ck. Sąd powiatowy zawia- 

eamia niewiadomego z miejsca pobytu Izaka 
ZiDgera, iż w sprawie egzekucyjnej Chaima 
Wertheimera przeciw niemu pto 150 zł. wa. 
zpn. ts. rezolucja z dnia 20 czerwca 1897 i 
7756 ustanowionemu kuratorowi Dr. Wiktoro
wi Szancerowi w Dąbrowie doręczoną została 

Dąbrowa, 25 września 1897.

L. 9661 (9352 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie czyni 

wiadomo, że zmarł d. 2 marca 1893 w Bu
czynie Abraham Hoehberg z pozostawieniem 
ostatniej woli rozporządzenia.

Niniejszem wzywa się wszystkich któ
rzy by sobie rościli prawa do spadku, aby w 
przeciągu roku licząc od dnia ostatniego 0- 
głoszenia się zgłosili i swe oświadczenie do 
spadku wnieśli, gdyż w razie przeciwnym 
dotąd nie objęta część dziedzictwa skarbowi 
państwa jako bezdziedziezna wydaną zostanie. 

Złoczów, 21 listopada 1896.

L. 2553 (9331 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy m. d. w Prze

myślu zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Salamona Forsta, iż w sprawie tabu
larnej Stefana Dołhuna i tow. o wpis pra
wa własności p. b. 1. 155|1 i 155|2 tudzież 
p. gr. 1. 278 i t. d wbl. 36 ks. gr gm. Wa- 
lawa objętych został dla niego adw. Dr. Wł. 
Błażowski ustanowiony kuratorem ad actum.

Wzywa się przeto Salamona Forsta, a- 
żeby ustanowionemu wyżej kuratorowi potrze- 
ąnycb udzielił inforaiacyi, lub innego tut. 
Sądowi wskazał zastępcę, gdyż w razie prze
ciwnym ewentualnie szkoilliwe następstwa 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Przemyśl, 30 września 1897.

L. 64369 (9346)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, iż dnia 12 pa
ździernika 1897 w rejestrze handlowym dla 
firm spółkowych w tomie III str, 65 pod poz. 
391 |1 wpisano firmę„ Meilech Alter i Jser 
Reichler przedsiębiorstwo dzierżawne walcowe
go młyna amerykańskiego w Hołem rawskiem i 
przy takowej uwidoczniono, że siedziba przed
siębiorstwa jest Hołe rawskie a właścicielami 
Meilech Alter 1 Izer Reichler, tudzież że 
firmę tę tylko <ni obaj razom podpisywać 
imją prawo.

Lwów, 2 listopada 1897.

L. 68446 (9312 1 - 3 )
0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie zawiadamia niewiadomych z miejsca 
pobytu Marka i Magdalenę Lilienfeldów, że 
w sprawie wekslowej Banku rolniczego we 
Lwowie przeciw nim pto 766 zł a. w. z pn. 
ustanowił wskutek prośby tego Banku de pr. 
31 października 1897 1 68446 kuratorem ich 
adw. dr. Leona Zioną we Lwowie z substy- 
tucyą adw. dr. Schrenzla we Lwowie i usku- 
■eczuił doręczenie wydanych w powyższej 
sprawie nakazów zapłaty z dnia 9 paździer- 
uika 1897 1. 63259 do rąk wspomnianego 
kuratora adw. dr. Zioną, przyczem wzywa 
ich, aby u tegoż kuratora się zgłosili i podali 
mu służące im do obrony środki, ewentualnie 
innego pełnomocnika Sądowi wymienili, ilcie 
wyniknąć mogące z tego zaniedbania szkodli
we następstwa sami sobie przypiszą.

Lwów, 6 listopada 1897.

L. 14832 (9339 1—3)
G. k. S ąi powiatowy w Jarosławiu za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Aleksandra Perlinana, że przeciw niemu 
wnieśli Jan  Pacak i Karol Petrasch pozew 
de prai s 23 sierpnia 1897 1. 14332 o wy
kreślenie prawa zastawu dla sumy 304 zł. 
względnie 360 zł m. k. w stanie biernym 
realności wbl. 1703 ks. gr. gm. Jarosław 
objętej wpisanego 7 pn. i że kuratorem jego 
został ustanowionym adw. dr. Blumenfelda, 
w Jarosławiu.

Wzywa się przeto niewiadomego, by co 
do swej obrony z tymże się porozumiał lub 
innego pełnomocnika sądowi wcześnie przed
stawił, gdyż inaczej skutki nienależytej obro
ny sam sobie przypisać będzie musiał.

Jarosław, 25 sierpnia 1897.

L 10339 (9375 1 3)
0. k. Sąd powiatowy Czortkowie uwia

damia niewiadomą z życia i miejsca pobytu 
Gitlę Riwę Feldblutn. że równocześnie zarzą
dził doręczenie przonaczonej dla niej tusą do- 
wej ur hwały tabularnej z dnia 3 lutego 
1892 1. 1399 do iąk ustanowionego dla niej 
kuratora adwokata Dr. Horbaczewskiego w 
Czortkowie.

0. k. Sąd powiatowy.
Czortków, 8 lipca 1895.

L 26623 (9370)
0. k, Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że dozwolił wpisanie 
do rejestru frm  pojedynczych firmy S’ Korn- 
bltih jako kantor wymiany i handel komiso
wy w Stanisławowie z tem, że właściciel lej 
firmy Szymon Komblflh podpisywać będzie 
„S. Kornbltlh".

Stanisłaów, 6 listopada 1897.
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L 6200 (9306 3— 3)

0. łr. Sąd powiatowy w Sieniawie za
wiadamia nieznanych z miejsca pobytu W a
wrzyńca i Jana Połciów, że z ustawy powołani 
są do dziedziczenia po zmarłym dnia 27 maja 
1869 w Majdanie bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia bracie Micbaio Połciu i 
wzywa ich, by w przeciągu roku licząc od 
dnia ogłoszenia tego edyktu oświadczenia do 
spadku wnieśli w przeciwnym razie rozprawa 
spadkowa ze zgłaszającymi się  spadkobiercami 
i z kuratorem Szczepanem Brzyskim, dla nich 
ustanowionym, zostanie przeprowadzoną.

Sieniawa, 22 października 1897.

na powtórne żądanie podającego takowa za 
umorzoną uznaną zostanie.

Kraków, dnia 22 października 1897.

L. 44227 (9291 3 -3)
C. k. Sąd krajowy w Krakowi? na prośbę 

Piotra Hanu-zczaka wzywa każdego posiadacza 
policy Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń 
w Krakowie z dnia i 9 stycznia 1894 do 1. 
30215, którą ubezpieczył Piotr Hanuszciak 
według tablicy II  kapitał pośmiertny 500 zł., 
płatny po tego śmierci okazicielowi policy, 
aby policę tę w przeciągu roku, sześciu ty
godni i trzech dni od dnia ogłoszenia edyktu, 
tem pewniej w tutejszym sądzie okazał, ileże

| L. 66797 (9311 1 - 3 )
W myśl §. 7 ust. z dnia 16 lutego 

1883 Nr. 20 dz. p. p. ogłaszamy ninieiszem, 
że Konstanty Winnicki, syn Pawła i Antoniny 
z Czarneckich Winnickich, dnia, 15 lutego 
1818 w Rozważa urodzony od r. 1864, w 
którym wedle odezwy dyrekcyi domu ubogich 
dla ohrześcian we Lwowie 1. 47 97 tamże 
przebywał żadnej o sobie nie dał wiadomości 
i ze na prośbę Franciszki z Lityńskich Gerard 
i Józefy Lityńskiej wdrożono w Sądzie tutej. 
postępowanie celem uznania Konstantego 
Winnickiego za zmarłego i adw. dr. Włady
sława Ostr- żyńskiego we Lwowie kuratorem 
nieob cnego ustanowiono.

Wzywamy przeto wszystkich, ktćrzyby 
o tym nieobecnym jakąkolwiek mieli wiado
mość, ażeby w ciąga jednego roku, a najdalej 
dnia 1. stycznia 1899 o tem Sądowi tutejsze
mu lub też ustanowionemu kuratorowi donie
śli, po bezskutecznym upływie bowiem tego 
czasu na ponowne żądanie Franciszki z Li

tyńskich Gerhard i Józefy Lityńskiej nastąpi 
uznanie Konstantego Winnickiego za zmarłe
go celem wdrożenia po nim pertraktacyi 
spadku.

Lwów, dnia 30 października 1897.

L 6362 (9307 1— 3)
G. k. Sąd powiatowy w Zborowi? za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Maksymiliana Birczyńskiego, że przeznaczona 
dla niego uchwała tabularna z dnia 30 sty
cznia 1897 1 13039 kuratorowi adwokatowi 
dr. Nagierowi w Zborowie doręczoną została 

Zborów, duia 30 lipci 1897.

którzy się do spadku oświadczą i tytuł , 
dziedziczenia wykażą a nieobjęta częśc ®P̂  
ku, lub też gdyby s>ę nikt nie zgłosił 
spadek skarbowi Państwa będzie wyd*®!; #k

; Dziedzmom którzyby się później F  ^  
przed upływem terminu potrz-bnego d° 
duwni-mia zgłosili, wiJno będzie 7aWf \ , j

ze

L. 1293 (9303 1 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy w Olesku jako 

władza przeprowadzająca postępowanie spad
kowe po b. p. Szulimie Majerze, zmarłym 
w Przewłoeznie dnia 12 października 1892 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej 
woli wzywa niewiadomych dziedziców by się 
w przeciągu roku od dnia trzeciego ogłoszena 
niniejszego edyktu zgłosili i oświadczenia swe 
do spadku wnieśli, gdyż naczej postępowa 
nie spadkowe przeprowadzone będzie z tymi

; swemi roszczeniami wystąpili w 
■ prawa.
j OL-sko, dnia 23 lutego 1897.

j L. 286-30
Zawiadamia się niewiadomego z raVi® 

pobytu Hermana Goldbatta, że w SP . ^  
egzekucyjnej Ghanc Meizels przecie  
pto 73 zł 40 e t , kuratorem jego »d 
Goldberga w Tarnowie ustanowiono. 0J 

Wzywa się Hermana Goldblatta i i te» 
tutejszo sądową rczolucyę z dnia 26 ® 0. 
1891 1. 3962 doręczono aby kuratorom >, 
trzebnych wyjaśnień udzielił lub inu6§°ą jy  
nomocnika sobie ustanowił i o tem “ą 
wiadomił.

G. k. Sąl powiatowy miej. del- 
Tarnów, dnia 26 października 1“®

' O o n i e s i e n i a p r y w a t n e .
H . R O S E N T H A L

o. i k. dostawca nadworny

Zakład mundurowania PP, Oficerów 
i Urzędników 

p rzy  ulicy” Kopernika 1. 9 
w e  L w o w i e *

T o g i  i b i r e t y
dla,

1417

P. T. Panów c. k. Urzędników 
sądowych

w największym wyborze po 
cenach u miarko wany eh.

C i f l i  i mm  i  żądanie o iia tt
Wszelkie mundury w y k o n ł^uk 
się. jak najstaranniej z 

najlepszych.
Przybory do mundurów w ^  
obfitszym wyborze zawsze 

składzie
Drobne og łoszen ia

od wyrazu petitem centa, tłustym 
dwa centy.

W sz e lk ie  przedm ioty w ytłaczano uh toczo
ne z m eta)u wykony wuje najt 

S k n u rzy la ,

Kanoe !arva %>

notaryusza Kukawskiego
przeniesiona zostanie z dniem

ne z m etalu wykonywuje najtan ie j a r ty s ty - j  j  S ą S j e d i d e j  k a m i *
ezna pracow nia  W ilhelm a 
H alicka 15

L*.ów, ulica 
1873

Pokój kaw alerski, ul. O rm iańska 1. 12, drugie 
piątro , do w ynaję-ia.

M agazyn sukien  dam skich
Józefiny Dąbrowskiej

je się obecnie przy pla. u He.-

nicy, ul. Teatralna 5.
T F R r a c o  w n i a  sukien dam skich i nauka kroju | 
-®  M aryi Cho.niekiej wykonywuje wszelkie zamó | 
odenia w edług najnow szych wzorów francuskich  w i 
jak  najkrótszym  czasie po n ad er um iarkow anych cc- {

O 3 5  ju -c . T A N I E J  N I Ż  W E  W I E D N I E  !
DOSTATICZA W SZ EL K IE  KAUCZUKOW E DR UKAR NI E  CZGj^a.

MA
K O W E PIER W SZY  G A LIC Y JSK I ZAKŁAD RYTOW NIOZY 
ST A T  DLA WYROBOW Z M ETALU, LANYCH N A PISÓ W , 

STW A SZYLDÓW  I FA B R . S T A M PIL I! KAUCZUKOW YCH

H E N R Y K  S C H A P 1 R A
WE LW OW IE, UL. KO PERNIKA L. 3 

C ennik i na  żądanie g ra tis  i frunko.

m 1..
naeh. Ul. Krakowska 20. i

drugie piętro, gdzie udziela s ie  rów nież i.m -s. 
kroju w dzień od godziny 10 do 12 p rze .4 

południem . 14-̂ 3

Na Boże Narodzenie!
S. W. N i e m o j o w s k i
Lwów, plac Maryacki 8 i ulica  

Jagiellońska 6
poleca 740

wspaniałe dekoracje do ubierania drze
wek. Wybór olbrzymi. Ceny nilpra- 

ktykowane niskie 
(Gwiazdki złote lub srebrne od 2 ot. sztuka.) 
K om pletny sortym ent 100 sztuk  

od 2 z ł  w. a.
W ysyłka Da prowinoyę odw rotną pocztą.

S ł a b o ś ć  m ę s k a
sku tk i szczególniej tajnych yzeefców m łodości 
oraz innych  isadułyd niszczących zdrowie, jak  
pewno i trw ale usunąć, poucza jedyn ie  w
iu-znjoh wydauifich roapowBzaafcniona ju l  
kaiiRia ilustrowana:

Dr. Keta u’a.m

M

Ochrona własna
C era  w ydan ia  polskie;,:) z ł. 1.

Ce u a w ydania  n iem ieckiego ».f. 2. 
T ysiące znalazło w niej objaśnienie ew/ob 
ciel pień, a- za yuioai kuracy i  w ksiryC-e toj
zuloeonej, zupełną swą siłę męską odzyski. 
Za nadeelaniow  f raukc nalaiy tuóei, otrzym a
w i ę  i* Tli S  ?  Vt ti O t O i *>i Ó .  ra?.l s  o  p  1 ' I * ‘  l  *'■: -tij £ 7  V u

E  T. Bierzy W L \y rŁu
0G*iłTr. v ći-4 i 4% j). 1313

1383

K r o p l e  ż o ł ą d k o w e
ap tekarza  K. Bradyego

(przedtem M -m celsk ie  żołądkowe k opie)
sponządzouo w aptece ,.Zum Konige v cn  U ngarn“

K a ro la  B radyego w  W ied n iu  I., F leisch inarkt 1
przedtem aptekarza ,,Zum Scliutzengcl*4 w Kromieryżn.

Stary i znany środek leczniczy, działający znakomicie i wzmacniają-
żołądek przy przeszkodach.

Krople żołądkowe apt. K. Bradyego
(przedtem M ariao-lskie krople żołądkowej

są w czerwone pudełka opakowane i obrazem Matki Piskiej M ana- 
eelskiej (jako marka ochronna.) zaopatrzone. P-id marką ochronną

na

Konces. Zakład fabryczny

Wód Mineralnych sztucznych
i specja lnych  lekarskich

w  K ra k o w ie , ul. św . G e rtru d y  nr. 4.
N e U e r s k a ,  używana w ka tarach  oskrzeli i p łuc — fia-zka 16 et.
K i l i ń s k a ,  używana w k a ta ra -h  wszelkiego rodzaju, w zaduszce i c ie rp ien iach  prze‘ 

wodu pokarmowego — flaszka 15 et 
y i c l i y ,  powszechnie znana i zalecana — flaszka duża 40 et., m ała 25 et.
Z e l u z i s t a  (z pyrofosforanem żelazowym), wyborny środek w bezkrwitoś.d i b ledaiej) 

m ocniejsza 25 et , słaósza 22 et. , .
B r o m o w a ,  przeciwko słabościom nerwowym, migrenie, h istery i, epil. psyi, bezsenności 

i t. p., używana na  zlecenie lekarza, moenb j.-za 28 et , słabsza 20 et.Jodowa, przewyższająca wszelkie wody m ineralno  jod zawiei ające — flaszka 20 o* 
L i t o w a ,  jedyny  śiod. k w cierp ieniach  pęcherza moczowego i a rtry tyźm ie, flaszka 15 ct- 
H y g i e u t c z n H s ,  czysta szczawa, jako napój codzienny w braku  zdrowej wody fl. 10 °f’ 
K w a ś n o ,  s o i l o w a ,  na  zleceuie lekar/.a  w słabościach żołądka używana, flaszka 15 et 
G l e s s l i t i b l e r s k a ,  czysta szczawa, alkaliczno-sodowa, jako napój zwykły i dyeteryezny 

flan k a  pó łlitr. 10 et., trzy  ewierci litr . 14 et.
K f s s i u g e u  R a k o c z y ,  flaszka 20 et.
Na wzór wody m a r j e n b a d z k i c j ,  fllaszka 20 ct..
S o d o w a ,  za uajlep zą w Krakowie przez Towarzystwo lekarskie uznana

PrzyrządzTiiic wód wym ienionych odbiwu się pod toutrolą  
KomlsyT lekarsko przemysłowej Towarzystwa lek.

Do nabycia w  Krakowie i na prowincyi przeważnie w  aptekach-
Zamówienia uskutecznia się bezzwłocznie*

B r o s z u r y  p r z e s y ł a  s i e  jj a  ż ą  d -n a i e f r a  ri k o.

Rżąca i Cłmmrski

f r / fa & A J L y
Schulzmukfc

musi się znajować podpis , '  •
Cena flaszki 40 et., podw ójnej flaszki 70 centów.

Muszę zwrócić uwagę pow tórnie, że moje krople żołądkowe częstokroć fa ł
szowane bywają. N ależy zwrócić uwagę przy  zakupm e ua powyższą m arkę ochronną 
z p o d p ise m  1’. R ra d y  i wszystkie wyroby jako niepraw dziw e, zwrócić, które 
nie są powyższą m arką i podpisem  C. B r a d y  zaopatrzone.

Prawdziwe krople żo łądkow e s ą  do nabycia:  we L w o w i e  g łó w n y  s k ła d  a p t .  d r .  1’lo t r  M fko- 
l a s e h ,  Jakób Beiser, S tan isław  Lachowie/., dr. T. Z.ir >eki, Krzyżanowski, Jakób Piepes, Zygmunt 
R ucker, K. Skleuiński, Tytus Łazow ski, W ewiórski, A nt. E b rb ar — w B e ł z i e  apt. Gross — w B ó b r c e  
apt. B alb ina M iedlieka — w B o r s z e z o w i e  apt. E. K ucharski — w B r o d a c h  apt. H. Gsiinspann, 
B ronisław  W itośław ski, M. K ulak, \V. Landesberg, K. M aryanow ski i Sp._, W. Kosińskiego spadk. — 
w B r z e ź a n a e h  apt. Ad. D uist — w B u e z a e z u apt. K ornel Lewicki — w J z o r t k o w i e  apt. 
Ludwik Noss -— w D ą b r o w i e  apt. W. H eine — w D r o h o b y c z u  apt. Krzyżanowski, Tobiaszek — 
w G l i n i a n a c h  apt. A. Heim  — w G r ó d k u  apt. J . H eseheles, — w J e z i e r n i e  apt. Ozeme- 
ryński, Z ahradnik  — w J  e z i e r z a n  a e h apt. A. K ra ińsk i — _ w K a in  i o n e e strum  ap t. K arol 
Piepes, Karol P ilew ski — w K o p y e z y ń c a e h  apt. R eder — w K r a k o i y c u  apt. Feliks W alczak —
W Ł o p a t y n i e  apt. St. Griinfeld — w M o s t a c ii w ielkich apt. J . Z ie lińsk i — w N i e m i r o w i e  
apt. P rzed rzy m irsk i— w O l e s k u  A Kowler — w P o m o r z a n a c h  spt. A. Aleksiewicz — w P o - 

z ł ° t y m  apt. Br. W itkiew icz — w P r z e m y ś l u  apt. N ahlik . Aleks. Maókow ki, J . Maszew- 
ski. Z. Kalicki, Lepiankiewicz — w P r z e m y ś l a n a c h  aut. II E ng len d er — w R a d z i e e h o w i e  
apt. Jaśkiew icz w R o z d o l e  apt. Lud. M ierzwiński — w R z e s z o w i e  apt. A ntoni K ropiński, 
W. K alinow ski w S a m b o r z e  apt. A leksiewicz, K arol K ietaw a — w S k a l e  apt. W ojciech Ro
galski w S i o ł e m  apt. A. Lechowski — w S t r y j u  apt. Chalbazany, Komorowski — w S t r  li
s o w i  e apt. Joz. Łobos w T ł u m a c z u  apt. Wino. Szankowski - w T u r o  e apt. spadkobierców 
M. Pateka, w T y s m i e n i c y  apt. H. Rubla — w Z b a r a ż u  apt. J. Kruh — w Z b o r o w i e  apt. 9 
R appaport -^w _Z j(2J^J^J^jj*_J> ęL _jhR c8ch . R appaport — w Ż u r a w  n i e  apt J . L. Tomaszewski, f

■włściciele Zalcład-ia
Według orzeczenia Towarzystwa lekarskiego krakowskiego, wody 

ralne sztuczne te g o  zakładu odpowiadają swym składem ehemieznem ^  zU'  
pełności wodom naturalnym

Ogłoszenie.
1448

Sacza poJaje ^  
ŻY.-ie z dniem 
wkładek

Dy-ekcya Kasy Oszczędności miasta Nowego  
wiadomości interesow anych, że mający w ejść w  
stycznia lbć!8 r. podatek rentowy od procentów  
dnośei, czy to gutówką wypłacanych, czy kapitalizowanych,  ̂
Oszczędności na m ocy uchw ały Wydziału z dnia 21 listopada b- U 
z w łasnych opłacać będzie funduszów tak, że wkładki oszczędn o ‘ 
jak dotąd tak i od dnia 1 stycznia 1898 r. będą o p r o  ;entoW»L 
bez potrącenia należytośei podatku rentowego po 4 pro. rocznie- 

W Nowym Sączu, dnia 22 listopada 1897.
D yrekcya.

Z drukarni Wł. Łozińskiego ni. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Wł. J. Weber). Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich-


